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4 istnienia ideału zgody republi- wszystkich przestępców polityeznych. | 
(ZĘŚĆ URZĘDOWA — |isyskią: Nie milknąca "namiętność | Lecz z drugiej strony niemniej jest  KORESPONDENCYE 
trakcyjna, objawiająca się nawet przy | prawdą, że PE, relacyj „uarzędo- 

Dni i dany i ro- | błahych okazyach, usuwa z porządku | wych, W L raju nikt nie mysli! vikaa m 
tentan nia 30 stycznia 1886 r. wydany 1 ro dziennego Sprawy W istocie żywotne. } 0 amnestyi, nikt Jej potrzeby nie | m 2260 x y a. 
Gabinet nie posiada dość powagi, a- |uczuwa, 4 domagają się jej tylko BE aks) Ea a w po- 
żeby podyktować porządek dzienny, a | nieliczne frakcye w kilku miastach. k r a M . | 
wysuwane Co chwila interpelacye za- | Gdyby zatem w ciągu rozpraw nad y A TN a y IE i 
bierają czas bez żadnej korzyści choć- | wnioskiem amnesty! , gabinet poniósł postępowania egzekucyjnego“ jest, 0 ie 
by dla stronnictw. Całe posiedzenie | w głosowaniu oi. to kraj do- mnieliśmy w jednym z tych listów, ezą- 
w pierwszym dniu tego tygodnia, po- wiedziałby a. kę zdumieniem, że | stkową hin, dny cywilnej, i zara- 
mimo swej burzliwości, było najzu- ministerstwo upada z powodu kwe- żem w wię Za pów dne kilku- 
pełniej jałowe. Powodem burzy i dłu- | styi, ktora w tej chwili nie intereso- "TAA A dar > T u ir 
gich rozpraw była interpelacya spo- | wała weal em rangyi. O sprawach ta- ubiegłej sesyi Rady państwa nie Przeł 
wodowana przeniesieniem kilku kor- kiej doniosłości, dla których wię- | nawet w zupełności obrad komisyjnych. 


ky, 7 Został z c. K. nadwornej i rządowej dru- 
Dis W Wiedniu V i VI zeszyt dziennika ustaw 
= stwa, 


Nr Zeszyt V zawiera : 

28 Koncesyę z dnia 15 grudnia 1885 r., 
| dla kolei żelaznej z Kołomyi do Słobody 
Nr ją mgurskiej (Ropy) z odnogami. A 

"2. Koncesyę z dnia 26 grudnia 1885 r., 
| dla kolei żelaznej z Róhrsdorf do Zwickau 
Mr (Ówikowy). ; 

8 Rozporządzenie ministrów handlu i 
| spraw wewnętrznych z dnia 80 grudnia 
| 665 r., o zaliczeniu przedsiębiorstw po- 
| grzebowych do przemysłów koncesyono- 


pusów saa z jednej miejscowości kszość parlamentarna odmawiać mu |W wielkim projekcie tym, egzekucya na ru- 
| m 72nych do innej, która mogła się była skoń- |5si zaufania ministerstwu, wie zwykle | chomościach i egzekutya na nieruchomo- 
"14, Ogłoszenie ministerstwa handlu w po- 
a głoszenie ministerstwa an p 


czyć prostą odpowiedzią ministra woj- 
ny. Republikanom jednak szło o to, 
ażeby Izba wyraziła pochwałę gabi- 
netowiito jedynie dla tego, że chcia- 
no dokuczyć konserwatystom. W tej 
więc podrzędnej sprawie uchwalili i 
skrajni wotum zaufania dla rządu. 
Cóż jednak będzie, gdy za kilka 
dni przyjdzie na porządek dzienny 
sprawa amnestyi przestępców polity- 
cznych? Jest „to wniosek nieprzeje- 
dnanych Komisya parlamentarna już 
o załatwiła, ale nie w duchu życzeń 
radykałów. W tej sprawie, ponieważ 
gabinet, jak wiadomo, jest przeciwny 
aranestyi, objawić się może jaskrawa 
sprzeczność opinii i być bardzo może, 
iż radykalni, którzy tak się spieszyli 
z wyrażeniem gabinetowi zaufania za 
rzecz błahą, będą musieli ka 
tego zaufania, gdy się przekonają, £ 
gabinet nie A się poddać bez- 
—— względnie ich woli. Prawdopodobnie 
też zamanifestuje się tu ponownie 
NIĘURZĘDOWA |ślepy upór radykałów, którzy ne 
czą Się z żadnemi stosunkami. Przy- 
| puszczenie to potwierdzają doniesie- 
Lwów, 4 lutego. nia, według których frakcya skraj- 
Ma lzhę francuską czeka szereg roz- na, obiecywała wyborcom niektó- 


+ które dalekiemi będą od urze- rych okręgów wyjednać amnestyę dla 


= 


kraj cały, dzienniki mówią o tem, 
dyskusya się toczy, ścierają się opi- 
nie, ale tym razem wniosek nieprze- 
jednanych 0 amnestyę, nie obudził 
wcale takiego zajęcia Oprócz wzmian- 
ki, że cała komisya oświadczyła się 
przeciw kilku punktom wniosku, a 
większość jej przeciw całemu wnio- 
skowi. nie nie było słychać o tej 
gotującej się burzy. Natomiast w ko- 
łach deputowanych radykalnych po- 
stanowiono nie ustąpić, i ztąd roz- 
prawy te mogą stać się rzeczywistem 
niebezpieczeństwem dla powagi gabi- 
netu, który, jak zapewniają , ma na- 
dzieję, iż zdrowy rozsądek deputowa- 
nych odniesie w tej sprawie zwycie”- 
two. Nadzieja ta zawieść wszakże 
może, i lepiejby było, aby „gabinet 
mógł liczyć na poparcie dojrzałych 
politycznie z obozu konserwatywnego. 
Tego poparcia jednak nie starał się 
zapewnić sobie żadnym krokiem po- 
jednawczym i dziś jest zdany po- 
niekąd na łaskę lub niełaskę frakcyi 
nieprzejednanych. 


ściach, były osobno traktowana; tej zalety 
w projekcie niniejszym , stanowiącym małą 
ustawę, która nie obejmuje całego postępo- 
wania egzekucyjnego, lecz zmienia tylko 
niektóre szczegóły, będące przyczyną liez- 
nych żalów, oczywiście szukać nie trzeba, 
Zreszta nie straci natem rzecz sama, tylko 
kodyfikacya. 

Pobudki projektu są po części etyczne, 
po części ekonomiczne, w drobnej części 
natury także formalnej. Jakkolwiek moment 
etyczny w ściślejszem tego wyrazu znacze- 
niu znajduje wyraz w tych trzech tylko 
przepisach, że przedmioty używane do słu- 
żby bożej i relikwie, ale nie oprawa ich 
($ 1), dalej książki do nabożeństwa i ksią- 
żki szkolne, tudzież listy, pisma i obrazy 
familijne, ale nie ramy ($ 2, punkt 8 i 9), 
są wykluczone z pod egzekucji, tudzież, że 
n: przedmioty, których sprzedanie byłoby 
połączone z szezególniejszą szkodą lub hań- 
ba dla dłużnika, rozciągać się może egze- 
kucya tylko w braku innych rzeczy ($ 4), to 
jednak ite przepisy, w których ujawniają się 
pobudki ekonomiczne, zmierzające do tego, 
żeby egzekwowany dłużnik nie był do 
szezętu zrujnowany, lecz miał niejaką spo- 
sobność postarać się o utrzymanie dla sie- 
bie i rodziny, lub nawet podźwignąć się 
z biedy, z natury rzeczy są niepozbawione 
momentu etycznego. 

„Główna treść pierwszych siedmiu punk- 
tów $ 2 projektu eo do egzekucji na ru- 
chomościach, są same w sobie uzasadnione 
ze względu na interes publiczny, który wy- 
: maga, aby egzekwowanego nie pozbawić 


Toznmieniu z ministerstwami spraw we- 
Wnętrznych i skarbu z dnia 30 grudnia 
1885 r., o zakazie handlu domokrążnego 
M,” okręgu miejscowości leczniczej Gries, 
15, Ogłoszenie ministerstw skarbu i han- 
u z dnia 5 stycznia 1886 r., o urzą- 
Zeniu ekspozytury celnej ze służbą ma- 
Tynarską i sanitarną w Castelvenier w Dal- 
ię Poi. 
6. Ogłoszenie ministerstwa skarbu z dnia 
l stycznia 1886 r., o urządzeniu stacyi 
| eechowniczej w Pola. 
| vr, 1% szyt VI zawiera: | 
« Rozporządzenie ministerstw spraw we- 
Wnętrznych, wyznań 1 oświecenia, oraz spra- 
Wiedliwości z dnia 24 stycznia 1886 r., 
| 0 upoważnienia zakonu kawalerów Mal- 
tańskich do sprzedawania i obciążania 
wego nieruchomego majątku. =, 
- Rozporządzenie ministra wyznań 1 
Oświecenia z dnia 24 stycznia 1886 r., 
® uregulowaniu terminów dla immatryku- 
«Yi i inskrypeyi studentów uniwersytetu. 
Oteż o terminach do uzyskania przez 
Vchżę studentów potwierdzenia frekwencji. 
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s > a orach a któ ; chowaniem | gały i obiegają o tej pani, która k 
| Zrozumiano to w naszym kraju, tak jak W m MORON związkami | żdym względem niezwykłem była” zjawić 

zumiano wiele innych rzeczy i dziś w ni - |rodzinnemi i przyjaźni, złaczony 2 polskiem | skiem, legendy, lecz tylko ci, którzy z bli- 
| dostatecznej może jeszcze liczbie, ale prze” |" - 3 przyjaźni, zdąć łem poświę- 

à społeczeństwem, pomimo, iż z całem poSwię 
ceniem, energią i zapałem służy przybra- 
nej swej ojezyźnie, nigdy i nigdzie nie 
przestał osobiście zespalać się i solidary- 
zować, jak zacnemu i szlachetnemu przy- 
stało człowiekowi, z nieszczęściami swej 
pierwszej serdecznie i zacnie ukochanej oj 
czyzny, co w dzisiejszych czasach dopomódz 
mu w obranym zawodzie zaiste nie mogło, 
lecz co dziwniejsza, przecież nie stało się 
dla niego nieprzezwyciężoną przeszkodą 1 
nieprzepartą zaporą. Kto nieco lepiej obe- 
znany jest z dzisiejszemi ogólno-światowe- 
mi stosunkami, ten przyzna, że jest to do- 
stateeznem świadectwem i dowodem nie- 
zwykłych przymiotów, zdolności i zasług 


cież młodzież krajowa, poczyna zasługiwać 
się i kształcić w najlepszej, bo w szkole ży- 
cia, po naszych legacyach i ambasadach. 
A zaprawdę, ani zdrowem ani korzystnem 
być mogło owo, przed kilkunastu laty JE 
szcze znane nam zamknięcie Się pa a 
w sobie i w swoich zapatrywaniach na R 
a niemal zupełne odgraniczenie się © D 
go. Ztąd to może pochodziło, że Przez lj- 
długi czas, tak wiele od świata A N 
śmy i tyle zładnych na nim budowa! y 
nadziei. 8 ; 
Bądź co bądź, tak było, a już C0 p 
tyczy dyplomacyi, to nietylko wyjątkowo 
ale jedynie najzupełniej przypadkowo A? 
dowali się i znajdować się w nIe mog 


LISTY Z KRAKOWA 


ska ją znali, mogliby wierny i prawdziwy 
jej wizerunek przekazać potomnym, a ei na 
zawsze pozostaną pod wpływem i urokiem 
wyższości jej rozumu i szlachetności uczuć. 
U niej to wśród kosmopolitycznego towarzy- 
stwa spotykali się Polacy z kraju i emigra- 
cyj należący, do najrozmaitszych obozów, 
a opis jej salonu, byłby pod wielu wzglę- 
dami, towarzyskim, społecznym i politycz- 
nym, pamiętnikiem owych czasów Tam po- 
znałem jako bardzo młodego człowieka dzi- 
siejszego nadzwyczajnego posła i ministra 
pełnomocnego Rzeczypospolitej „Francuskiej 
i ztąd najlepiej ocenić mogę, jak wyjątko- 
wych trzeba było zdolności, które już wten- 


ń V. 
Mk Ypadki , stanowisko społeczeństwa 
toge 0, otaczające go zewnętrzne okoli- 
tijap Położenie polityczne, wszystko to 
dal, ą „> że przez długie lata, nie mieli- 
dich „Nawet nie mogliśmy mieć bezpośre- 
że Światem dyplomatycznym stosun- 
też w tym świecie przedstawicieli. 
K Stan społeczeństwa polskiego, obo- 
h Zględem niego i jego wymagania, 
Fogg T Się poniekąd do nas w ten sam 
> 60 Aleest do Celimeny : 


SI e > 
U faut qwa mes feux votre flamme 


TR czas znane były jako niepospolite, ile enay 
h i  sonrawdopo- | przedstawiciela do niedawna Francyi w Bu- | gii, wytrwałości i taktu rozwinąć musiał p. 
| Vue vo ke a acgo mi kła anioi A kareszeie. 4 eea, aby przełamać cały zastęp A 
i E oit importer tout le restę ay A + aoi >” Dyplomatycznej działalności p. Ordęgi | wności i przeszkód stojący zwykle na dro- 
| [monde? jno y w dyplomacyi Polakowi, Je5%" odgłos odbił się z pewnym hałasem o mu- | dze każdego Polaka, a nawet każdego, któ- 
7 Dzję : ZE „onaimniej | cze do pewnego > nia yta możliwem, ale | Ty parlamentów. angielskiego i włoskiego i| ry choćby tylko polskie nosił nazwisko. 
dąjednej „żeczy się zmieniły, REN odznaczyć si * e być wyszczególnio” to w sposób świadczący najlepiej 1 najwy- Z tego też względu I będzie 
dą w anicy, „dzis, nietylko e -| nym TRS YdĘ mę "a to każdy 210% mowniej o wiernej, wytrwałej i skutecznej przebieg dotychczasowy jego Ziwodu. 
f Ody Aszym kraju bez wyrzutów sumie J ę , 


jego dla Francyi pracy i służbie. Spotka- 
łem się po raz pierwszy z p. Ordęgą, JUŻ 
tak dawno temu, że lepiej o tem nie wspo- 
minać, w salonie pani  Kisielew, córki 
Szczęsnego Potockiego i Greczynki, a bly- 
szczącej tylu niepospolitemi zaletami umy- 
słu i serea i odznaczającej się pełną wdzię- 


zumie, że łatwem nie było. —- A jednak, Da” 
wiązując list ten do poprzedniego, zapisać mI 
dziś przychodzi bytność w naszem ma 
takiego właśnie, nietylko wyjątku, ale T 
że zwycięzcy trudności i przeszkód nielađa, 
zwycięzcy nie przypadkowego ale zawdzię” 
czającego jedynie i wyłącznie osobistej Swej 


P. Władysław Ordęga jest synem za- 
cnego, znanego i powszechnie szanowanego 
także przez przeciwne stronnictwa emigran- 
ta 4 1881 r., który w dziejach naszego 
wychodźtwa bardzo wybitne zajmuje miej- 
sce, jako przedstawiciel uczciwej i rozum- 
nej demokracyi. Był to jeden z tych rzad- 


wiedzieć może wraz z Celimeną : 


r z 
> Fenoncer au monde avant que &e ve 
a fillar, 
nS votre désert aller m ensevelir ! 


dy lą 
A, 
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Ona nawet obowiązek szukania W 


cy a- | ku fantazy: WA i sami i æo- | kich u nas demokratów nad kt $ i 

ni ę OŚCI ; ia 1 t kil - | ku fi ntazy 4, szlachetnemi pory” d i LA 6 A , d orym nie 
kin ztia s a. Lietylko kar yery, nietylko Ze- W W ści, łoś szezytne, dziś Już nk lo- |r cą iłości Ek: ł to t i ostać wolno b yło zachowaw zemu obozowi przejść 
Ki U ale Jej pomocą ze światem europej- krotnie głośne stano wisko w Świecie dyp 0 a Polsk By o typ p (9 b 


matycznym. z 
Od kilku tygodni bawi w naszem mie- 

ście p. Władysław Ordęga, minister pełno” 

mocny Rzeczypospolitej franeuskiej, nie przy 


nieboszce Rzeczypospolitej krakowskiej lecz 
kolejno przy afrykańskich i europejskie 


przekazana przez wiek poprzedni _ naszej 
epoce i możnaby o niej wielce zaj mującą 
napisać książkę, w której odzwierciedliłyby 
się fantastycznie nasze czasy i na przemian 
straszne, dziwaczne to znowu wzniosłe ko- 
ieje i przejścia społeczności polskiej. Obie- 


do porządku dziennego; przeciwnie trzeba 
było i należało się z nim liczyć, bo był 
zawsze 1 we wszystkiem dobrej wiary, bo 
nad przekonaniami jego i zapatrywaniami 
górowało szezere i szlachetne przywią- 
zanie do sprawy ojczystej, które spra- 


ma! wyzedewszystkiem rozszerzenia wi- 
l h Uęeje asnych pojęć i zapatrywań, przez 
iy Sowa. SIĘ spraw wielkich lub ważnych 
Bl, Orłą e Z ludźmi, którzy, choćby nie 

dów, "A przecież z zaściankowych po- 
«mą siłą rzeczy, wyzwolili się. 


ani sposobu zarabiania na chleb, ani też 
potrzeb życia na pewien nie długi czas, 
w którym nowego zarobku poszukiwać so- 
bie może. Ale i bez tego byłyby one uza- 
sadnione tą okolicznością, iż stanowią tylko 
pewne zrównanie z inną kategoryą osób 
egzekwowanych, którym wedle istniejących 
Już przepisow nie wolno zabierać wszyst- 
kiego, a dla których ten, że tak powiemy, 
przywilej, Jest tutaj nawet jeszeze rozsze- 
rzony. Przepis zaś § 5, stanowiący, iż na- 
leży zupełnie zaniechać egzekucji, jeżeli 
nie ma widoków. iżby ze sprzedaży osią- 
gnięto więcej, niż wynosiłyby koszta, nie 
wymaga wcale osobnego umotywowania, 
boć to „zecz naturalna, że gdy egzekucya 
nie obiecuje wierzycielowi pokrycia ami 
cząstki należytości, lepiej zaniechać jej i 
oszczędzić dłużnikowi przykrości, a sądowi 
czasu i trudu. 


Co do egzekueyi na nieruchomościach 
Ta projekt dwa esencyonalne przepisy 
lej wagi. Jeden ($ 10) jest następują- 
cy: Jeżeli nieruchomość zlicytowaną zosta- 
ła za cenę nie dochodzącą pomnożonego przez 
70 podatku gruntowego, a względnie pomno- 
Zonego przez 60 podatku domowo-czynszo- 
wego lub pomnożonego przez 150 podatku 
domowo-klasowego, a w dwa tygodnie po 
licytacyi zjawi się ktoś dający co, najmniej 
o dziesiątą część więcej od ceny licytacyj- 
nej, natenczas pierwsza sprzedaż licytacyj- 
na staje się nieważną i rozpisać należy no- 
wą licytacyą, w której, jeżeli nikt już nie 
poda jeszcze wyższej ceny, ten, kto pod- 
wyższył cenę pierwotną, musi nieruchomość 
Za podaną przez siebie cenę nabyć. 
Przeznaczeniem licytacyi jest osiągnąć 
ZR poddaną egzekucyi nieruchomość jaknaj- 
wyższą cenę przez współubieganie się tych, 
tórzy mają chęć ją nabyć. Nieraz atoli 
wskutek zbiegu jakichbądź okoliczności za- 
braknie w terminie chętnych i nieruchomość 
bywa przybita za bezcen. Przepisane w u- 
stawodawstwie austryackiem sposoby zapobie- 
zenia temu okazały się w tysiacznych wy- 
padkach bezskutecznemi. Dla tego Rząd w 
wielkim projekcie procedury cywilnej i na 
nowo tutaj chwyta się właściwej prawu 
franeuskiemu instytucyi surenchóre (wyższej 
podaży), która mimo kilkakrotnych reform, 
którym poddawano w Francji egzekucyę na 
nieruchomościach, zawsze się utrzymała, za 
zachowaniem jej bowiem przemawiała pra- 
ktyka. Cofnięcie pierwszej sprzedaży licyta- 
cyjnej dla wyższej podaży poza licytacyą, 
chociaż sprzedaż ta nie była jeszcze pra- 
womocną i chociaż wskutek zaprowadzenia 
tej instytueyi nabywca będzie musiał natu- 
ralnie być przygotowany na cofnięcie jej 
jest krokiem tak dotkliwym dla niego i za. 


razem tak wikłającym procedurę egzekucyj- 


ną, iż nie można go dopuścić 

č ne puścić bez suro- 
wszych warunków, dających rękojmię dopię- 
Cia wyższych celów. To też oprócz kautel 


zawie 
wielk 
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powyżej wymienionych projekt zawiera je- 
szeze inne (n. p. złożenie kaucyi w ilości 
piatej części wyższej podaży), które tu ze 
względn na ramy prostego artykułu dzien- 
nikarskiego pominąć musimy. 

Nie potrzeba szeroko dowodzić, że in- 
stytucya wyższej podaży poza licytacyą jest 
w interesie wszystkich wierzycieli, jako też 
samego dłużnika. Drugi przepis esencyo- 
palny a wielkiej wagi, salwuje interes wy- 
łącznie dłużnika. Jest to przepis zupełnie 
nowy; nie było go w niedoszłym do skut- 
ku wielkim projekcie procedury cywilnej, a 
treść jego jest następująca ($. 17). Jeżeli 
w lieytacyjnej sprzedaży nieruchomości o- 
siągnięto cenę, niedochodzącą nawet połowy 
wartości określonej w $ lótym, (pomnożo- 
nych kwot podatkowych), natenczas dłuż- 
nik może zażądać uznania sprzedaży za nie- 
ważną, ku czemu jednak udowodnić musi, 
że osiągniona cena nie wystarcza na po- 
krycie kosztów procesu 1 egzekucyi, procen- 
tu od kapitału i co najmniej połowy, sa- 
megoż kapitału, tudzież że doprowadzenie 
sprzedaży po takiej cenie do prawomoce- 
ności, pociągnęłoby za sobą jego ruinę eko- 
nomiczną. Prawo wniesienia podania takie- 
go służy dłużnikowi zarówno w wypadku 
zwykłej sprzedaży lieytacyjnej, jak w wy- 
padku przedłużonej przez pozalicytacyjną 
wyższą podaż procedury egzekucyjnej. Jeżeli 
sąd unieważni sprzedaż, dłużnik pozostaje 
w posiadaniu nieruchomości i wierzyciel 
przez rok cały nie ma prawa żądać na no- 
wo egzekucyi dla tej samej wierzytelności. 

Przepis ten jest właściwie na to, żeby 
zapobiedz sprzedaniu nieruchomości za bez- 
cen, wtedy nawet, gdyby wyższa podaż po- 
zalicytacyjna, przeszkodzić temu nie zdołała. 
Łatwo jednak pojąć, że praktyczny skutek 
jego, może być o wiele donioślejszy. Dłuż- 
nik ma przedewszystkiem na cały rok jesz- 
cze zapewnioną egzystencję, a zabiegliwość 
jego, przy jako tako szczęśliwych innych 
okolicznościach, może wydobyć go z rąk 
wierzyciela i zupełnie utrzymać przy wła- 
SNOŚCI. 

Niejakie skrócenie procedury egzeku- 
cyjnej wynika z przepisu $ 9go, wedle któ- 
rego już nie trzy, lecz tylko dwa mają być 
terminy licytacyjne w egzekucji na nieru- 
chomościach, czy też na  ruchomościach. 
Praktyka bowiem poucza, że przy trzech 
terminach, dwa pierwsze przez nikogo nie 
są brane na seryo. 


Wiedeń, 2 lutego. 


(?) Ku końcowi kadencyi Sejm galicyj- 
ski pracował w pocie czoła. Na posiedze- 
niach trwających dziennie po dwanaście go- 
dzin, z wytężeniem sił, posuniętem aż do 
znużenia, spieszyli posłowie w swej pracy, 
aby jak najrychlej ustąpić i zrobić miejsce 
dla Rady państwa. Ta jednak, jak wielka 


2 


pani, która wie, że jej nikt nie przynagli, 
nie spieszy się bynajmniej, powoli się roz- 
gospodarowuje, przegląda przygotowany dla 
niej materyał, i eo kilka dni słucha po kil- 
ku moweów, którzy zachwalają swe wnioski. 
Na ostatniem posiedzeniu Izby brakowało 
stu posłów. Komisye także nie zasiadają dla 
braku kompletu. Ci sami zaś posłowie, któ- 
rych nieobecność jest przyczyną, że tylu 
pilniejszych traci czas na nieczynności, ei 
sami najgłośniej narzekać będą, gdy w sku- 
tek opóźnionego rozpoczęcia, wypadnie po- 
trzeba przedłużenia sesyi po za Wielkano- 
cne Święta, aż do tej pory, w której mow- 
com w lzbie wtórować będą słowiki w przy- 
ległym ratuszowym ogrodzie. Jak zwykle tak 
i teraz, gdy nie się nie dzieje na otwartej 
scenie, dzienniki tutejsze przynoszą mnó- 
stwo wiadomości o działaniu zakulisowem, 
mianowicie o projektach mniemanej konspi- 
racyi, która większości nadaje polityczny 
kierunek, i według pism opozycyjnych, tak 
między frakcyami prawicy, jako teź z Rzą- 
dem, nieustanne przeprowadza frymarki. Ale 
to się także nie sprawdza, bo skoro coś wa- 
żniejszego stanie się w łonie tak zwanej 
piętnastówki, odbija się to bezpośrednio w 
naradach klubowych, a ile wiadomo, kluby 
nie zajmowały się dotychczas żadna polity- 
czną kwestyą. 

Wśród takiej ciszy na horyzoncie 
parlamentarnym w  Austryi, rozległ się 
grzmot za granicami Monarchii. Przemówił 
żelazny kanclerz. Nikogo to nie zadziwiło, 
że natychmiast skorzystały z tej sposobno- 
ści w prasie tutejszej głosy opozycyjne, i 
chórem wykrzykiwać poczęły na nieznośną 
przewagę postów galicyjskich. Piosnka to 
stara, aż do przesytu słyszana, a treść jej 
zawsze niesłuszna i zgoła bezpodstawna. Ze 
Galicya jest najlndniejszym krajem w Mo- 
narchii i dla tego spory zastęp posłów wy- 
syła do spólnej Reprezentacyi, to nie jest 
przywilejem, ale prostym arytmetycznym 
wynikiem, o którego słuszności podnoszono 
niejedną w kierunku wręcz przeciwnym u- 
wagę. Ze grono posłów z tego kraju, po- 
stępuje zgodnie i przy rozstrzyganiu spraw 
kładzie na jedną szalę całą liczebna wagę 
swych głosów, na to nie poradzą, jak do- 
świadczenie poucza, ani groźby ani pokusy. 
Galicyjscy posłowie wytrwają w swej jed- 
nomyślności, bo tego wymaga po nich in- 
teres kraju, któremu służyć jest ich obo- 
wiązkiem. Ale w tylokrotnie powtarzanych 
inwektywach nie umiano przytoczyć ani jed- 
nego faktu, z którego możnaby wnosić, że 
Koło polskie nadużywa swej siły, że wagę 
swoją liczebną, wyzyskuje dla popierania 
partykularnych interesów Galicyi ze szko- 
dą dla spólnego całej rzeszy interesu. 
Przeciwnie można wyliczyć cały szereg po- 
stulatów galicyjskich. popieranych przez Ko- 
ło Polskie w Wiedniu, które nie zostały 
spełnione. Czyż doszła do skutku ugoda w 


ną 
sprawę popierał, ale nawet Korona ie 
kawiej wyraziła się o niej? Czyż, 
badź 
mater 
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ne ich głosów znaczenie, ale przeć! 

zasługę im to policzyć należy, y 
stosun 


rzeszy gdzie spotykają się z sobą , 
różnorodne, niepowinna rozstrzygać 
na przewaga głosów, ale sprawy |: 
gane być winny w drodze poroz™irodi 
w drodze wzajemnych koncesyj, pa 
kompromisu. Że lewica nie zrozumieć 
zawsze więcej w siłę 4 puj” 
niż w siłę dobrej woli, że takim p% “iag 
torem, wpadła w przepaść, 
jeszcze coraz głębiej grzęźnie, 
jest winą Polaków, nie jest skutki“ 
mniemanej przewagi. gygy” 
Często spotykać się można 7 "+ qgo" 
niem na ów żelazny łańcuch, który I waży” 
czy prawicę. Czyjaż w tem wina, 20 joda 
cya nie zdobyła się ani na podobn? keya” 
czenie, ani też na tyle w swoich YAN 
odwagi, aby każda z nich pod wła mit” 
sztandarem odrębne, ale wyrażne 
stanowisko. W szrankach parlamen, 
turnieju nie można inaczej walczyć h 
ko z podniesioną przyłbica, Gdybi 
nie była się na dwa kluby rohi a 
może wytrawniejszym żywiołom DJ“ „zycj! 
udało ochronić skrajne skrzydło. “e 
od tej śmieszności, którą okrył 5% T 
klub czysto niemiecki, uchwalają" usp 
dla ministra obcego mocarstwa. 
ciwnie obydwa opozycyjne kluby „zę po 
się były na piękne, to niedorzecz? josh”) 
pełniona przez jeden z nich nie E i 
ujmy drugiemu. W tem jednak p° 
zbrataniu, w jakiem obadwa kluby 
mimo połowicznego rozbratn, © 
czna, mało pochopna do subtelnjć ie 
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nień, całą opozycyę czyni odpo gn Ab 
za ten bezprzykładny wybryk, & nów ję. 
bowany raz na rachunku jej grze gie 4 
łatwo pójdzie w zapomnienie. W 5, g" 

laznego kanclerza cała brzmiała gr” 

pirowskiej tragedyi. Brakowało OWY £ 
ków, których brzękiem arcymisu. woły 
wśród ponurej sytuacyi umie rahoi 
przelotny uśmiech na usta przeć plk” o 
widzów. W Berlinie nikt} się nie Apt jo 
coby włożył na głowę pstrokatą n si 
dzwonkami. Aż w Wiedniu znalazií 4 


wiało, że stronnicze poglądy a nawet za- 
pędy podporządkowywał rozumowi politycz- 
nemu i interesowi tej sprawy Że znanych 
w kraju osobistości najchętnej porównałbym 
go ze Smolką i dodam: obyśmy byli mieli 
Jaknajwięcej takich demokratów i oby nasz 
zachowawczy a narodowy obóz, był miał 
takich przeciwników, a niezawodnie rachun- 
ki byłyby z łatwością załatwione, i co naj- 
ważniejsza, że bez szkody dla rzeczy, spo- 
łeczeństwa i kraju. 
W domu ojcowskim, który był jednym 
z ognisk i jedną z przystani wychodźtwa 
polskiego w Paryżu, p. Władysław Ordęga 
przejął się zasadami demokratycznomi, ale 
czerstwemi i zdrowemi, wolnemi od tuzin- 
kowego sekciarstwa, od zaściankowych prze- 
sądów i obłędów bezrozumu politycznego. 
Był już za cesarstwa republikaninem i wje- 
Tzył w rzeczpospolitę. Odbywszy i skończy- 
wszy świetnie od najniższych do najwyż- 
szych nauki w Paryżu, przeszedłszy wszy- 
stkie stopnie aż do licencié ès lettres et en 
droit, wstąpił do słynnej wówczas ćcole su- 
pórteure d'administration, a skończywszy ją 
Z odszezególnieniem, przydzielony został do 
ministeryam spraw zagranicznych w 1857 
toku. Nie, a zwłaszcza nie tajone przeko- 
nania, nie mogły mu być zbyt pomocnemi 
k a zie, a przecież znajduję w roezni- 
e pora, że już w 1866 roku został 
p legii honorowej, a w 1869 kon- 
i i Serajewie. „Po katastrofie nie wi- 
o r h Jak tylu innym, przyniosła ona 
klęsk SO a korzyści, osładzające ciężką 
wén e publiczna, głęboko odczutą przez 
Szystkie szlachetne serca b óżnie 
SERW. ez różnicy 
ctw; w tym samym b t 
Co w 8 ym bowiem stopniu 
przedstawiał on interesa 
Vecchia w 1873 r. i tam 
ną w swoim czasie spra- 
ka był konsulem 
iwornie, i \artagenie, w 1878 
lub pomocy a a bez poparcia 
generalnym konsulem w sy Adków, został 
roku a w Antwerpii w r ać w 1880 
Nareszcie mianowany w Oku następ 
posłem nadzwyczajnym i ministrem SS) r. 
mocnym w Tangerze przy cesarzu „Dzi 


kańskim, w chwili, kiedy ważne sprawy 
i interesa  Frameyl rozgrywały się na 
afrykańskiem wybrzeżu, wszedł on pewnym 
krokiem na szerszą arenę polityczną, i za- 
równo męskiem, jak roztropnem postępowa- 
niem podniósł tam urok Francyi , zapewnił 
jej pewne korzyści, i zaszezytnie zwrócił 
na siebie zazdrosną uwagę obcych a wal- 
czących tam z wpływem francuskim anta- 
gonizmów. Odznaczony wyższym stopniem 
oficerskim legii honorowej w 1888 r., zo- 
stał ministrem pełnomocnym pierwszej kla- 
sy w lutym 1884 r. a w grudniu tegoż ro- 
ku posłem nadzwyczajnym i ministrem peł- 
nomocnym w Bukareszcie, zkąd przybył do 
rodziny i przyjaciół na krótki pobyt do 
Krakowa, który tym sposobem ma naresz- 
cie prawdziwego, w czynnej służbie pozo- 
stającego, w swoich murach dyplomatę. 
Ileż musiał już zebrać doświadczeń; 
nauki i znajomości ludzi wśród tej mozol- 
nej, zaszczytnej i zajmującej dyplomatycznej 
pielgrzymki p. Ordęga, tem więcej że spo- 
tykał się — jak świadczą dzienniki i doku- 
menta dyplomatyczne — niemal wszędzie 
z ważnemi, głośnemi sprawami i pierwszo- 
rzędnemi trudnościami. Już sama misya 
przy cesarzu marokańskim w epoce zamor- 
skich apetytów, wypraw i gonitw, jest całą 
małą epopeją. Właśnie dostała mi się w rę- 
ce świeżo wyszła w Paryżu ksiażka zawie- 
rająca opis szczegółowy ambasady p. Ordę- 
gi w Maroko. Napisał ją p. Marcet zamożny 
lekarz paryski, który za zezwoleniem pełno- 
mocnika i posła franeuskiego towarzyszył 
mu do tajemniczego jeszcze nieco a grani 
czącego z posiadłościami francuskiemi w 
Afryce cesarstwa. Książka ta której tytuł 
Le Maroc. Voyage d'une mission frangaise 
à la cour du Sultan, przenosi nas naraz w 
świat prawie nam nieznany, w świat pośred- 
nie zajmujący miejsce między naszym a 
tym który Rogoziński obecnie w swoich o- 
pisuje odczytach w świat, nieco pokrewny 
temu który czarował nas niegdyś w tysią- 
cu i jednej nocach a w którym prze- 
cież rozgrywają się bardzo istotne i realne 
interesa europejskie które posunęła naprzód 
i których może rozwiązanie przygotowała 
misya p. Ordęgi. — Sułtan Moulej Hassan, 


pochodzący w prostej linii od Fatimy córki | 
Mahometa, panuje obecnie nad Marokiem, 
jest cesarzem i szeryfem ; władza jego nie- 
ograniczona, urok jako potomka Mahometa 


niemały i nie uznaje on Konstantynopoli- 
tańskiego Sułtana. Przebywa kolejno w Fe- 
zie, w Mekinez i w Maroko; do jednego 
z tych miast, znajdujących się w głębi 
kraju, udawać się muszą przedstawiciele 


mocarstw europejskich’, którzy chcą w 
bezpośrednie wejść z Suśtanem siosun- 
ki. Podróż z Tangeru jest zwykle długą, 


trudną a nawet nie zawsze wolną od nie- 
bezpieczeństw. P. Ordęga przedsięwziął ja 
jako nadzwyczajny wysłannik Francji i 
udał się do Maroko, gdzie właśnie znajdo- 
wał się Moulej-Hassan. Przyhywszy tam, 
zamieszkał w przeznaczonym dla poselstwa 
francuskiego pałacu Mahmounia ; tam przez 
dłuższy czas toczyły się najpierwej układy 
o ceremoniach i szczegóły uroczystego 
przyjęcia przez Sułtana posła francuskiego. 
Między innemi rozchodziło się o to, aby, 
wbrew dotychczasowej praktyce, poseł, od- 
duwszy osobisty hołd Sułtanowi, mógł na- 
kryć głowę, podczas gdy będzie w imieniu 
Francji przemawiał; w żaden sposób dy- 
gnitarze marokańscy na to zezwolić nie 
chcieli, w końcu jednak, wobec stanowczo- 
ści p Ordęgi, ustąpić musieli. — P. Mar- 
cet opisuje szczegółowo uroczyste posłu- 
chame. na którem Sułtan przyjął pełnomo- 
enika rzeczypospolitej, a opisuję w sposób 
rzucający światło na dwór i obyczaje kra- 
ju, który może stanie się kiedyś jabłkiem 
niezgody między mocarstwami i państwami 
europejskiemi. 

„Kilka minut, pisze on, przed ozna- 
czoną godziną, byliśmy gotowi i otacza- 
liśmy w galowych ubraniach posła nasze- 
go, p. Ordęgę. Wielki mistrz ceremonij 
wysłał naprzeciw nas swego Khalifata czyli 
drugiego mistrza, do pałacu Mahmounia. O 
dziewiątej z rana siadamy na koń, wyjeż- 
dżamy przez małą bramę i zmierzamy przez 
wyschłe p le, do pałacu sułtańskiego. Dzie- 
sięciu oficerów, przybyłych z mistrzem ce- 
remonij, poprzedza nas pieszo, za nimi 
dwóch konnych z długiemi bardzo zel- 
bami, nareszcie postępuje nasz podł, ŁA 
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net | Wj towarzystw rękodzielmiczych — Przed- 
Sa) unik Teądowe w sprawie zabezpieczenia ro 
} jr p — Głosy opozycyjne o ostatniej u- 
WP: z chwale klubu n emieckiego.) 
n y Py Polecenia p. Ministra handlu barona 
I i g tosta} wypracowany tabelaryczny wy- 
ma hey tinu towarzystw rękodzielniczych istnie- 
z ine my < dniem 1 stycznia 1886. Dowiadu- 
"ps | Skipe z niego, że ogólna liczba wszy- 
stal |" i towarzystw rękodzielniczych w Au- 
trif” M nosi 3810. Z cyfry tej przypada na 
nik | ky 838, na Dolną Austryę 222, Gór- 
Pie ti stryę 650, Salcburg 88, Styryę 171, 
tegh aea Ie 18, Tyrol i Vorarlberg 306, Dal- 
gii 476, Czechy 1442, Morawę 277, Szląsk, 
Prid , ukowinę 45, na Tryest i Wybrzeże 5. 
tagi tg, Na ostatniem posiedzeniu Izby de- 
„ pie ky nych rozdano posłom przedłożenie 
ich kóy Wo, w sprawie zabezpieczenia robotni- 
ky; a wiadomo, Rząd już na przeszłej 
wa iiki „ady państwa przedłożył odnośny pro- 
far lonj który też został załatwionym w łonie 
odj | Wy zi Przemysłowej. W nowym, wniesio- 
doo” | W p cnie projekcie ustawy, uwzględnio- 
ych “ni Większej części te zmiany, które po- 
m | tage Komisya w pierwotnem przedłożeniu 
joli tdowem W 
Vao te p Organa opozycyjne bardzo rozmai- 
tyl Mink; entują znaną uchwałę „klubu nie- 
vica | ism, 80%, w sprawie wysłania do księcia 
M | icz, Cka adresu z podziękowaniem za ener- 
się | W k wystapienie w toku trzydniowych obrad 
og! | ty ] € pruskiej. Neue fr. Presse nie po- 
rw |lię „| uchwaly. Z jednej strony obawia 
wie | ty, DY nie zrozumiano fałszywie tej uchwa- 
f itno giej ubolewa nad zerwaniem soli- 
! le “l z niemiecko- liberalnym klubem. 
| thog Podzaju zapatrywanie w kwestyi ob- 
ab) | tóy tej bardzo blisko wszystkich Niem- 
et be Musi doprowadzić do stargania węzła, 
ta! len, 80 dotychezas oba kluby opozycyjne. 
"8 M Allg. Ztg. stwierdza, iż w kołach 
" | Wg ch większość stanowczo nagania i 
Be dą a nad postępkiem frakcyi skrajnej, 
a len się bowiem zaprzeczyć, iż niezwy- 


Meng St zupełnie, aby jakiś klub parla- 
ý "Y składał ministrowi obcego pań- 
í | Mo S Czenia, z powodu zapowiedzenia czy- 
tą ,, Mistracyjnych zarządzeń. Manifesta- 
Bo it zresztą nie bedzie pożądaną dla same- 
tiem ecila Bismarcka, który w interesie 
Wespa lego cesarstwa, stara się unikać 
astry, go, coby mogło dotknąć niemile 
“kie sfery decydujące Natomiast 
SS 
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Deutsch: Zig. aprobuje najzupełniej i bez- 

warunkowo uchwałę klubu niemieckiego. , 
Dzienniki umiarkowane ograniczają się 

na zapisywaniu tych głosów opozycyjnych, 

które zawierają stanowczą naganę dla po- 

wziętej uchwały. 

moo 


Z Petersburga. 

z: nmogórski. — Projekt utworzenia mini- 
a a Rys działalności zwiniętego 
w r. i878 słowiańskiego Towarzystwa w Moskwie.) 

Według depeszy z Petersburga, książę 
czarnogórski, którego przybycia oczekiwano 
tam wczoraj, zabawi na dworze carskim 
okolo dni ośmiu i zamieszka w pałacu zi- 
mowym. Przydzielony do boku księcia ge- 
nera major Orłow-Denisow wyjechał na- 
przeciw dostojnego gościa aż do Wiesba- 
denu. aj p". 

Z Petersburga donoszą, iż rada mini- 
steryalna przedłożyła carowi memoryal, 
w którym czyni wniosek , aby sprawy, od- 
noszące się do handlu i fabryk, zostały 
wyłączone z zakresu ministerstwa skarbu l 
przydzielone do projektowanego minister- 
stwa handlu. Równocześnie mają być doda- 
ni zagranicznym, reprezentacyom rossyjskim 
attaché handlowi. ( 

P. Aksakow, redaktor Rusi, w osta- 
tnim numerze tego pisma tak kreśli dzia- 
łulność zwiniętego w 1878 roku słowiań- 
skiego Towarzystwa w Moskwie: „W la- 
tach 1876 1877 wysłało Towarzystwo do 
Czarnogóry Kilkakroć sto tysięcy rubli. 
Setki tysięcy były również wysłane do Bo- 
śnii i Hercegowiny, „Jako pomoc „do 0SWO- 
bodzenia ich z pod jarzma tureckiego. Na 
pierwszą tajemną wskazówkę rządu, jeszcze 
przed wypowiedzeniem „wojny sułtanowi, 
kupcy moskiewscy wespół z Towarzystwem 
słowiańskiem w Moskwie, sformowali i 
uzbroili w Beszarabii bułgarskie , drużyny. 
Dzisiejszy redaktor Rusi stal WÓWCZAS na 
czele tej sprawy, i dostawił osobiście, cho- 
ciaż sekretnie, rossyjskiemu „zarządowi woj- 
skowemu dziesiątki karubinów Chassepot'a, 
dwanaście dział Kruppa z granatami, na- 
bojami i innemi przynależytościami ; może 
on stwierdzić dokumentami, ile setek tysię- 
cy poświęcili na to kupcy i ile dziesiątków 
tysięcy Towarzystwo słowiańskie“... 
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Okólnik generała Kachanowa. 
W części urzędowej Wileńskiego Wi- 
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jutanta Albedyńskiego z d. 2 maja 1879 r. | zasadnić pogłoski, 


zezwala na naprawę kościołów, 
należących do nich budowli gospodarskich 
bez poprzedniego na to pozwolenia władzy | 
cywilnej, lecz za wiadomoś sią polieyi, a to | 
w takich razach, gdy znajdują się potrze- 
bne na uskutecznienie robót pieniądze, asy- 
gnowane z funduszu budowlanego ducho- 
wieństwa rzymsko-katolickiego, własne za- 
soby tego ostatniego, ofiary na ten cel o- 
sób prywatnych z zapisów, testamentów itd. 
Ze składanych mi w tych Sprawach spra- 
wozdań widzę, że prawie zawsze przy na- 
prawach budowli kościelnych w kraju tutej- 
szym, wykonywanych na zasadzie powyżej 
przytoczonego rozporządzenia „generał-adju- 
tanta Albedyńskiego, roboty nie ograniczają 
się na naprawie uszkodzeń, lecz przechodza 
w dobudowywanie nowych części do po- 
przedniego gmachu, a nawet bywają przy- 
tem rozszerzane kościoły i mury oéwne 
rozbierane, skutkiem czego zewnętrzna stro- 
na gmachów ulega zmianie, gdy winna po- 
zostać w takim zarysie, jaki jest w zatwier- 
dzonym planie gmachu Z tego powodu u- 
znając za rzecz niezbędną uchylić powyżej 
wyłuszezone pozwolenie generał-adjutanta 
Albedyńskiego, mam honor upraszać naju- 
przejmiej pana o wydanie rozporządzenia, 
ażeby restauracye kościołów i budowli ple- 
banialnych w parafiach rzymsko-katoliekich, 
były na przyszłość wykonywane wedle prze- 
pisów, które obowiązywały przed 1870 r,“ 


Nowy prąd w Sprawie 
Wschodniej, 


Londyński korespondent Kölnische Zci- 
tung, dobrze „zwykle poinformowany Me 
dencyach politycznych w kołach angielskich, 
pisze w najnowszej korespondencyj, że zł 
tworzeniem nowego gabinetu w Anglii, pod 
przewodnictwem Gladstona, nastąpi stano- 
wczy zwrot i przekształcenie w rozwi 
sprawy wschodniej, W obecnych stosun- 
kach okaże się niemożliwem dalsze utrzy- 
manie jednomyślności dyplomatycznej ść 
miedzy Mocarstwami. Korespondent T. 
ski powoluje się dla poparcia swego twier- 
dzenia na zapatrywania dyplomatycznego 
świuta w Londynie. Otóż we wszystkich ko- 
łach angielskich Są głęboko przekonani, że 
dażności Gladstona nie wpłyną bynajmniej 
uśmierzająco na zawikłania wschodnie. Nie 
wszystkie jednak organa półurzędowe Ger- 
manii podzielają zbyt pessymistyczne zapa- 


stnika znajdujemy okólnik generał-guberna- | trywanie korespondenta (Gazety Kolonsktej. 


fora Kachunowa do gubernatorów: wileń- 
skiego, kowieńskiego i grodzieńskiego. Okól- 
nik nosi datę dnia 9 (21) stycznia 1860 r. 
i brzmi jak następuje: „Okólnik generał-ad- 


Tak naprzykład, niewątpliwie kompetentna 
Nordd. Allg. Ztg. zwraca uwagę, że p. 
Gladstone nie zdradził dotychczas ani je- 
dnym krokiem zamiarów, któreby mogły u-! 
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toti - a 
Wma; ami, Widzimy wtedy orszak, po- 
Majęgą cy się naprzód z wolna, poważnie i 
Rin, qtycznie, Sułtau siedzi na białym ko- 
teden tYtym żółtą materyą. Obok postępuje 
ony e jigo poddanych, niesie on ezer- 
ky, PATA8O] i z wielką starannością 74a- 
Daji Slowę swego wszechpotężnego pana. 
Mag) Uni 


Wielki „Wyprzedza ich Kaid Mechouar, 
dorga strz ceremonij i ochmistrz amba- 
ku dha zie on pierwszy i trzyma w rę- 
Asy Eh gruby, sękaty kij, prosty kij z 


su 
Z tyły niesiony i tylko ogołocony z kory. 
Bostępuje wielki wezyr i ministrowie. 
znajduje się jeszeze pięć koni 
Yeh, ustrojonych barwnie i świetnie; 


row 
Pow dzono 
ky „0 


łot > 


w pośrodku swojego À 
a. 0 dwa kroki od nas zatrzymuje 
NĘ WsSzygę 
NCU 

vega 


die wyszczególnia się sułtan 
Slitą 


Ordęga odkrył był już głowę i | która do tej chwili t 
Y poszliśmy za jego przykładem. | się; oczy otwarły się a 0 
i od | Szczere uczucie uprzejmości i zal N 
otoczenia; ubiór ten sam co dy- | dnak postawa sułianu była zaziedbaną 1 zda 


a«redytowanym z dodaniem używanych w po 
dobnych wypadkach komplementów. Listy 
uwierzytelniające znajdowały się w ładnej 
teczce, oprawnej w niebieski jedwab z żół. 
temi kokarddmi Skoro poseł ukończył swa 
przemowę, wręczył listy bezpośrednio suł- 
tanowi, Kiedy p. Ordęga wygłaszał ostatni 
ustęp przemowy, spostrzegł się dopiero, i 
wbrew własnemu postanowieniu, pozostał 
był cały czas z odkrytą głową. Ale w tej 
samej chwili sułtan w kilku słowach oraz 
poruszeniem prawej ręki wezwał posła, aby 
nakrył głowę Trudno było życzyć, sobie 
pomyślniejszego rozwiązania sprawy kape- 
luszowej. Po wręczeniu listów uwierzytel- 
niających, pierwszy drogman p. de Gaspary 
przybliżył się do sułtana i odezytał prze- 
mowę posła w przekładzie arabskim, który 
był sporządził, sułtun niezawodnie lepiej 
zrozumiał p. de Gaspary niż p Ordęgę i 
podziękował wtedy za uczucia przyjaźni, 
wyrażone w imieniu rządu francuskiego. 
P. Ordęga ponowił zapewnienia tej przyjaźni 
i oświadczył, że jFrancya będzie zawsze naj- 
lepszyin i uajwierniejszym sprzymierzeńcem 
Maroku. Sułtan odpowiedział, iż wierzy w 
szczerość oświadczeń posła, a wierzy tem We: 
cej, Jak zapewnia, że wie już, iż p. Ordęga jes 
człowiekiem uczciwym, sprawiedliwym Ma 
wym Podczas tej rozmowy twarz sułlana, 
była martwą, ożywiłń 
a oblicze wyrażało 
zadowolenia Je 
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Msta „Zaledwie nieco cieńsza i lżejsza | wała się zdradzać znużenie, eo u ludzi w 


tolo ; 


Czterdziestu pięciu lat; dość wyso- 
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epewne, 
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Dantog; Nogi bose w czemś podobnem do | du, nie oznacza jak w ogóle mniemają, FE 
l > + . z7 a. . . [4 A "i WiP 
9 oulej-Hassan wydaje się mieć | czenia i wycieńczenia, ale raczej przy c 


Rit 
blady a jednego siwego włosa; cerę ma; drogmana, usiłowa' zdać sobie sprawę Ze 


szlachetność i dystynkesę. Wszyscy ezłonko - 
wie poselstwa przedstawieni zostali następnie 


muzyka i całe zgromadzenie Taz JESZ6ze zą- 
wołało: „Niech Bóg błogosławi naszego 
władcę*. —  Posłuchanie trwało przeszło 
kwadrans, a ci, którzy obecnymi byli po- 
dobnym poprzednim przyjęciom, stwierdzili, 
że nigdy jeszcze sułtan tak dużo nie mo- 
wił. Wielki wezyr i wszyscy ministrowie 
pospieszyli ku p. Ordędze i serdecznie uści- 
skali jego ręce. Po posłuchaniu awiedzi a 
śmy ogrody Agdalu, własność wyłączna a 
tana, A które przystępne są dla piewiernyć 
jedynie w podobnych uroczystych | 
Ogrody te są wspaniałe, wegetacy 
niezmiernie bogata, a tysiąc sto ŻOR, A | 
na przechadza się po nich, oczywiście nie 
wtedy, kiedy niewierni je zwiedzają | E | 
Podezus gdy p. Ordęga w Afryce! su- 
ropie godnie przedstawia Francję * W ž 


chwilach. 
a w nich 
sułta- 


sób, przynoszący zarazem zaszczyt polskie- 
mu nazwisku, jest inny dyplomata I 
ny od dawna niejednym węzłem p” 
czenstwem polskiem, a nawet Z Krakowem, 
gdzie kilku szczerych i serdecznych ma 
przyjaciół. Odegrał on właśnie teraz bardzo | 
Znaczącą a poniekad przeważną rolę w za- | 
wikłaniach bałkańskich i na konferency! w j 
Konstantynopolu, za co królowa w | 
ŚWIEŻO odznaczyła go. Kolegowił przedtem | 
z p. Ordęgą w Bukareszcie, a Obaj, przez 
dłuższy czas, nie wiedzieli, że istnieja mię- 
dzy nimi bliskie osobiste punkta zetknię- | 
cia. Mówię tu o sir Wiliamie A White, i 
pośle nadzwyczajnym i ministrze , pełno- | 
mocnym W. Brytanii w Bukaresz¢ie a 0- 
heenie w Konstantynopolu. | 

Ścisłe związki przyjaźni Jego rodzin. 
z domem ks. Czartoryskich i z Puławami, 
sprawiły, iż urodził się w Polsce, dz ecinne 
lata w niej spędził, a następnie osiadł. Pumię- | 
tam, jak bywał w domu moich rodziców w 
Lubelskiem niemal bowiem sąsiadowuł z 
niemi, gospodarujae wtedy na wsi jak szla- | 
cheie polski. Dalekie sa to wspomnienia! | 
| , White by? pig- | 


¿ni jego rodziny 


Ja byłem dzieckiem, 


kuym o długich ślicznych blond włosach | 
młodzieńcem z nieco Bajronowskim wyrazem | 


twarzy. Już wtedy zajmował się 2 w ielkiem | 
zajęciem polityka i przypominam sobie, jak 


|nia w Berlinie. — Pod siwemi 


iż zamyśla odstąpić od 


plebanij i | solidarności z kontynentem w polityce bał- 


kańskiej. Ściśle zaś półurzędowa gazeta pe- 
tersburska Journal de St. Petersbourg wy- 
raża przekonanie, że w Anglii nie ma ani 
jednego męża stanu, któregoby sympatye 
dla Hellenizmu przeważały nad życzeniem 
utrzymania pokoju W sprzeczności także 
pozostaje z organem nadreńskim korespon- 
dent berlińskiej Nut. Zig. z Londynu, któ- 
ry zapewnia, że Gladstone nie myśli zrywać 
solidarności z polityką Mocarsty na Wscho- 
dzie, Pomimo to jednak wszystkie dzien- 
niki podnoszą uwagę korespondenta Koln. 
Zig, że w tej chwili trudno cokol- 
wiek pewnego orzec o zamiarach gabinetu 
Gladstona, ponieważ ministerstwo jego nie 
jest gotowe. Wszelako nie należy spuszczać 
z oka antecedencyj liberalnego przywódcy 
w Anglii, a obecnie znowu pierwszego mi- 
nistra. W Anglii zaś decyduje o polityce 
zagranicznej przeważnie wpływ prezesa ga- 
binetu. Wpływ ten, sądząc po antypatyi 
Gladstona dla Turcyi, nie byłby przyjazny 
dla polityki, choćby cokolwiek krępującej 
plemiona, zależne dawniej od Turcyi. W 
tem tkwi główna przyczyna obaw. 

Schlesische Ztg. uwzględnia obawy in- 
spirowanego organu, ale mniema także, że 
korespondent londyński maluje zbyt czarno, 
że jeszcze w tej chwili nie można twierdzić 
na pewno, aby zaniechano myśli demon- 
stracyi flot przeciw Grecyi, gdyby postawa 
jej groziła wznieceniem zawikłań. Pomimo 
to i Schłes. Zig. podaje następujący obraz 
sytuacji, odmalowany przez swego kores- 
pondenta wiedeńskiego:  „Zapowiedziana 
akcya flot doznała stagnacyi i nie trudno 
odgadnąć, że odroczenie nastąpiło w skutek 
zmiany gabinetu angielskiego. Bierny opór 
Grecyi ma także swoje źródło w nadzie- 
jach, które Grecy przywiązują do zmiany 
rządu w Anglii. Zresztą co do udziału Ros- 
syl w zapowiedzianej demonstracyi, dotych- 
czas nie doszła nawet wskazówka, czy Ros- 
sya w ogóle przyjmie jaki udział.* 


KRONIKA 


— JE. Alfred hr. Potocki przybył 
wczoraj rano do Krakowa i zamieszkał w pałacu 
„pod Baranami*, 


r 


— Ślnb, Wczoraj o godzinie % wieczo. 
rem odbył się w kościele 00. Jezuitów ślub 
hr. Augusta Łosia, syna Augusta i Joanny 
4 Ponińskich hr. Łosiów, z panną Maryą Pic- 
truską, córką Oktawa, prezesa Wydziału kraj, 
i Stef. z Augustynowiczów Pietruskich. Drużkami 
były hrabianki Marya Łosiówna i Marya Bor- 


tronu Ludwika Filipa i śmierć cesarza Mi- 
kołaja ! Mój Boże! Czem są rachuby i prze- 
widywania ludzkie? Dziś może dano by coś. 
aby pierwszy siedział jeszcze na tronie a 
drugi nigdy nie był umarł. — Ojciec dzi: 
siejszego, Nir William A. Whita, był konsu- 
lem na jakichciś, jeżeli się nie mylę, wy- 
spach Atlantyku. Syn, odebrawszy znakomite 
wykształcenie, obdarzony bystrym umysłem, 
Przystępnym zawsze dla szerokich pogladów, 
sprzykrzywszy sobie zawód szlachcica pol- 
skiego, wstąpił także do konsularnej służby 
angielskiej i podobno rozpoczął w Warszu- 
wie. Przetrwał on tam czasy Wielopojlskie- 
go 1 nieco późniejsze pełne grozy i boleści. 
Odezuł głęboko cios, zadany sobie przez 
społeczeństwo, które zawsze szczerze miło- 
wał a należał do tych, co chroniąc się od 
złudzeń, przestrzegali przed niemi. Następ- 
nie dłuższy czas był konsulem w Gdańsku 
a równie jak p. Ordęga, zawdzięczając wszy- 
stko wyjątkowym zdolnościom, postępował 
szybko w zawodzie i mianowany został 
przedstawicielem Anglii w Belgradzie, póź- 
niej ministrem pełnomocnym w Bukaresz- 
Gie a nareszcie odegrał, jako zastępca am- 
basadora w Stambule, europejską, znaną rolę. 
Przed paru laty odwiedził Kraków, gdzie 
złączony jest ścisłą przyjaźnią z bawiącym 


jtu zwykle w zimie hr. Sierakowskim, zna- 


nym ze swej podróży do Indyj i posłowa- 
włosami 
wytrawnego i znakomitego dyplomaty, od- 
nalazłem młodego. świetnego młodzieńca z 
czasów moich dziecinnych i te same, nie- 
zmienione lecz raczej spotęgowane przy- 
mioty serea i umysłu. h 
Kraków złączony jest jeszeze obecnie 
ze światem dyplomatycznym, przez dwóch 
mlodych ludzi, którzy są prawdziwemi dzieć- 
mi Krakowa. Hr. Józef Wodzicki, syn nie- 
odżałowanej pamięci Henryka, od dłuższego 
już czasu jest pierwszym sekretarzem au- 
stro-węgierskiego poselstwa w Brukseli a 
hr. Andrzej Potocki właśnie w zeszłym roku 
rozpoczął zawód dyplomatyczny przy posel- 


„stwie w Madrycie. gdzie zaraz na wstępie 


| spotkał się z doniosłemi i zajmującemi wy- 


toczyły się między nim a moim 0 505 | padkami; podobno niebawem ma być pree- 
race rozprawy o Pillu i Palmerstonie. Przy- ,niesionym do Paryża czy Londynu. 
pominam sobie, że wtedy poczytywano jako 3 lutego. 

najważniejsze i możliwie najpomyślniejsze | 

dla nas wypadki, dwie rzeczy: zrzucenie z 


d i i 0. 
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„Gazeta Lwowska“ z dnia 4 lutego 1886. 


kowska, drużbami hr. Maryan Łoś i p. Zygmunt 


Pietruski, a orszak weselny stanowili liczni 
krewni i przyjaciele szanownych rodzin państwa 
młodych. 


— Z Akademii. Komisya historyczna 
odbyła posiedzenia swoje 16 listopada, 23 gru- 
dnia i 26 stycznia, na których zdając sprawę 
z postępu wydawnietw już rozpoczętych, skon- 
statowano najprzód, że te wyczerpują w zupeł- 
ności wszystkie fundusze komisyi w latach naj- 
bliższych tak, iż żadnych nowych nawet naj- 
lepszych rozpocząć nie będzie można, o ileby 
jaki nieprzewidziany zasiłek skąd nie nastąpił. 
Uehwalono następnie, že indeks wszystkich 
listów i aktów politycznych odnoszących się do 
wieku 15, już drukowanych a rozrzuconych po 
wielu publikacyach, który pierwotnie przezna- 
czono do pomieszczenia jako dodatek w 2 tomie 
kodeksu takichże listów niewydanych, ze względu 
na znaczne rozmiary indeksu należy wydać od- 
dzielnie i wprzód jeszcze, niż ów tom 2. Indeks 
ten jednak, zredagowany przez prof, Lewickiego, 
nie będzie obejmował aktów pomieszczonych 
w świeżych publikacyach komisyi. Prof. Lewi- 
cki, który z polecenia komisyi porozumiał się 
z prof. Caro co do tej publikacyi, oznajmił, że 
prof. Caro posiada zbiór tak obfity, iż mógłby 
stanowić cały tom 8, który też byłby gotów 
sam przygotować do druku; zaczem uchwalono 
wejść w rokowania z prof. Caro co do tego wy- 
dawnictwa w przyszłości, gdy fundusze komisyi 
na t) pozwolą. Następnie zajmowano się spra- 
wozdaniem dr. Abrahama, wysłanego przez ko- 
misyę dla poszukiwań w archiwum watykań- 
skiem w Rzymie i uchwalono, ażeby je dalej 
prowadził w pierwszych miesiącach bieżącego 
roku. Ponieważ zaś bezimienny ofiarodawca zło- 
żył Akademii 1.200 zł. wtym celu, aby w 800- 
letnią rocznicę Śmierci Stefana Batorego wy- 
dany został zbiór aktów i dokumentów do jego 
dziejów, zastanawiała się więc na koniec komi- 
sya nad takiem wydawnictwem, ze względu zaś 
na to, że fundusz ten nie wystarczy na ogło- 
szenie całego obfitego zbioru takich aktów, ze- 
branego przez ś. p. Rykaczewskiego i ks. Pol- 
kowskiego, oraz na to, że częściowe publikacye 
podobne poczęły się mnożyć w ostatnich czasach 
(w Bibliotece Krasińskich, Źródłach dziejowych), 
postanowiono wydać również zbiór częściowy 
pod tytułem: „Dyaryusze, relacye, listy i akta 
do spraw wojennych Stefana Batorego“, który 
obejmuje wyłącznie rzeczy nie wydane dotych- 
czas, a wpisane w języku polskim, takie jak 
Dyaryusz wyprawy pod Wielkie Łuki przez wo- 
jewodę Działyńskiego, relacye działań wojen- 
nych przez Zborowskiego, dyaryusz sejmu War- 
szawskiego 1581 r., listy Jana Piotrowskiego 
it. p., i będzie w ten sposób uzupełnieniem 
cennego Dyaryusza wyprawy pod Psków przez 
tegoż ks. Piotrowskiego, który wydał już dawniej 
rossyjski historyk Kojałowicz, Wydanie tego 
nowego zbioru pamiątkowego dokona ks. Pol- 
kowski. 

— Bal prawników. Gospodyniami ba- 
lu podjęły się być panie: Augustynowiczowa, 
Balkowa, hr. Borkowska, Budzynowska, Bu- 
rzyńska, Bykowska, Gwiklińska, Cżyżewiezowa, 
Dąbczańska, Dylewska, Dymetowa, Grekowa, 
Głowacka, Jasińska Józefowa, Jasińska Zygmun- 
towa, Kiselkowa, Kłosowska, Kozłowiecka, Krze- 
czunowiezowa, liehmanowa, Lewakowska, Li- 
brewska, Lidlowa, Lukasowa Edmundowa, Ma- 
dejska Marcelowa, Małachowska, Majewska, Mo- 
gzyńska, Reissowa, Riegerowa, Roińska, Rosz- 
kowska, hr. Russocka, br. Szenkowa, Smutno- 
wa Karolowa, Szydłowska, Siemiginowska , 
Schiffnerowa, Strojnowska, Stromengerowa, Se- 
milska, hr. Skarbkowa kuratorowa, Tillowa, Tu- 
stanowska , Wolańska Władysławowa, Wisz- 
niewska Tadeuszowe, Ziembicka Grzegorzowa i 
Źelazowska. — Kierownictwo tańcami obejmie 
p. Adolf Abrahamowicz, wraz z pp. Stanisławem 
Niezabitowskim, dr. Józefem  Pajączkowskim i 
Antonim Szydłowskim. Kilka biletów na galeryę 
nabyć jeszcze można pó 2 złr. w księgarni pp. 
Seyfarthą i Czajkowskiego. 

— Bal muzyczny. Do najświetniejszych 
zabaw w mieście naszem, należał zawsze bal 
muzyczny, który jest poniekąd punktem kulmi- 
nacyjnym karnawału. Pomimo ogromnej konku- 
rencyi bal muzyczny w roku zeszłym zdobył 
sobie palmę zwycięstwa. I nie dziw bo zabawa 
publiczna, którą się same panie zajmują musi 
się powieść znakomicie. To też i w tym roku 
zasięgnie komitet pod względem urządzenia ba- 
lu rady pań, jako w zabawie głównie intereso- 
wanych. Bal odbędzie się dnia 2go marca a 
więc na schyłku karnawału, w sali kasyna 
miejskiego, która udekorowaną będzie według 
pomysłu p Michała Sozańskiego. Osobna ko- 
misya zajmuje się urządzeniem sali, która wy- 
glądać będzie zupełnie oryginalnie. Wykonania 
dekoracyi podjął się dekorator teatralny pan 

üll. Zaproszenia są już przygotowane i w tych 
dniach rozesłane będą. 

— Wieczorek wełniany w „Sokole“, 
ae się w sobotę, dnia 13 b. m. Lista od 
iż otwarta, zamkniętą zostanie nieodwołalnie 
a PR dla pań i członków towarzy- 
wadzóń BE Jcznego 1 złr., dla obcych, wpro- 
leta ale Przez członków 1 złr, 50 ent. Toa- 

t pań wieczorkowa z wyraź klu- 
czeniem balowej; raa nem EWY U 
J panowie w strojach balowych, 


względnie w mundurkach 3 A 
będzie. Aranżowaniem ch. Kotyliona nie 


koły*; DP. W. Janikowski, dr. ! 
W. Małecki i A Walek. Wielka sala Ea 
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i wszelkie ubikacye całego gmachu będą skrom- 
nie ale gustownie przystrojone i nie wyjmując 
klatki wchodowej, ogrzane. Na listę zapisać się 
można tylko przez członków towarzystwa. 

— Benefis p. Frenkla, jakjto już dono- 
siliśmy, odbędzie się jutro. Daną będzie trzy- 
aktowa komedya braci Schónthanów pod tyt. 
Porwanie Sabine«. P. Frenkiel należy do naj- 
bardziej utalentowanych i najsympatyczniejszych 
artystów uaszego personalu teatralnego. W ciągu 
nie długiego pobytu swego na scenie naszej, 
zjednał on sobie wyborną, na scenicznych stu- 
dyach opartą, a pełną miary artystycznej i o 
doskonałej szkole świadczącą grą, zupełne sym- 
patye naszej publiczności i uznanie krytyki. 
Jesteśmy pewni, że wyrazem tych zasłużonych 
sympatyj będzie przedstawienie jutrzejsze. 
Stan powietrza, Barometr idzie 
w górę. — Prognoza, według spostrzeżeń stacji 
c.k. szkoły politechnicznej: Przy wietrze prze- 
ważnie południowym i średniej temperaturze dnia 
około ---3°, stan nieba zmienny, powietrze wil- 
gotne, śnieg; nastąpi prawdopodobnie chwilowe 
wypogodzenie, przytem mgła, 

— Kronika łowiecka. Na sześciodnio- 
wem polowaniu w Poturzycy, majątku JE. hr. 
Włodzimierza Dzieduszyckiego, ubito 43 dzików, 
| wilka, 19 rogaczy i 7 lisów, oprócz drobnej 
zwierzyny. Hr. Artur Potocki, na jednem sta- 


nowisku, zabił naprzód cztery dziki z dwóch 
sztućców, a nieco później jeszcze piątego. Wilka 
strzelił p. Obertyński. Ubite dziki oglądają 


liczni ciekawi w gmachu Muzeum Im. Dziedu- 
szyekich. 

— Na zupę rumfordzką złożono 
w handlu p. J. Drexlerai Synów, plac Kapitulny 
l. 2., pp. W.S. 3 zł., JE. hr. Russocki 10 zł., 
W. S. 2 zł, Jadwiga Spławska 5 zł., Amelia 
Andrzejowska 1 zł. 80 ct, — Rozdano od dnia 
23 do 30 stycznia 1.816 porcyj zupy i 1.779 
poreyj chleba. 

— Do komitetu epicki nad wygnań- 
cami z Prus wpłynęły następujące datki: pan 
Zygmunt Kaczkowski 160 zł., p. W. Jankow- 
ski z pod Kozowy 10 zł., p. Seifman 3 zt. 

+ Zmarli w ostatnich dniach: w Piotr- 

kowie ofiser byłych wojsk polskich Ignacy Ko- 
bierski, starzec 93-letni; w Bernie dr. Wolf- 
gang Kusy, adwokat i deputowany do Rady 
państwa, oraz do sejmu morawskiego, prezes 
czeskiege towarzystwa szkolnego na Morawie, 
w 48 roku życia; w Kołoszwarze członek wę- 
gierskiej Izby magnatów br. Albert Banffy; 
w Berlinie komendant Metzu, generał Campe; 
w Konstantynopolu minister dobr duchownych 
Subhi-basza, słynny uczony i pisarz turecki, 
przeżywszy lat 73. 
Wylewy rzek na Węgrzech 
ogromną rządziły szkodę. Nad rzeką Szamos 
dwie miejscowości zniszczone są do szczętu. 
W hrabstwie gzatmarskiem gmina Salyi ze 120 
domów, liczy po powodzi tylko 20, z których 
18 może runąć każdej chwili. Tudzie uszli 
wprawdzie z życiem, ale trzody wyginęły. 
W gminie Rapolt z 70 domów 55 było zala- 
nych 1 wiele z nich się zawaliło; 900 osób 
jest tam bez dachu. i 

— Obfity śnieg pada u nas od wczoraj 

popołudnia, tworząc nowe zaspy, gdy dawniejsze 
zaledwie uprzątnięte zostały z ulie. 
Podczas balu klubu turystów 
w Wiedniu, w salach towarzystwa ogrodniczego, 
przedwczoraj około godziny 4 nad ranem wszczął 
się pożar na dachu, który jednak obecna w gma- 
chu straż pożarna zdołała stłumić wkrótce. 

— Oświetlenie elektryczne. W War- 
szawie bawią przedsiębiorey amerykańscy, pp. 
Tewins i Mayson, pragnąc uzyskać prawo oświe- 
tlenia tego miasta zapomocą słońc elektrycz- 
nych. 

— Bi łego jak śnieg daniela ubito 
w tych dniach w rewirach hr. Solms pod Bo- 
lesławiem. 

— 0 strasznym wypadku donoszą 
z Dynaburga. Na ulicy Postojałej, w domu 
Anny Kozłowskiej, który padł ofiarą płomieni, 
spaliła się sama właścicielka, cała jej rodzina 
i staruszek dziadek. Trupy córki Kozłowskiej i 
jej syna zupelnie spalone, znaleziono pod szezer- 
niałemi belkami. Powód ognia niewiadomy. 

— Śniegi i mrozy. Z Medyolanu dnia 
25 stycznia donoszą, że w całych górnych 
Włoszech spadły znowu wielkie śniegi. W sa- 
mym Medyolanie wspomnianego dnia leżał śnieg 
na dwie stopy. Przewody telegraficzne i tele- 
foniczne mocno ucierpiały. W Rossyi notowano 
w ostatnich dniach bardzo niskie temperatury, 
i tak; w Ułeaborgu—29, w Petersburgu—24, 
w Moskwie—299 C. 


— Nieustająca wystawa zjednoczo- 
nego towarzystwa przyjaciół sztuk pięknych 
przy placu św. Ducha l. 10, otwartą jest 
codziennie (wyjąwszy poniedziałków) od godziny 
11 rano do 4 po południu. Wstęp od osoby 
kosztuje w niedzielę 15 ct., w dni powszednie 
30 centów. 


Karnawał w Warszawie 
przed kilkudziesięciu laty. 


(Dokończenie.) 
Jedną z najulubieńszych zabaw owo- 
czesnych były — teatra amatorskie. Sądząe 


iz listów księżny, grywano je bardzo często, 
a amatorowie przedstawiali nie tylko kome- 
dye i opery, ale pantominy i balety. Księ- 
żna sama grywa dużo i dobrze, nietylko po 
franeusku, ale i po polsku... „W wigilię N. 
Roku (1815) odegraliśmy u pani Kiekiej, 
dla wracającej do zdrowia ks. Sułkowskiej, 
dwie sztuczki Szekspira Zakochanego po 
polsku i Młodą matkę po francusku. Wszy- 
stko udało się nad moje spodziewanie, ale 
co cię szczególnie ucieszy, droga mamo, to, 
że sztuka polska miała bez porównania wię- 
ksze powodzenie aniżeli francuska. Powiem 
bez przechwałki, że siostra moja (Ordyna- 
towa Zamoyska) i ja, grałyśmy bardzo do- 
brze. Pan Morawski (Franciszek, późniejszy 
generał i bajkopisarz) weale nieźle grał. 
Kostiumy były Śliczne a spektatorki i spek- 
tatorowie zrozumieli rzeez i przyklaskiwali 
w najlepszych ustępach, odczuwając piękność 
języka, co mnie prawdziwie zdziwiło (sżc.) 
Osiński, który był także przytomny, rzekł 
do nas w bardzo pochlebny sposób, że zo- 
baczywszy to przedstawienie, nigdy nie po- 
zwoli, aby ta sztuka miała się ukazać na 
deskach Wielkiego Teatru; najbardziej się 
dziwił mojej łatwej i tak czystej wymowie 
polskiej. Pochwała ta niewymowną mi spra- 
wiła przyjemność.“ Pani Aleksandrowa Po- 
tocka urządza często u siebie „galeryę całą 
z żywych obrazów i posągów i sama figuru- 
je jako statua*. 

W Teatrze Wielkim na placu Krasiń- 
skich towarzystwo arystokratyczne bywa 
bardzo skwapliwie a z listów księżnej wi- 
dać, jak się te modne panie interesowały 
rozwojem sceny i jak o nią dbały, pomimo 
wszystkich naleciałości franeuskich, pomimo 
zeudzoziemczenia tak wielkiego, że jak wi- 
dzieliśmy z powyższego listu, księżna dzi- 
wowała się, iż słuchając w amatorskim tea- 
trze polskiej komedyi, umiano odczuć pię- 
kność naszego języka. Kilkakrotnie autorka 
wspomina w swych listach, że księżna Suł- 
kowska rysuje kostiumy dla teatru, to do 
„Ludgardy* Kropińskiego, to znów do innej 
Jakiejś sztuki, a wspominając o przyjeździe 
do Warszawy trupy francuskiej (bardzo do- 
brej) powiada że pani Sołtykowa i wiele 
innych pań z zasady na przedstawienia jej 
nie chodzą. 

Wśród ciągłych zabaw jednak nie za- 
pominają te panie i o uczynkach miłosier- 
nych. Ślady różnych przedstawień na cele 
dobroczynne spotyka się w listach księżnej 
ciągle, a jeden opisuje bardzo szczegółową 
kwestę na dochód szpitali. Kwesta ta odby- 
wała się po domach, a charakterystyczne 
są cyfry składek, przez te panie uzbiera- 
nych.. I tak, księżna sama zebrała 554 
złotych polskich, a jest to cyfra najwyższa, 
panie Walewskie 3800 złotych, panie Mo- 
rand i Łubieńska 200 złotych. „Byłyśmy 
wszystkie — pisze księżna — u marszałka 
Devousta, który każdej z nas ofiarował 
mniej więcej po 20 złp.*, a musiała to być 
cyfra imponująca, skoro księżna dodaje: 
„na końcu jeszcze raz byłyśmy u niego 
z podziękowaniem“. Jeszcze ciekawszem 
jest to, że księżna, przedstawiając matce 
opłakany stan szpitali warszawskich, udała 
się do niej z prośbą, aby i Puławy wzięły 
też udział w kweście. Księżna generałowa 
podejmuje się tej misyi, i wszyscy mie- 
szkańcy Puław składają się razem na 25 
złp., literalnie złotych, czyli na dzisiejszą 
monetę 3 rs. 75 kop. Pieniądz miał wów- 
czas nie taką jak dziś wartość, wszakże 
czytaliśmy powyżej, że księżna i inne jej 
wychowanki wydały we trzy na bal kostiu- 
mowy eztery złote. 

I w miłosierdziu jednak, nie mogło 
się obyć naówczas bez tego, co my nazy- 
wamy dziś „szopką*, a co było po prostu 
obyczajem epoki... Skończyła się kwesta 
trzeba było obliczyć i rozsegregować zebra- 
ne pieniądze, Taka jednak ceremonia nie 
mogla się odbyć w zwyczajny sposób... 
Więc wszystkie kwestarki, rodzice ich i 
przyjaciółki i mnóstwo osób ciekawych, 
zbiera się u pani kasztelanowej połaniec- 
kiej. Kwestarki ubrane są jednakowo: „bia- 
ło i w białych welonach*, przez plecy tor- 
ba z prostego płótna, a w rękach kij piel- 
grzymi, i jadą dopiero razem do szpitala 
Dzieciątka Jezus. Tam mszu; po mszy ce- 
remonie różne, kantaty, allegorye; trzy sie- 
rotki, przebrane za aniołków, dziękują 
kwestarkom za trudy dla nich poniesione i 
wreszcie przełożona S$. Miłosierdzia odbie- 
ra pieniądze... Wszystko to było tak wzru- 
szające, że księżna powiada: „Ja tak pła- 
kałam, że nie wiedziałam już wreszcie, jak 
się mam kryć z mojemi łzami“, i pod wra- 
żeniem tych ceremonij brano zaraz jedną 
sierotkę na wychowanie... Ę 

Wszystko to duch czasu, jak i duchem 
czasu była także i masonerya. Stała się ona 
tak modną, że i panie wytwarzają na jej wzór 
swoją odrębną. Księżna, która masonów nie 
lubi, tak o tym cudacznym pomyśle donosi : 
„Powstał tu pomiędzy damami pewien ro- 
dzaj masoneryi, którego pani Aleksandrowa 
Potocka jest twórczynią. Zwerbowała sobie 
panią Antoniową , a teraz panią Biszpingo- 
wą, która wlazła w to jak Pilad w kredę 
(żart: „Piłat w credo“), sama nie wiedząc, 


po co i dlaczego. Mnie sondowano, e. 
nie chciała do tej masoneryi należeć, © ge 
wcale nie mam do tego ochoty, bo Z 
stem bynajmniej ciekawą świadomyć sd 
stkim tajemnic. Wszyscy już o tem 
I gadają: o prawach tej masonerj!; aw 
rach, przemowach massonek i mają "i 
hasło, które jest takie: Plaisir et Se 
Uważam, że mogły były te panie m8% 5 
lepsze wymyśleć hasło, bo co ta „Br, 
mność i tajemnica“ wcale nie jest SKg 
wa inwencyą i daje pole do dwuzii 
interpretacji... * e 
Na tem kończe moją karnawało w, 
lacyę z listów ks. Maryi, kończąc 28% gi 
dno powstrzymać się od jednej jeszćżć yy, 
gi. Bawiono się wówczas huczno i W sę 
jak bawiono się zawsze i zawsze boski 
będą, ale co towarzystwo owej epoki uri 
je, co najbardziej w tych listach UdP 
Oto w zabawach tych przeważną rolę iy 
odgrywa jak dziś pieniądz, lecz pomy® jy 
mysł, koncept stoi tam na pierwszy!” si 
nie. Na wszystkich tych balach nie 1%, gy 
ładniej ubrańa, co ma najwięcej pielę 
i najdrożej może za suknię zapłacić, Mya 
co celuje dowcipem w wyborze kosha- 
gustem w jego ułożeniu. Koncept, psl 
zwycięża największą fortunę. Księżna * wę 
knię za cztery złote — a zaćmiewś “ií ? 
stkich pomysłem swego kostiumu. Nikt je i 
sadzi się na drogie materye: lecz na Mg 
by coś nowego í ładnego wymyśleć ; yi 
nie stara się rywalizować brylantami. j 
vierami, ale wszystkie przesadzają się gh 
dna nad drugą w koncepcie. Te aleś 
maskarady, ciągłe przebierania, te śniad wi 
w chatkach Filomena i Baucisy, panh imi 
i gawoty — mogą się nam dziś wydać "gfi 
sznemi, ale dawały one daleko więksśe 
w Życiu towarzyskiem umysłowi i 40% mb 
wi — aniżeli dzisiaj, Koncept grał Wig 
wna rolę, pieniądz ostatnią. W czasAĆ* gł 
jak dziś, powszechnej biedy, wartodi gh 
stosunek przywrócić i skoro pieniędzy „jt: 
wskrzesić panowanie dowcipu i kobi. 
Byłoby to może zabawniejszem 4 
żdym razie praktyczniejszem. 


GOSPODARSTWO 1 MAND 
— i Targ zbożowy. *) Dnia gi 


(> | 


al 


__— 


Lwów, Pszenica 6'15 do 7:45, 
do 5:50, jęczmień 5°50 do 7*—, owies ® à 
6:—, groch 5'75 do9.—, wyka 5 49 gł 
rzepak 9.— do 10.10, lnianka $— ® 
koniczyna czerwona 40-— do 48—, KODI 
biała 42: — do 65*—, koniczyna szwedzka * 
doa —, | 


_ Tarnopol, Pszenica 6:30 do 1:26, g 
4-65 do 5.25, jęczmień 5.— do 5 75, owiSg 
do 5*80, groch 6-— do 9—, wyka 
5.15, rzepak 9* - do 10—, Inianka 
9-25, koniczyna czerwona 36*— do 4077 
niczyna biała —— do —*—, koniczyna 
ka —*— do ——, g 

Podwołoczyska, Pszenica 6.2080 4 | 
żyto 450 do 5:50, jęczmień 4.80 40 98 | 
owies 5 do 5.30, groch 5.30. A 
wyka —.— do 5:20, rzepak 9 — do AB 4! 
lnjanka — —, koniczyna czerwona 
51: ~, koniczyna biała —, -, koniczyna 
ka —. 


td 
pszenica 6.50 do 1.66 i 

515 do 5.60, jęczmień 5*— do 6'70, 5d? 
5'10 do 5.40, groch 6— do 9.25, wyl g5! 
do 5'45, rzepak 10— do 10:40, Iniankt pg 
do 9:50, koniczyna czerwona 40:- © WU 
koniczyna biała 45— do 65*—, komi 
szwedzka — do ——, ję 
Rzeszów, pszenica 6:20 do TA gi 
520 do 570, jęczmień 5:—- do 7-4, 5% 
5*— do 5.60, groch 6-— do 9.50, WIE? 
do 6—, rzepak 10— do 10-25, Iniatkl igo 
do — *— , koniczyna czerwona 40*— í 
koniczyna biała 50: — do 55—, 
szwedzka —'— do — 

Wszystko za Í00 kilo netto, beZ 

Chmiel za 56 kilo loco Lwów, 
do 10'-. pe” 
Okowita za 10.000 litr pret. 1060 
zł. 21:80 do 238—, 

Owies poszukiwany. 


Jarosław, 
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OSTATNIA POZIE 
sagd 
Najj. Państwo, Najd. Cosare py 
stwo i wszyscy członkowie Najw: s d 
bylr przedwczoraj ną uczeie familijne a 
nej przez Najd, Arcyksięcia Albretń St, 
cześć Najdost. Areyksięcia Karo Al 
fana i Jego narzeczonej Naja- 3 
żniczki Maryi Teresy 


="Zx 


R. Radca ministeryalny, dr T wied” 
ory przybył dnia 2 b. m. 


objął bezzwłocznie sprawy swego urzędo- 
ni La w Ministerstwie wyznuł 1 oświece- 
A Dr. Rittner otrzymał także referat 
Zraeliekich sprawach wyznaniowych, 

„n „Genera? broni Filipowicz, po kil- 
dniowym pobycie w Wiedniu, powrócił 
0 Pragi. 

od Budap. Corr. donosi: Dnia 2 b. m. 
ŁO godziny 2 do 5 po południu, odbyła się 
sj przewodnictwem Najj. Pana narada 
Mi teryalna, w której wzięli udział pp. 
m, ustrowie : hr. Bylandt-Rheidt, hrabia 
pale, hr. Welsersheimb, Tisza i węgier- 
GH Minister honwedów baron Fejervary. 
i odziło tu wyłącznie o sprawy, wchodzą- 


„6 W zakres obu Mınisterstw obrony kra- 
Jowej, 


du; O obradach ministeryulnych w Wie- 
mk Fremdenblatt podaje następujące 
tzegóły: Przedstawiciele austryackiego i 
felerskjego Rządu odbyli dnia 1 b. m. 
wi. orem kilkugodzinną konferencyę w spra- 
sha Oznaczenia cła od petroleum, przyczem 
odziło głównie o klasyfikacyę petroleum 
ATowego. Dnia 2 b. m. przed południem 
+ Tali się przebywajacy w Wiedniu mini- 
M. | węgierscy, w obecności szefa sekcji 
zy tle owiea, na naradę, poczem od godzi- 
Bv l do 2 po południu odbyła się pod 
D wodnietwem prezesa gabinetu, hrabiego 
st. ego wspólna konferencya mini- 
„Tyalna, w której wzięli udział pp. 
naistrowje: dr. Dunajewski, baron Pino, 
„ud, Szapary i Szechenyi, oraz pp. Ma- 
ty, rie i Kalchberg. Konferencye ministe- 
Area miały być dnia 8 b. m. dalej pro- 
| nm 02e pod przewodnictwem Najj. Pana i 
tem ukończą się rokowania ugodowe. 


Wez P, Minister, br. Kalnoky, dał przed- 
p. TAJ obiad na cześć ministrów 


Sierskic h. 


sig Presse donosi: W ciągu bieżącego mie- 
ie Przybędzie do Wiednia na posłucha- 
Pr U Najj. Pana deputacya złożona z 
hę żesów obu galicyjskich to- 
YS tw gospodarczych i kilku 
dach osób, celem uproszenia opieki mo- 
Wie.) dla życzeń wypowiedzianych na 

rolniczym we Lwowie w interesie za- 


eg 


degysnia panującego przesilenia agraryj- 
jg Klub czeski na przedwczorajszem 
tie dzeniu uchwalił uczynić wniosek w spra- 
łyjitworzenia czeskiego wydzia- 
i logicznego przy uniwersy- 
"kom Czeskim w Pradze i w sprawie 
lzi} towania lokalności czeskiego wy- 
Sepu, "lozoficznego i medycznego — a na- 
boy uchwalił ponownie wybrać dawne 
| Pyum Izby. 


| ban odd. Allg. Ztg. pisze: „Książę 
| P taj OTZ z powodu mów wygłoszonych 
| tną" rozpraw nad sprawą polską odbiera 
tgp Ozma.itszych stron telegramy i pisma 
Pisia àlajace jego politykę i wyrażające 
| Wy Rosé za energiczne wystąpienie. Nie- 
2 Austryi, a przedowszystkiem z Czech 
ty Ta książę od tamtejszych Niemców li- 
g" Slegramy z gratulacyami za energię 
todo na w obronie interesów niemieckiej na- 
Wości.« 


; „Tenże dziennik stara się obalić oba- 
ièkoby wniosek Achenbacha ito- 
SZy, zawierał w sobie warunki, prze- 
€ w $. 27 regulaminu Izby pruskiej. 
k ten jest niczem innem, jak tyl- 
po jego przyjęciu 
{dzie mogła zezwolić lub odrzucić Żą- 


i w 
l iy 
} an 
3 ON 
j tiog 
aa ptam zaufania; i 
tiuj 
iz, awiane przez rząd w kwestyi wy- 
kąd, ia pewnej kwoty na zamierzone Za- 
4 R % w prowincyach wschodnich. 
nz, Rs Corresp. zamieszeza następujący 
aty OWY list z Berlina: „Jeżeliby ż 0- 
ły ieh mów ks. Bismarcka można 
n 
| ON 
Me t Nig i ZĘ 7 > 
emca tylko winą 
onych saw, byłoby to tylko b 


NOJaży 
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h taj, edem 


vw 
M4 la 
b i Prusko-niemiecką kwestyą. Inne 
iy łap „082 ze swymi Polakami postępo- 
ych wget to uznają za potrzebne dla wła- 
Wsie; TeSÓW. Rządy, rosyjski, austro- 
Pihan. niemiecki, uznały to wzajemnie, 
b ków, > jakoby rząd, faworyzujący 
Z e 
wy hw któr 

ardzo y 


anachronizmem i małoduszno- 


mógł iść solidarnie z innym 
Polaków nie faworyzuje, grze- 


ścią. Dziś kwestya polska nie odgrywa też 
takiej roli, aby mogła być decydującą, pod 
względem stosunków wzajemnych Moearstw 
i wogóle stanowiska ich w Europie.“ 


Biskup fuldajski Kopp przybył 
do Berlina celem złożenia cesarzowi po- 
dziękowania za powołanie go do Izby pa- 
nów. 

Według Kreuz Zig. konwencyę 
wojskową z Brunszwikiem można 
już uważać za zawartą, 


Według depeszy prywatnej z Pozna- 
nia do Dzienników berlińskiw, nowy ar- 
cybiskup Dinder w przejeździe do 
Rzymu, zatrzymał się przez niedzielę w 
Poznaniu. 


Nowoje Wremaa donosi: Kurator dor- 
packiego okręgu szkolnego zarządził, aby w 
niemieckich szkołach średnich 
nauka historyi powszechnej i geografii u- 
dzielaną była w języku rossyjskim. 


W francuskich kołach konserwa- 
tywnych wywołał wielkie oburzenie dekret 
ministerstwa całego, które na propozycyę 
ministra wojny, uchwaliło pozbawić komen- 
dy generała Schmitza za to, że pośrednio 
miał wyrazić krytykę ostatniego rozporzą- 
dzenia ministra wojny o przeniesieniu ka- 
waleryi z Tours. Rzekoma ta nagana pole- 
gała na tem, że gdy korespondent Figara, 
doniósł, iż bawiący właśnie podówczas w 
Paryżu generał Schmitz, pochwalił rozpo- 
rządzenie ministra wojny, generał zaprze- 
czył temu gołosłownie bez żadnych ze swo- 


jej strony komentarzy. 


Komisya petycyjna Izby francuskiej 
zajęta jest obradami nad petycyą o znie- 
sieniu domu gry w Monaeo. W zastępstwie 
Freycineta, oświadczył w komisyi p. Char- 
mes, że rząd czynił już kroki urzędowe, a- 
żeby zniewolić księcia Monaco do zniesie- 
nia domu gry, ale bezskutecznie. Komisya 
wyraziła życzenie, ażeby kroki te pono- 
wiono. 


(RLRGRANY GAZETY LWOWSKIEJ 


Wiedeń, 4 lutego. (Tel. pryw.) 
Wczorajszy bal dworski był nad- 
zwyczaj świetnym. Obeenego na balu 
pana Namiestnika Zaleskiego za- 
szezycił przemówieniem Najj. Pan, 
a także Najd. Cesarzewiez i Najd. 
Areyksiążęta Ludwik Wiktor i Rainer. 

Naj d. esarzewicz zawiadomił, 
iż wraz z swoją Najd. Małżonką 
przybędzie na hal polski. Przed 
rozpoczęciem wczorajszego balu mia- 
ła zaszczyt być przedstawioną Najj. 
Pani hrabina Romanowa Potoc- 
ka. Najj. Pan rozmawiał po- 
między innymi także z prezydentem 
Izby deputowanych, dr. Smolką. 

wiedeń, 4 lutego. W balu u 
Dworu wzięło wczoraj udział około 
500 osób; byli obecni pierwsi dostoj- 
nicy państwa, ciało dyplomatyczne 
it. d. Wjazd Najj. Państwa na- 
stąpił po godzinie 8 wieczorem. Naj). 
Pan prowadził Najj. Panią; Najdost. 
Arcyks. Rudolf swoją Najd. Małżonkę, 
a Najd. Arcyks. Karol Ludwik, Arcy- 
księżniczkę Maryę Waleryę. W prze- 
chodzie przez salę, raczyła Najjaśniej- 
sza Pani zamienić kilka słów z nun- 
cyuszem księdzem Vanutellim, 
i z ks. Reuss. Najj. Pan rozmawiał 
również z nuncyuszem. Tańce rozpo- 
czął hr. Chołoniewski z Najd. 
Arcyksiężniczką Marya Walerya, 
która z wielką ochoczością brała udział 
w tańcach. Podczas pochodu przez 
salę, zaszczycił Najj. Pan rozmową 
prawie wszystkich ambasadorów 1 
posłów, a dalej, raczył rozmawiać 
z ks. Ganglbauerem, hr. Orczym, hr. 
Taafiem, dr. Smolką, Sterneckiem, na- 
miestnikiem Krausem i z kilku ge- 
nerałami. Zabawa trwała do pół- 
nocy. 

Wiedeń, 4 lutego. (Tel. pryw.) 
Dr. Smolka został wybrany 
279 głosamina 289 głosujących pre- 
zydentem Izby deputowanych 
Rady państwa. Pomiędzy oddane- 
mi kartkami była jedna nieważną. 
Wybór ten powitano ogólnemi i ży- 


5 


wemi oklaskami; ze wszystkich stron 
spieszono złożyć dr. Smolee powin- 
szowania. 

Wiedeń, 4 lutego. Komisya 
budżetowa Izby deputowanych 
uchwaliła następujące rozdziały bu- 
dżetu: Dwór cesarski, kancelarya ga- 
binetowa, Rada państwa, Trybunał 
państwowy i Rada ministrów. 

Wiedeń, 4 lutego. (Tel. pryw.) 
Na porządku dzisiejszego posiedzenia 
Izby deputowanych wniesie Rząd pro- 
jekt ustawy w sprawie zbudowa- 
nia własnych gmachów po- 
cztowych i telegraficznych 
w Krakowie iwe Lwowie. Na 
potrzeby budowy gmachu w Krako- 
wie preliminowano 300.000 zł, we 
Lwowie 480.000 zł. W Krakowie ma 
stanać gmach ten ną plantacyach 
obok miejskiej strażnicy ogniowej, 
we Lwowie na gruncie grecko-kat. 
seminaryum, frontami ku ulicom Os- 
solińskich, Sykstuskiej i Kopernika. 

Wiedeń, 4g0 lutego, (Tel. pr.) 
Generalny sekretarz Towarzystwa przy- 
jaciół muzyki, Leopold Aleksander 
Zellner, otrzymał, w uznaniu dzia- 
łalności pełnej zasług, tytuł radcy 
rządowego. 

~ #jedeń, 4go lutego. (Tel, pr.) 
Niektóre dzienniki tutejsze donosza, 
że nominacya ks. Dindera arcybi- 
skupem gnieznieńsko-poznańskim, nie 
jest jeszcze rzeczą dokonaną. Ks. Din- 
der wyjechał do Rzymu 

Wiedeś, 4 lutego. Obwieszczo- 
nem dzisiaj rozporządzeniem minister- 
stwa handlu 1 spraw wewnętrznych, 
przedłużono do końca r. b. cywilnemu 
inżynierowi, Hobohm, w Wiedniu, 
nadane mu dawniej pozwolenie do 
przedsięwzięcia hydrotechnicznych ro- 
bót przedwstępnych, w celu budowy 
kanału o podwójnej szerokości dla 
połączenia rzeki Odry z rzeką Stryj, 
oraz między Elba, Odrą a Dniestrem. 

Wiedvń, 4 lutego. Złożone na 
wczorajszem walnem zebraniu 
austro - węgierskiego Banku 
sprawozdanie z czynności tego Zakła- 
du stwierdziło, po zakomunikowaniu 
spraw osobistych, iż stosunki ekono- 
miczne Monarchii były W roku ze- 
szłym mniej pomyślne. Spadek cen 
cerealiów i produktów surowych, po- 
nawiające się międzynarodowe zawi- 
kłamia, niepewna przyszłość szłachet- 
nego metalu, na którym opiera Się 
waluta austryacka, stały się powodem 
obniżenia siły konsumeyjnej, ograni- 
czenia obrotu, uspienia ducha przed- 
siębiorezości, a to wszystko WYWOAY- 
wało pozory zupełnego zastoju w po- 
jedyńczych częściach Monarchii na 
polu ekonomicznej działalności. Spra- 
wozdanie mówi dalej o ruchu w po- 
szczególnych działach, i OZNACZA 
rozdział rocznej dywidendy na 387 zl. 
10 Gi., Z czego przypada na drugie 
półrocze r. 1885 kwota reszłująca w 
wysokości 207 zł. 10 ct. . 

„Ponieważ dywidenda wypadnie 
poniżej 7 pre, przeto zarządy pań- 
stwowe nie będa partycypowały W 
czystym dochodzie. Co do kroków 
przedsięwziętych W sprawie odnowie- 
nia przywileju i zmiany statutów (przy- 
czem, w ogólnych zarysach i w kwe- 
styach zasadniczych, służyć będzie za 
punkt wyjścia istniejący przywilej ; 
organiczne urządzenia banku zostaną 
i nadal zatrzymane, a tylko 60 do 
rozmaitych gałęzi interesów i środ- 
ków obrotowych zostaną poczynione 
pewne ułatwienia) — podnosi sprawo- 
zdanie, że rokowania z Rządami 
są jeszcze w toku. Rada general- 
na wyraża nadzieję, że wkótce będzie 
mogła zawiadomić generalne zgroma- 
dzenie o przedsięwziętych krokach. 
Generalne zgromadzenie przyjęło do 
zatwierdzającej wiadomości przedło- 
żone sprawozdanie i przystąpiło w 
końcu do wyborów. 

Wiedeń, 4 lutego. (Tel. pryw.) 
Do tutejszych dzienników telegrafują 
z Konstantynopola: Zawartem już Z0- 


stało porozumienie pomiędzy 
lurcyą i Bułgaryą Książę Ale- 
ksander zostanie zamianowany na 
okres pięcioletni generał - gubernato- 
rem Wschodniej Rumelii, która bę- 
dzie administrowaną wspólnie z Buł- 
garyą. Bułgarya ma dostarczyć na 
zawołanie Tureyi 100.000 ludzi, i 
płacić do skarbu tureckiego rocznie 
400.000 funtów szterlingów , z tych 
150.000 funtów tytułem haraczu. 

Budapeszt, 4 lutego. Na linii 
kolejowej: Budapeszt-Bruck-Wiedeń, 
zastanowiono wczoraj popołudniu ruch, 
z powodu zasp Śnieżnych. 

Petersburg, 4 lutego. Przybył tu 
książę Mikołaj Czarnogórski. 

Sofia, 4 lutego. (Tel, pr.) Do- 
tychczas żaden z tych oficerów 
rossyjskich, którzy we wrześniu 
r. z. opuścili służbę bułgarska nie 
wstąpił na nowo do armii ksią- 
żęcej. Wszystkie inne doniesienia sa 
bezpodstawne. j 

Belgrad , 4 lutego. (Tel. pryw.) 
Gen. Horvatovic opuścił słu- 
żbę dyplomatyczną i odtąd po- 
święci się wyłącznie służbie woj- 
skowej. 

Ateny, 4 lutego, W odpowie- 
dzi na zbiorową notę oświadcza 
rząd grecki, że uważa za rzecz zby- 
teczną wyjaśniać Mocarstwom pono- 
wnie znane już stanowisko swoje; 
dalej odrzuca rząd grecki od- 
powiedzialność za skutki e- 
wentualnego konfliktui oświad- 
cza, że każdą przeszkodę w 
swobodnem użyciu marynar- 
ki, musi uważać za niezgodną 
z niezawisłością państwa, 
z prawami korony i politycz- 
nemi interesami kraju. 

Paryż, 4 lutego. W kołach tu- 
tejszych nie wątpią, że turecko- 
greckie przesilenie zostanie za- 
łatwionem na drodze pokojowej, Ros- 
sya domaga się, aby turecko- 
bułgarskie porozumienie było 
oddane pod rewizyę Mocarstw. 

Kolonia, 4 lutego. (Tel. pryw.) 
Tutejszej Volkszeitung donoszą z Rzy- 
mu: Wszyscy profesorowie na wy- 
działach teologicznych i w zakładach 
naukowych, mają być mianowani przez 
państwo, ale po poprzedniem porozu- 
mieniu się z biskupami dyecezyalnymi, 
Tym biskupom ma być natomiast po- 
zostawioną nominacya przełożonych 
konwiktów dla słuchaczów teologii, 
ale przytem postarać się mają o za- 
twierdzenie nominacji ze strony wła- 
dzy państwowej. To samo tyczy się 
przełożonych i nauczycieli semina- 
ryów duchownych. Przy końcowych 
egzaminach teologów ma być obecny 
komisarz rządowy. 


Londyn, 4 lutego, (Tel, pryw.) 
Skutkiem nominacyi Gladstona, de- 
monstracya floty międzyna- 
rodowej przeciw Greeyj, dozna 
prawdopodobnie pewnej zmiany. Twier- 
dzą na pewno, iż Francya nie we- 
zmie udziału w projektowanych za- 
rządzeniach. 

Doniesienia 0 nominacyach 
nowych ministrów, są co naj- 
mniej przedwczesne, Chamberlain, Ro- 
sebery i Granville, wzbraniają się 
wstąpić do gabinetu. i 

Londyn, 4 lutego. Utworzył się 
nowy gabinet z Gladstonem 
na czele. Tekę ministra spraw za- 
granicznych objął Rosebery; spraw 
wewnętrznych Childers; skarbu 
Harcourt; ministrem dla Irlandyi 
został Morley. Królowa zatwier- 
dziła powyższy skład gabi- 
netu. 

Londyn, 4 lutego. Lord Salis- 
bury i Gladstone konferowali wczoraj 
w Sprawie greckiej. Wysłano 
notę do Mocarstw. 


Odpowiedzialny redaktor Adam Kreohowiecki. 


NAPTESLANE. 


Protosorowie uniwersytetów i wielu- 
set praktycznych lekarzy, badali pigułki szwajcarskie 
aptekarza R. Brandta i uznsli takowe jako przyjem- 
ny. pewuy i nieszkodliwy środek leczniczy. Orzecze- 


+ 


Jabłonowski z 
Pobereża, 


M. Kozieki z 
W. 


Zagwożdzia, 
J. Michałowzki z Krakowa, 
Puzyna z Martynowa, O: Schnell z Firle- 
jówki. 

Hotel Francuski., 
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| gulacyi Cisy 12340, Losy tureckie —" 


8 min. 25 rano | gjerska renta 101 52, Akcye związkowe” i 


Pociąg osobowy: o godz. 


Brody, dnia 21 marca 1885. 
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Lubaczowa z powodu nałogowego pijań- części objętej a Mateusza Krzyka własnej Sawina dozwoloną została. 


Stwa pod kuratelą oddany został. 
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to, by otrzywać preparat z PoS R. Baie na ah Gniewosz z Kontów, E. Waltner “| Gdchodzą ze Lwowa: EDA i a T — ARA P jest” i 
807 e; lina. wy I5Z4%%40. ierskie los "10, 
F z RE Hotel Angielski | Do Podwołoczysk: z dworca PodzameZe | niemiecka a nia słabe. $ 
Surowe zimiy, Pp. W. Maciulski z Krakowa A. Stec- | o godz 6 min. 7 rano pociąg pospieszny „ja © 
„Zima obecna zaczyna być dojmującą; wszyst- | ki z Swiadopolec, W. Szumlański z Dele- | o godz. 1 min. 9 po południu psciąg Wiedeń, 3 lutego 1886, god 10- d 
e każe przewidyw:ć, że zima 188° 86 r. będzie je- | szowa, K. Gnzkoeski z Nowego miasta, A. | mięszany. o godz. 10 min, 56 wieczór | minut 40. Akcye kredytowe 29775 Ang h l 
en KGb: E pirin con Wolfram z Makoni wa, J. Fuchs z Wado | pociąg mięszany. Ans — 5 k ——- Kolej szk? 
s r is w Paryżu niedawn a i ( l aa i 5 —, ” 
ARR Da ch zim począwszy 0ń r. 76% aż o „m = | Do Krakowa: o godz. 10 min. 46 EN Ludwika 2 6*75, Południowa —— è Paan ; 
an a kokosy A a y = ” > | AE jo pdaiykk M, r in. 50 papierowa 64 10, Galic. listy zastawne r i 
poipikujący tenże artykuł słowy, że szeżęśliwsi od wyciągniętych w e. k. urzędzie loteryjnym rano pociąg osobowy, o godz. 4 min. Galicyjskie obligacye indemnizacyjne ~ i 
naszych przodków posiadamy Środki dla zwależenia lwowskim | po południu pociąg mięszany i o godz. +2 OAM BACJ Z rox! ii 
mrozu i jago’ wpływu na zdrowie, środków których | w dniu 3 lutego 1886 pięciu liczb | 8 rano pociąg mięszany lokalny. AR bank rustykalny — —, M 
nasi przodkowie znali główni $ ajenia - i $ 2 czat -03,—, BU 
stylki Gerandel'a ie ASOT * mie 14 10 S5 47 16 ! Do Podwołoczysk z głównego dworca: 3s „ Napoleondor 1 .*08,—, li 
czynnie zabeżyieczający kanały oddechowe. Następne ciągnienia przypadają godz. 5 min. 56 rano pociąg pospiesz- | Plerowy —'—, Usposobienie. gain (À 
e A TUE w aptekach Pp. jaki TY lutego i 3 marca 1886. | ny, 0 godz. li m AE P po Wiedeń, 4 lutego 1886 r., Angi N 
skieg 7 i ii a a e 5 3 i in. © czor p 3 4 | 
R N RAR RAGANAS ae Z c. k. urzędu loteryjnego. | Erea s y AD A pece 10 min. 35 Akcye kredytowe 29350, gat ' 
niewskiego. (8034) Poci - = j Ẹ 4 Austr, 114*-— Unionbank 78:60 Kolej | 
ociągi kolejowe optò 
WINO CHASSAING z pepsyną z m. R [Po Czerniowiec: o godz. 6 min. 20 rano | Ludwika 21875, Południowa —* A Ki 
i diastazą (czynnikami naturalnemi i niezbędne- ORE Zor WOA A pociąg pospieszny, o godz. 12 min. 20 papierowa — —, Galie. listy zastawne = ii 
mi dla funkeyi trawienia). W 1864 roku © winie przychodzą do Lwowa: w południe i o godz. 11 min. 6 w no- | anto s; R . e "a 
TE złożono bardzo pochlebny EK podług zegaru lwowskiego cy pociag mięszany Å À Galicyjskie obligacye indemnizacyjne g2, d 
ryskiej akademii medycznej. Od tej chwili produkt i t h 3 30) J; a ; 0 RE 2 
ten otrzymał Eod r a rah wy- | Z Czerniowiec: o godz. 10 min. 5 wieczór | poeiąg osob » Sie Imam i 6 lo listy zastawne banku krajoweg g y 
stawach, gdzie się znajdował. — W 1868 roku rada, poriąg pospieszny, o godz. 3 min. 50 Ea. dA a Sogame Aro ° pożyczka krajowa z 1883 roku SC l 
A A uczonych kk na ki BEE rano i o godz. B min. 30 po połudiu | Poci Jà. | i Napoleondor 10 02.50 Rubel papierowy * 
> "A ię ANTE Kae A Hm pociąg mięszany. | Pociąg osobowy: o godz. 11 min. 45 prze Uaposokienie*śilne. u 
mał znowu taką samą nagrodę na wystawie w Kal- | i Podwołoczysk : na dworzec Podzamcze południem do Stryja, Stanisławowa, Dro- Teles dnie ju t 
ucie w Indyach. (6461) 0 godz. 10 min. 12 wieczór pociąg po- | E aE aj R aooe O ilog?” I 
sio ag + b W wę U spieszny, o godz 2 min. 28 rano i o, Fociąg osobowy: o godz. 7 min, 30 wie- Eis nej "BAR Pszenica w | gl. b 
łądka, truninego powrotu do "zdrowia, utracie sił i godz. 3 min. 20 po południu pociąg | czór do Stryja, Drohobycza, Chyrowa, Za- | "—, do ——, zł., żyto —— „dał = M 
apetytu, upośledzonemu i trudnemu trawieniu (dyspe- mięszany, i górza, Zwardonia. Jęczmień —, do — —, zł, kutuma sit? 
bsyl; ete. Znajduje się w głównych aptekach. A Krakowa: o godz. 5 miu. 36 rano pociagi) do —*—, zł. owies — do = 5 A ti 
W Teatrze hr. Skarbka pospieszny, o godz. 9 min. 27 "= | Tel f k e deński per 10.000 litr procent 25— do 25% si A 
We czwartek dnia 4 lutego 1886 aa, z dh Ś e si ani. m ! egratowany Kurs wienen Bupapeszt: Pszenica 100 kilogr "4 ye ik 
południe , a p ? - Y -e 
Jedenasty gościnny występ Elly Rnssel dainie 7 minut 50 EE pociąg mię- | Wiedeń, 3 lutego 1886, godzina 1 |snę 8-03 do 8.05 zł, rzepak (sierp! onii? bog 
. , | min, 45, „ dt ó 75 Węg. akeyi | sień — do ——, z}. BeriNkĘ „tu 
Ls szany lokalny. min 45. Alp. Tow. górn. 32 ęg ) 3 ; AB) 
Lucja Z Lammermooru Z Podwołoczysk : na dworzec główny lwow | kredyt. 307—, Akeye anglo-austr. 115° , A-|żółta (kwiecień maj) 15125, do — “i e- (iiy 
opera w 4 aktach — muzyka Donizett'iego ski: o godz. 100 min, 26 wieczór pociąg i kcye banku Union 7875, Akcye kolei Karola | —*— m., spirytus 36:50 rzepakowy old To, m 
Reżyser p. Apollo Labiez. pospieszny, o godzinie 8 pa nocy | Ludwika 21875, Akcye kolei północnej £21-50, | m., Szczecin: Pszenica — —, rzepik, glel np 
o OE A E arie 3 min. 50 po pożucniu po- A koye kolei południowej 18250, Akcye kolei |Paryż: mąki 159 kilegr. 48:30, i E Mia 
5 p è ; 6 à cye kolei żbiety 2 ) | rzepakowy ——. fr. spirytus —» „z [dj 
Przyjechali do Lwowa Poci m ZIMNĄ o zodz. 4 min. 35 po po- Alfóld 18650, Ak kolei Elżbiety 268 20, pakow: fi piryt j i = MY 
da 4 lutego 1886 Wha H tia Saiora, Husiatyna | Akcye klei Lwowsko - Czerniowieckiej 231 50, | cław ; Pszenica —'—-, żyto —*—, a p ' 
Hotel George'a Drohobycza, Borysławia, Chyrowa, i Zwar- | Akcye kolei węg. północno - wschodniej 175*25, | spirytus —, kukurudza —'— Kolon Jej 
R ina Toei aoa E. donia. ! Wiedeńskie losy !24:50, Akcye kolei Rudolfa nica —* "© ? 
- RE ——— gą” K 
1 aet 57 m 
Gd 1 m y a p aoi płacą żądają p 50 250 
enni e o i przemysłowej. Kurs giełdy wiedeńskiej. Tow. kol. żel. państw. po 200 zł. m. k. 263.50 264.— | Losy miasta Krakowa po 20 zł. w. a. 50 | "hi 
wów dnia 3 lutego 1886. dni 30 tveznia 1885 Połud. kol. państw. po 200 zł. w. a. 132,30 132.70 | Pożyczka miasta Lublany po 20 zł. 345 W i 
[płacą żądają Ee yeeo Ę I. kol. węg. gal. a 200 zł. w srebrze 174.50 175.— Poe miasta Budy do 40 zł. w. a. 3950 Ly I 
| walliią austr. c fatwa. żądaj Palfiego po 40 zł. m. k. . . - . - 4990 OK. 
"NOM bks n = S a 1 ye Fra Płaca, żądają 4. Listy zastawne losowane. Czerwon. i „l 12 A p 50 g by 
3 5 Zar. Gt. Zdr, © eanoli u aństwa 5 k A a n "SK. p i i 
Kol. g. Kar. Lud. po 200 zł. m. k. „łals 25 221 50 RB listop KR EE 28E0518420 Ogólny rolniezo-kredytowy Zakład dla Fundacya szpitala Arcyks. Rudolfa 48 pË ten 
Kol. lwow.-ezer.-jas. po 200 zł. wa. 5|230 75 234 — łuty-sierpień + « + + * es * 84.05 84.20 | , Galicyi i Bukowiny w 15 1, Sp. . —= ==| polózł w.a.. - - - - - - - AE 56, tig 
Banku hip. galie po200 zł. w.a. Siera — 275 — | Jednolity dług państwa w srebrze. Powsz. austr. zak. kr. ziem 4% pr. w Salma po 40 zł, m. k. . 55.7 <a ty i 
Banku kred. gal. po 200 zł. w. a. je — 222 — | styczeń-lipiee . . - `> 84.20 84.35| złocie w 501. . . . . . . . .100.— 101.— | Si Genois po 40 zł m. k. . . : . 3576 28, pe 
2. List. zast, za 100zł. 5 kwiecień październik . . - . . . 84.20 84,35] „m » .»_ premiowa po 3 pre. 99.— 99.50 | pożycz. m. Stanisławowa (po 20 zł. wa.) 3 18%, | 8 
Tow. kredyt. galie. 5 pre. w. a >j 00 15 101 15 | Losy z roku 1854 po 5 A m k pr. 128.— 128.75 | Gal. zak. kr. ziem Kirk X s pE- = 100.— | poż. Tryestu po 100 zł. m. k. . = 65) LI 
; ee = boto 500zł. w.a. 5pr -== wg x b LE, — —— 5 o ep. a. s i 
ME Tesa ooy ES o ra 34 . w.o oo NA E LA 
n 5 pre. okresowe _ (100 15 10115 | n» „ 1860 p p . - Waldsteina po 20 zł. m, k. . . 5.6 
TGR_kreż Ki o pre: o Anl e9 — 90 — A Th po 100) = 6 . 17050 171.—| Gal. Tow. kred. w. a. p pad a EM GE Windischgritzą po 20 zł. m. K. 3 A 
Banku kraj. 4i pr wa "8]92 — 93 — n Po TOURET. < 169.— 16950) n n » » PO A jesi uj 
Ee -i R” s Ka: L3 + = s * Renty Com. po 42 lir. austr. sw dec EF "0: ” po 5 pre. w sA 7. Weksle (na 3 miesiące) |: 7 |y R 
pacano? PD R 97 10 98 10 | Listy zastaw. domen. państw. po 120 37 latach zwrotne . . . . . . 100.25 100.75 Augsburg na 100 zł. w. p. n. - AREN | 
n U » +3 pr. RE, yA złr. 5 pre. - 4. 1 . . . . 158.05 —,—| Bauku krajow. 4'gpr. wa. los w5l' l. 93.25 93.75 Berlin za 100 mark w p. u. . SAB Ba I 
maj, wA e I a 99 10 100 10 | Renta papierowa 5 pre. z r. 1881 . . 101.25 101.40 | Obligi komunalne Banku krajowego _| Frankfurt za 100 mark w. p. n. . 8 ga km, 
Listy dłużne g. Z kr. wł (dawniej 2 Austr. renta zł. wolna od podat. pre 112.20 11240 | „3 kaska iż b SU e R 98.25 | Hamburg za 100 mark w. p. n | 13035 4 zø o 
o e ES 5 — al. - re. . - . . 102.50 —— a 10 ft. szt 3 „5 508 NAN 
„O pre.) 8 pr. w. a. w likwidacyi + 55 ; Gal. Zakł. kred. włośc. po 6 pre. . . —— —— Londyn m 20.12.50 15 
histy OE Plas cih SIR — 5l 2. Obligacye indemn. 5 pre. (za 100zł. m. K.) | Banku austro-węgiersk. po 5 pre. . . 102.-- 103.— uda a je M » 
4a] Pr.) a + ma REN = | Czech 101.50 —.—| Węg. Tow. ziem. akc. po 5%, pre. . —— —— Rura złota. 5.2 „ |, 
z (e ty A i RACJA 100 zł Bukowiny R Diz „ Zakł. kr. ziems. po 5" pre. |. 103.50 104.—| Dukat cesarski men. ; AE 58 > K 
A N SA JIA 03. i * e a A 
"aa kred. Zakład an A M AE, Austryi . 107.50 10 5. Obligacye z prawem pierwszeństwa (za 100 zł.) ag 0 "AR y by 100 | iee 
* ow. 6 pr. los. w ; ay: — — | Siedmiogrodu . 108.70 104.15 | Kol. Albrechta a 300 zł. 5 pr. w. a. 100.25 100.75 | 20-frankówka . . ` „10017 10 Be DU 
ik « Obligi za 100 zł. 103 75 104 75 Węgier . 108.75 104.50 | "Tow. kol. żel. Preszów-Tarnów (w. ex) Rossyjski imperyał „10817 ma | Uga 
Oblig. Kon analno gal. Zakł. kred 3 Akcye Rae MA - 102.75 100.50 | Talar związkowy "= GANI 
Sło dadsk. (dów. Bpr) 3pr. pa. |= m i Zye: Kol. pół. po 100 zł, m. k. . 105.75 106.25 | Srebro . : ET NU 
bligi komunalne Banku krajo- Bank. Anglo-aust. 200 zł. emit. zł. 120 113.05 114.26 | ppp gap Poj WA 4 r 1ggi 1 5 l omyle | hey 
paseko 5 pr. w.a. I emisyi . . 9725 9825 | Inst. kred. dla handlu po 160 zł. . . 228.25 228.50 | “po ŚJ ro R JaW aekódko-16020 Z lwowskiej Izby handlowej | PrZ z A lujzj 
pożar r. zr. 1878 po 6 pr. gi: uoe © e — R NAĆ Abt po 500 zł. 545.— 549— dtto. dtto.  (Jarosław-Sokal) . 99.35 100 — Telegrafowany kurs wiadoń’ Tr. lipa, 
Losy made Baka e |11— 19 | Gal bmk d hin fprz.a200zł wpłdópi. —— —, | Kol, Lwow.-Czer.Jase. II. emis. a 300 dnia 3 lutego 1886. ani i 
A "y Stanisławowa 25 50 2750 | Gal zakł. „red. Pa 21200 ił CZUJE zł. 4 pre. w srebrze : Ę i 6) a Jednolity dług państwa w banknotach i | 
Ę Bank dl: jów k h 00 zł, 3 i í F w srebrze - ; 
RM 7 NE m u E == —— | Renta w lode .”. .. . . 3 1 10 
Dukat cesarski . 583 593 | Banku austro-węgiersk. a 600 zł. . . 870.— 872.—| wy g. gal. kol. a 200 A 5 L gg 100.-—. 100-25 5 pre. austr. renta marcowa . . 8 f) 
Napoleondor 995 1005 | Kol. Albrechta a 200 zł. w srebrze . —— ——| "96 ga 9. |». Pra ike” *| Akcye banku wiedeńskiego j 3 U Wi 
ółimperyaj , . . . . 1030 10 40 | Aust. Tow.żeglugi par. dan. po 500zł. m. 481,— 483.— 6. L oa s » kredytowego . ya tje 
Rubel rossyjski srebrny 154 1 64 | Kol. Cesarzowej Elżbiety po 200 zł. m. 243.25 243.75 >. daję y- Londyn ec 7 2 . Ulga 
è papierowy 1 22*/, 1 24| Kol. Preszow-Tarn, (w. a.) a 200 zł.. —— ——] Inst. kr. dla han i pr. po 100 zł. w. a. 1:6.50 177.— | Srebro . tha n 
100 marek niemieckich . 61 40 62 20 | Północna kolej po 1000 zł. m. k. . . 2305 2310| Clarego po 40 zł. m. k. . . . . . 41.75 42.25| Napoleondor 3 ' tą to: 
jobro n., — = — — | Kol. Kar. Ludw. po 200 zł. m. k. . 219.50 220.— | Tow.żegl. par. na Dunaju po 100zł. m. k. 115.— 115.50 | Dukat cesarski men. | Dłg, 
upony w srebrze —— — — | Lwow.-Czern. kolei po 200 zł, wa. war. 227.75 228.— | Keplevicha po 10 zł. m. k. "w. 19.75 20.25 | 100 marek niemieckich . ową 
Ww |—NOREDIEPE EK PEC = = n arama E a n A A LEE A cc | ara parama d 
r 
: = 3 W 
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s iL 87 [771 1—3] Kurat rem ustanowiony jego ojciec |dnia l stycznia, marca ! r ia 
Kuratele Uchwałą e k. sądu krajowego w Kra- Bazyli Mudrecki z Lubaczowa. 1886. l ości w po 
L. 4383 Ş kowie z dnia 18 grudnia 18 5. L. 34063 Lubaczów, dnia 31 grudnia 1885. Cena wywołania tej reala yy dają 
s. [623 3—3] | uznany został Marcin Kowalski, lat 26 li- 249 zł. g” iih 
udolf Erbes porucznik 89. pułku pie- | czący włościanin, rodem z Holländrow Bra- wadyum zaś 25 zł. — |. i | th 
choty za obł: p p acy > c : Ą y ył tęn 2 
4 ARM akanego uznany został. nickich i tam zamieszkały za głupkowate- | L t Restę waruków licytacyjay gist” w 
Wa" Chrzanowa eE, p. Rudolfa Er- | go; e dla niego Deh zo~ | ICY acye. s przejrzeć można W | 
G. stauowiono. stał Tomasz Koza, gospodarz z Holiińndrow ; sądowej. y a ' 
Kraków, 1522 deleg miejski Branickich. IL 6041. l (692 3—3) Niepołomice, d. 21 listops4 l 
l ' = Bruduia 1885, C. k. sąd deleg: miejski l C. k. sąd powiatowy w Niepołomicach | a 2 
L. 3632 Pn Kraków, 12 stycznia 1856. į przeprowadzi celem zaspokojenia kosztów | L, 1343. fur00 tia 
C. k. sąd powiatowy w B 1685 2—3] = , sporu prowizorcyalnego w kwocie 18 zł. © k. syd obwodowy zę 1 h i 
wiadamia że Samen KUOA rodach, za- [67, ct. w. à. Z pū, na rzecz Magdaleny | stuja niniejszym ‘dykt Z REP Żyto 
uzn ny został marnotrawcą, a py tätyna | L. 9305 [707 2—3] Michniewskiej przymusową publiczną sprze- | 1885 I. 19028 1 19081 zamieść tej 
dla niego ustanowiono Iwana Pang" C. k. sąd powiatowy w Lubaczowie daż realności pod nr. k. 34 w Jaroszówce dowej „Gazecie Lwowskiej „R 
Boratyna. rusia z | ogłasza niniejszem iż Jan Mudreeki z pokożonej, whl. 27 gm. kat Niewiarów IL stępnych, iż sprzedaż dóbr » | itne 


|w trzech terminach licytacyjnych a to: Tarnów, dnia 26 stycznie 
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i E istraturze sądowej przeglądnąć, zas o Resztę warunków i akty przejrzeć 
jed Lic tac e stanie tabularnym w urzędzie hipotecznym | można w registraturze Sądowej. 
pa L R i o zaległych podatkach w e. k. urzędzie Kulików, 8 grudnia 1885, 
y 1 (669 2—3) datkow pił w Bóbree się przekonać. p a 
f — poda A z 
fe hk my a mię . k. sądu powiatowego. L. 9237. l (744 2—3) 
W- tije do td wode y RE po 5 ; dosia 26 leiad 1885, C. k. sąd powiatowy w Kulikowie za- 
(m Ji akt "ladomości, Że w drodze egzeku- Bóbrka, da wiadamia, że w sprawie egzekucyjnej Bo- 
ko A termo "ArYRJnegO F er ae aa L. 5946 == (711 2—8) | rucha Hermelina, przeciw Kseni Wołków 
107 K t «Apel aka 6 M mó. sąd powiatowy w Starejsoli o- | pto 200 zł. w. a. z pn., lieytowaną będzie 
nE lgt ego 3 PE > (Galizi hi Boden- | głasza że w tymże sądzie odbędzie się |w sądzie na dniu 19 marca 1886, o godzi- 
ię ib Anetan KIEGO kw zę olała dy BE publiczna sprzedaż realności | nie 10 rano, realność pod l. domu 67 w 
> UB Taty z Ę R SISCO Z 16 > konca połeżonej, wedle wykazu hip. | Artasowie położona, ciało tabularne sta- 
2 GK no a TS: golizE A RANE: B= Wowaz nowiąca. 
pe Re zapłać i ai KIE EA a aaa) sieni na zaspokojenie pre- Cena wywołania 1090 zł. 
rols ii 100 z), RB a SĄ R Zakładu kredytowego włościańskiego Wadyum 109 a: Z a kt ">. 
wła figa S pre, |, A dziernik: 4 |w kwocie 157 zł, dnia 24 lutego, dnia 24 Resztę warunków i akta przejrze 
8 | amd 1 jay Pit IB | nu ai 5go keaia SI, kadoen | moana y rtttaare andone P 
| MT, razu o godzinie 10 rano, a to na pierw- ulików, . 
[kia „re. zwłoki od 1 kwietnia 1885 do szych dwóch terminach tylko za lub wyżej — © 
Ę | ąz Blaty U raty i października 1885 | ceny szacunkowej, na trzecim zaś i poniżej | L. 9787, ia i aa 
A t gS pr i TE 1885 | Wadyum wynosi 60 zł. e" w sprawie egzekucyjnej e. k, 
ę ny ia z zwłoki od ji EA s, warunków licytacyjnych, wy- |uprzyw. Zakładu kredytowego włośc. w li- 
us |bł zaplat tającego kapitału do Res : : ke a 
| haj dia w kwocie 2.203 zł, 1! w. a, |ciąz tabularny i akt oszacowania można w kwidaeyi we Lwowie przeciw h tówana 5 
glo M zie i a a A tutejszej registraturze przejrzeć. | . . | wskiemu pto 200 zł. w. a., licy a ła 
a a 57 ent > ni A odanie Wreszcie ustanawia się dla wierzycieli, | dzie w sądzie na dniu 19 marca, öl 
abo |zdanych „w: sieni” naj A Pó je którymby uchwała licytacyjna przed termi- |tnia i 4 czerwca 1886, o 10 godzinie rano, 
m | bt dób, Szufna osa DAC powie- |nem z jakiegokolwiekbądź powodu dorę. | realność pod 1. domu 65|a w Artasowie po- 
het bię Śdowym a: E RARE ch,*a A- | czoną być nie mogła lub którzyby po wy- | łożona, ciało tabularne stanowiąca. 
= dy” Aarona Pe = h” "dh Gó i| daniu wyciągu tabularnego, to jest po dniu Cena wywołania 800 zł. 
z h M 4 "WH GH ? + odd łasnych s 16 marca 1584 do tabuli weszli, kuratorem Wadyum 580 zł. w. a. ; 
10 AU È pag. 76 n. Baer. w aa: , 3 itasiewicza i tychże wierz cieli Reszt warunków i akta przejrzeć 
tey, BAlicyjsk Zakładu kredytewego | Jędrzeja Woj wierzy Ba l 
pz "skie A JJskiego Zakła yte e rozpisaniu niniejszej licytacyi i nstano- | można w registraturze „Sądowej, 
sd Ba Ga Muz odbędzie się | wieniu dla nich kuratora niniejszem się Kulików, 8 grudnia 1885. 
« [eh S4dzi trzech termi- | zawiadamia. r Da zm 
ju ch, ae obwodowym w Tmi- FM rówiśtow L. 8375. (740 2—3) 
ps hi dnia E orice: ja = A 6 Sa 12 wiata 1885. A k, sąd powiatowy w Kulikowie Za- 
r t886 DO p ww mT | kia wiadamia, że w sprawie egzekucyjnej e. k. 
a , = 


a ic. Zakładu kredyt to- 
Mka dniem, pod następującemi wa- |L. 10550. (722 2--8) | uprzyw. galic. Zakładu kredytowego wło 


i linie po- | ściańskiego w likwidacyi, przeciw Stefano- 
glt C. k. sąd powiatowy w Do po- | śe l a: ) 
A ; . sa w A do publicznej wiadomości Jewce, Jakimowi, Kseńce, Fewronie, 
4 WI . D 4 - 1e]szem 0 Pp J „| wl p A 5 
Sa ady ona Soo, |, "zupóbjnie” samy Pn l 68 at | PAST e e da 
gio Wszy. M w Galicyi położone, zo: Pat rzymusowa sprzedaż realno-|w. a, z pn, lieytowaną „będzie w sądzie na 
Jstkię ależytościami i pra-|w. a. z pn, przy 
Be ly I tycz, na Peje | ikcyi. tak | śe; n p ns. 82 w Mizuniu położonej, | dniu 19 marca, 30 kwietnia i 4 czerwca 
pit W je gy łiem bez wszelkiej EAH T a por a SOL własnejeke bitej. 1886, o 10 godzinie rano, realność pod | 
. N A . sd PN P g 3 ię A r . p 
ty” "dac "sa > + IN e k. sądzie w drodze publicznej licy- | domu 51 w SAR A080R położoną, "ciało ta* 
Rz dana * Cang e BONE stanowić będzie | tacyi, na rzecz e. k. uprzyw. galie. Zakładu bularne SA. "r 
ly: 5.500 zł AR ko wartość tych dóbr | kredytowego włościańskiego w likwidacyi Cena wywośani o 
K üa itta A wet i Z EA kredytowy | dnia 18 lutego, 18 marca i 22 kwietnia Wadyum 60 zł. ; , 
AI | „ski w rż galicyjski i ielaniu poży- |1986, każdym razem o godzinie 9 przed Resztę warunków i akta przejrzeć 
e | Da t trakowie trzy udziela e: | rzedsięwziętą zostanie, | można w registraturze sądowej. A 
1 ML g,. 14 mocy art IV litera e. Rozp. | południem z tem p e i s i dnia 17 października 1885 
s i L$z*wiedliwości z dnia 28 paździer. |że na pierwszych dwóch terminach real- Kulików, dn , 
ytt Lig; r. N, 110 Dz. pr. p. ność ta tylko za cenę wywołania 900 zł = mie” (239 2—3 
Heh Poniże: A A AB sprzed żw|w. a. lub wyżej tejże, zaś na trzecim ter- | 1. 8370. , Kulikow; AB) 
itze, J eny wywo ù | ao A SERC wywołania sprze- (0 Ie sąd powiatowy w su ikowie ZA- 
„At ech terminach nie nastąpi, minie także i niżej ceny wy 4 PARC mE egzekueyjnej c. k. 
pił Weg Każdy chęć kupna majacy winion | dang zostanie. JZK, kredytowego wto: 
fal Bipy poczęciem og i k Wong? IE SA o a przecie ME ovi Gerbołka 
1 1 A Eo on = ziesiąt r ai A = : x 
5d © ce p G Je obi, p BR za RASĘ warunków. tudzież akt opisa | pto 785 zł. 57 ct., licytowaną będzie w są- 
ns E Eh E j o e gm CE w ia realności przejrzeć mo- | dzie na dniu 19 marca 1686, o 10 godzi- 
H pitza? We ód awa "O trat a uie rano, realność pod 1. domu 247 w Zół- 
ż istraturze à i | żon tutejszej registraturze. e ra é 1. S 
„ i w registraturze e. k. sądu | żna w tū e l A powiatowy. A położona, ciało fabularne sta- 
n, pinag Gdyby dobra te Daj powyższych Dolina, dnia 2 grudnia 1585. Cena wywołania 1200 zł. 
za | Ce Sprzedane nie zostały, wyznacza —— 9_-8 2 ( i 
g” agrè Możenia lżejszych warunków li- |L. 7480. A hi = p adjum s n że akta przejrzeć 
Ma kk rach termin na dzień 28 ksietnia O. k. sąd powiatowy w Winni a można 1 "W 5. aj 
M | "zycj, godzinie 4 po południa, va ;tóry | głasza, że celem zaspok jenia 50 22 zpń Kulików 30 października 1885. 
př k, es ciele ipoteezni pod rygorem $ 148 | ści Brandli Glanzer w kwocie 50 zł. Z pn., ullków 30 października 
i ewani zostają. Now MOI AREWN A A: | c (137 2—3) 
; í : GO | sę. A i S > aA n A p . . A . 
Es „ją Ząwią j, 9Zpisżniu tej licytacyi otrzy- wa BE ae R ao położo- | | 0. k. sąd powiatowy w Kulikowie za- 
| Ro tadowienie: c. k. urzad podatkowy larnej R invikae po zi na doiu wiadamia s zekucyjnej Bo- 
sę A LagZ0Gaeh, c. k. Prokuratorya Skarbu |nej, Karola Schneidera własnej, | 1888, | rucha n sprawio sE osi T Abadi 
M toki ie, galicyjski Zakład kredytowy |>4 lutego, 24 marea i OEB ' | Kowal pto 112 zł sara Ki licytowaną 
(19 ARO wej , Krakowie, urząd gminny w Szu- PM Ee SEO Zł. 50 et. w. A. będzie w sądz. nad. 19 mar. 1686, o 10 go- 
tyt 0. Wita Rogojeki w Tarnowie Pozo 64 dzinie rano, realność pod l. domu AE 
A hon tey E niay szczególna | i Bliższe warunki przejrzeć można w AML położona ciało tabularne 
Z 06 7 "ele, tórzyby po dniu 28 listopada | registraturze. ATE Cena wywołania 858 zł. 60 ct. 
n7 Mateen Ja © dniu wystawienia wyciągu hi- U. k. a R 1885. Wadyum 85 zł. 86 ct. w. a. 
ss wał 8° do hipoteki weszli, Ra Winniki, dnia Restią warunków "i akia (cft 
Ea tca z ;.10)57a lub w przyszłości a L. 5948 „ (709 2 3) | można w registraturze sądowej. 
tę o a zokolwisk E k T ehir sądzie powiatowym jg Kulików, 17 grudnia 1885. 
' ną * OBO ję A dr Balet, A substy- | będzie się w sprawie Ge JET A a. 7 : (736 2—3) 
mó kj tw. dr. Steca ustanowionym zostaje, | sza Kluger, przeciw meoo a w 3 Z pn., Oka d powiatowy w Kulikowie za- 
c yo przez edykt ogłoszenie ktorego | Iwana Denkie »ieza pto A À i 29 kwie- | wiadamia k e) sprawie egzekucyjnej Ba- 
„Ab W ynie się zarzydza. i EE onie AAA 10 godzinie | racha Hermelina i Haniłowi Wołkom pto 
y! èrnowie, dnia 14 stycznia 1886. | tnia 1 i CAE EA sprzedaż real |80 zł. w, a z pn. licytowaną będzie w są- 
pa ' Ubay (546 2—3) e E RA l E położonej, do po- |dzie na dniu 19 marca, 30 kwietnia i 4 
b M Mię, k. sąd powiatowy w Bóbrce podaje | wyższej masy należącej, ciała tabularnego NON o godzinie AE 
g la jera GB że w ka ea Fo Ar wynosi cena szacun- tabularne stanowiąca. 
e tie puo CE0 przeciw Filipowi Ra zaa Aa” ena wywołania 1675 zł. 
HA aowi, sr spadkobiereom Janowi, Mi- | towa . ti, kwota 9 zł. Wadyum 168 zł, WY. 
A pyta żbiwelu Io EE S a Ba 5 terminach Z0 esztę warunków i akta przejrzeć 
"3 yad 8 193 ;ł 8 ct w. a. z pn. prze- | Na pierwszych wóc rebo zadliw | móła w E WYzóaadokcj 
drog PNA zostanie przymusowa sprzedaź | stanie realność ta sprzedaną tylko. ter- ulików 17 października 1885 
A yje, Publicznego przetargu gospodar- wyżej cenyj sacunkewej AV a października à 
tl y “Sciański 1. k. 57 Cho- | minie i niżej erny szacun owej. 5 > 
A iascach 5 KE Bigo „ Resztę warunków przejrzeć można w j L. SR "e t T 
go” y Tech objętego, dłużnika własnego, | registraturze sądowej. ; godzinie 10 rano w dniach iż lutego I 4 
y zyka Mar % dzień 1) 24go lutego, 2) C. k. sąd powiatami jdaten 1886 powyżej ceny szkCURÓRI ZA 
din, 70% 3) 25ógo kwietnia 1886, o Skole, dnia 25 grudnia 1885. dnia 8 kwiet. 1886 nawet oniżej takowej, li- 
yit tün 8 s każdym razem w zabudo- = = cytaeya "/, części róaluiśc: gruntowej pod 
tar | wą: - ów w oznak | at L. 9835. (745 2 —3)|L k. 8 w Woli górzańskiej Stefana szła 
Szacunkowi, Poue WywOłBDIA S CEE powiatowy w Kulikowie za- wskiego wlasnej, na rzecz Mojżesza dom 
5 | Poręczn, EGZ AŻ a wiadamia, że w sprawie egzekucyjnej Za- | mer AR: złr. 7 pn. 
j Joh mó gospodarstwo | OWYŻSZO W pierw- | kładu kredytowego włośc. w likwidacyi prze- Wad a ania 75 zł. 
| płaz, óch terminach Gd za cenę wy-|ciw Andruchowi i Ołenie Tomaszewskim am m a 50 et. | szu: 
| tmj a lub Wyżej takowej, przy trzecim | pto 100 zł. w. a. z pn., licytowaną będzie * nh ów, akt opis dowej re- 
huj tylko Za taką 5 da zo- | w sądzie na dniu 19 marca, 30 i ze. ho przejrzeć w tusą 
NB: któraby na oe “eng skie ka, 1886 o 10 godzinie rano, real- > KORA 
Man: a ; a- |4 czerwca g - 
| tayp osei rządowych a M Aba pod l. domu 30 w Zwertowie położona, Baligrod, dnia 19 grudnia 1885. 
il. yei wystarczała. ciało tabularne stanowiąca. L. 9353 (742 2—3) 
| ng śię %8 hipoteczny, akt oszacowania Cena wywołania 1260 zł. ń i 


nki mogą chęć kupna mający w Wadyem 126 zł. w. a. O. k. sąd powiatowy w Kulikowie za- 


Gazeta liwowska Nr. 27 z dnia 4 lutego 1886, 


wiadamia.| że w sprawie egzekucyjnej Bo- 
rucba Hermelina, e. Pawłowi i Michałowi 
Myśków, Katarzynie Łoza pto 140 zł.;w, a. 
zpn., lieytowaną będzie w sądz. na d. 19 mar. 
1886, o 10 godzinie rano, realność pod 1, 
domu 23 w Pieczychwostach położona, ciało 
tabularne stanowiąca. 

Cena wywołania 1715 zł. 

Wadyum 171 zł 50 ct. w. a. 

Resztę warunków i akta przejrzeć 
można w registratarze sądowej. 

Kulików, 20 listopada 1885. 


L. 9216. (741 2—8) 

C. k. sąd powiatowy w Kulikowie za- 
wiadamia, że w sprawie edzekucyjnej Bo- 
rucha Hermelina, przeciw Racheli z Flügel- 
manów Lind pto 68 zł. 20 et. w. a., licy- 
towaną będzie w sądzie na dniu 19 marca, 
80 kwietnia i 4 czerwca 1886. o 10 godzi- 
nie rano, realność pod l. domu 80 w Ku- 
likowie położona, ciało tabularne sta- 
nowiąca. 

Cena wywołania 2300 zł. 

Wadyum 230 zł. w. a. 

Resztę warunków i akta przejrzeć 
można w registraturze sądowej. 

Kulików 17 listopada 1885. 


L. 7638. 


653 2—3 
„W dniach 24 lutego, 31 aż. i 25 
kwietnia 1886, o godzinie 10 ZTaua, prze- 
prowadzi sąd sprzedaż realności pod |. k. 
15 subr. 56 w Starej Bircz » wykaz hipo- 
teczny 79 karta B. lit. C. Waleryi Sido- 
rowicz, na rzecz Zakładu kredytowego wło- 
ściańskiego pto 23 rat po 9 zł z pn. a ter- 
minem na 28 kwietnia 1886, o godzinie 10 
wyznaczonym do ułożenia warunków uła- 
twiających. 

Cena wywołania 300 zł. 

Wadyum 30 zł. 

Bliższe warunki 
tusądowej registraturze. 

O tej licytacyi uwiadomiono strony a 
z miejsca pobytu niewiadomą Waleryę Si- 
dorowicz z tym dodatkiem, że w celu o- 
brony jej praw ustanowiono kuratora p. 
Szymona Baranowskiego z Birczy z któ- 
rym w celu obrony swych praw się porozu- 
mieć, lub innego zastępcę wcześnie w sobie 
ustanowić ma. 

C. k. sąd powiatowy 
Bircza, 14 grudnia 1885. 


L. 9598. (735 3—3) 

W dniach 29 stycznia, 26 lutego i 26 
marca 1886 każdym razem o godzinie 10ej 
przed południem odbędzie się przymusowa 
sprzedaż realności nietabularnej pod l. k, 
70/168 w Horochoinie położonej do dłużni- 
ka Michała Oleksyna należącej w tut. c. k. 
sądzie na rzecz Zakładu kr. włościańskiego na 
zaspokojenie sumy 130 zł. 11 et. aw. każ- 
dym razem o godzinie 10 przed południem 
Z tem, iż realność ta na pierwszych dwóch 
terminach za cenę szacunkową lub wyżej 
niej, zaś na trzecim także niżej tejże sprze- 
daną będzie. 
Cena szacunkowa wynosi 30 zł. 
Wadyum 30 zł. 
Resztę warunków lieytacyjnych, pro- 
tokół opisania i oszacowania przejrzeć mo- 
na w tut. registraturze, 

. k. sąd powiatowy 
Bohorodczany, 28 listopada 1885. 


L 5678, 

C. k. sąd powistowy w Starejsoli za- 
wiadamia, że w symże sądzie odbędzie się 
publiczna sprzedaż realności objętej wyk, 
hip. 1. 1 księgi Koniow, spadkobierców Wa- 
$ką Litwina własnej, na zaspokojenie pre- 
tensyi Zakładu kredytowego włościańskiego 
we Lwowie w kwocie 200 zł, dnia 10 lu- 
tego i 10 marca 1886, li tylko za lub wy- 
żej ceny szacunkowej, W dniu 14 kwietnia 
1886 ułatwienie warunków licytacyjnych. 

Wadyum wynosi 40 zł. 

Reszta warunków i wyciąg tabularny 
można w tut. registraurzs przejrzeć. 

Wreszcie ustanawia się dla wierzy- 
cieli którymby uchwała licytacyjna przed 
terminem z jakiegokolwiekbądź powodu do- 
ręczoną być nie mogła, lub którzyby po 
wydaniu wyciągu tabularnego to jest po 
dniu 17 lutego 1884 do tabuli weszli, ku- 
ratorem Fedka Kopylak z Koniowa. 

C. k. sąd powiatowy 

Starasól, 24 września 1885. 


L. 6130. (788 3—3) 
C. k. sąd powiatowy w Kulikowie Za- 
wiadamia, że w sprawie egzekucyjnej Mar- 
kusa Roller przeciw Mikołajowi Rybkiewicz 
pto 71 zł. w. a. liceytowaną będzie w sądzie 
na dniu 19 lutego, 19 marca i 80 kwie- 
tnia 1886, o 10 godzinie rano realność pod 
l. k. 441 w Żółtańcach położona, ciało ta- 
bularne stanowiąca. 
Cena wywołania 353 zł, 
Wadyum 35 zł. 30 et. 
Resztę warunków i 
można w registraturze sądo 
Kulików, 17 września 1 


przejrzeć można w 


(710 3—3) 


akta przejrzeć 
wej. 
885. 


L. 16241. (753 1—3) 

C. k. sąd powiatowy w Brodach po- 
daje niniejszem do publicznej wiadomości, 
że na zaspokojenie sumy 500 zł. w. a. zpn., 
przymusowa sprzedaż realności wykazem 
byk. |. 781 gminy kat. Brody objętej, dłu- 
¿nika Michla vel Mechła Lówa włas., w tuiej- 
szym c. k. sądzie w biurze 5 w drodze pu- 
bliczej licytacyi, na rzecz Tekli Lumba 
dnia 16 lutego, 16 marca i 16 kwietnia 
1886, każdym razem o godzinie 9 przed 
ołudniem z tem przedsiąwziętą zostanie, 
że na pierwszych dwóch terminach real- 
ność ta tylko za cenę wywołania 4750 zł. 
w. a. lub wyżej tejże, zaś na trzecim ter- 
minie także i niżej ceny wywołania sprze- 
daną zostanie. 

Wadyum wynosi 10 pre. cony szacun- 
kowej t, j. kwota 475 zł. w. a. | , 

Resztę warunków, tudzież wyciąg hi- 
poteczny realności przejrzeć można w tut. 
registraturze. i 

Dla wierzycieli, którzyby do dniu 
27 września 1885, jako dniu wystawienia 
wyciągu tabularnego na sprzedać się ma- 
jącej realności prawa rzeczowe nabyli, lub 
którymby z jakiejkolwiekbądź przyczyny 
niniejsze i dalsze uchwały, w sprawie ni- 
niejszej zapaść mające wcale lub też wcze- 
śnie doręczone być nie mogły, ustanowiono 
kuratorem adwokata doktora Ornsteina w 
Brodach. 

Brody, dnia 12 grudnia 1885. 


L. 2653, (161 1—3) 

C. k. sąd powiatowy w Winnikach o- 
głasza, że celem zaspokojenia wierzytelno- 
ści ogólnego rolniczo kredytowego Zakładu 
dla Galicyi i Bukowiny we Lwowie w kwo- 
cie 219 zł. w. a. z pn., odbędzie się w za- 
budowaniu sądowym przymusowa publiczna 
sprzedaż realności tabularnej w Borszezo- 
wicach pod l. k, 89 położonej, Franciszka 
i Michała Szotkowskich własnej, na dniu 
24 lutego, 24 marca i 28 kwietnia 1886, 
każdym razem o godzinie 10 rano. 

Cena wywołania 800 zł. w. a. 

Wadyum 80 zł. w. a. 

Bliższe warunki przejrzeć można w 
registraturze. A 

C. k, sąd powiatowy 
Winniki, 2 czerwca 1884. 


L. 3046. (760 1—3) 

C. k. sąd powiatowy w Rudkach sprze- 
da w drodze publicznej licytacyi dnia 24 
lutego, 24 marca i 28 kwietnia 1886, ka- 
żdym razem o godzinie 10 przed południem 
w buynku sądowym realność wykazem hi- 
potecznym dla gminy Nichowice l. 38 ob- 
jętej, Andrucha Michajliszyna własną, ce- 
lem zaspokojenia protensyi Wysokiego skar- 
bu w kwocie 179 zł. 44 ct. z pn. 

Do ułożenia ułatwiających warunków 
wyznacza się termin na dzień 28 kwietnia 
1686, o godzinie 12 w południe. 

Cenę wywołania stanowi kwota 660 zł. 

Wadyum 66 zł. 

Bliższe warunki przejrzeć można w 
registraturze. 

Niewiadomych wierzycieli zawiadamia 
się do rąk kuratora p. Kazimierza Kurka 
w Rudkach. 

Rudki, 29 lipca 1885. 


L. 5016. (173 1—3) 

Na zaspokojenie wierzytelności 40 zł. 
z pn., odbędzie się publiczna przymusowa 
sprzedaż realności |. k, 589 wyk. hip. 958 
w Budzanowie dłużnika leka Schnee wła- 
anej, dnia 12 lutego, 12 marca i 9 kwie- 
tnia 1886, o godzinie 10 rano, realność ta 
na trzecim terminie nawet poniżej ceny 
szacunkowej kwotę 950 zł. wynoszącej poz- 
bytą zostanie. 

Wadyum wynosi 95 zł. 

Resztę warunków powziąść można w 
rogistraturze tusądowej. 

C. k. sąd powiatowy. 
Budzanów, 25 Września 1885. 


L. 1922. f (759 1—8) 
C. k. sąd powiatowy w Rudkach oznaj- 
mia, że dnia 24 lutego, 24 marca i 28 kwie- 
tnia 1886, każdym razem o godzinie 10 
przed południem, odbędzie się w budynku 
sądowym publiczna przymusowa sprzedaż 
realności wyk. hip. dla gminy Michalewice 
l. 171 objętej, Maryi Wiczyńskiej własnej, 
celem zaspokojenia pretensyi ogólnego rol- 
niczo-kredytowego Zakładu dle Galeyi i 
Bukowwiny w kwocie 101 zł. 40 et. z pn. 
Cenę wywołania stanowi suma 300 zł. 
Wadyum wynosi 380 zł. 

„Na pierwszych dwóch terminach zo- 
stanie realność ta tylko za cenę wywołania 
lub wyżej takowej, na trzecim terminie 
także 1 niżej ceny wywołania sprzedaną. 

„, Bliższe warunki przejrzeć można w 
registraturze, 

Niewiadomych wierzycieli zawiadamia 


ię d REF 
ma E Kare p. Kazimierzu Kurek 


Rudki, 26 czerwcza 1885. 


L. 88404 , 788 1— 
W sądzie tutejszym E a a 


ee 


8 


19 lutego i 12 marca 1886, wyżej lub za 
cenę sza unkową, z+ś dnia 9 kwietnia 1886, 
zawsze o dodzinie 10 rano, niżej ceny, 
przymusowa lieytacya realności pod l. k. 
18 w gminie katastralnej Majdan położo- 
nej, wykazem  hipot. 27 objętej, dłużnika 
Stanisława Pańkiewicza (syna Błażka) wła- 
snej — na rzecz Schmerla 
99 zł. 

Cena wywołania 260 zł. 

Wadyum 26 zł. 


Blizsze warunki, 
wyciąg hipoteczny złożone 
przejrzenia. 


Kuratorem późniejszych wierzycieli 
hipotecznych ustanowiono dr. Tadeusza 
Niementowskiego w Zółkwi. 

Z e. k. sądu powiatowego. 

Żółkiew, 20 lipca 1885. 


L. 9729. 


Frantoz. pto | 
L. 6512. 


(114 1—8) 
C. k. sąd powiatowy w Ślemieniu 
ogłasza na rzecz Zakładu kredytow. wło- 


akt oszacowania i | ściańskiego w likwidnegi, że w dniach 8go 
w sądzie do; marca, 12 kwietnia i Il maja 1886 każdym 


razem o godzinie l0ej z rana odbędzie się 


| przymusowa sprzedaż realności pod nk. 109 


rep. 85 i 80 w Lachowicach położonej, 
przedmiotu księgi gruntowej nie stanowiącej. 
Ceną wywołania stanowi kwota 1390 
zł., wadyum wynosi 189 zł. 
Resztę warunków licytacyjnych, tu- 


(781 1—8) | dzież protokoł zastawnego opisania tej re- 


C. k. sąd powiatowy w Mościskach o0-; ulmości można przejrzeć w tutejszej regi- 


głasza, że dnia 27 stycznia 1886, o go- 
dzinie 10 rano, odbędzie się w sądzie li- 
cytacya realności pod l k. 9 rep. 2 w 
Chliptach położonej, Oleksy  Lipeckiego 
własnej, ciała tabularnego niestanowiącej 
na zaspokojenie dłużnych Zakładowi kredyt. 
włościańskiemu w likwidacyi we Lwowie 


21 rat. po 9 zł, i reszty kapitału 25 zł. 6 ct. | 


w. a. z pn. z dołożeniem, że na terminie 
realność ta za jakąbądź cenę sprzedaną 
zostanie. 


l 


ik w godzinach urzędowych. _ 
Ślemień, dnia 14 grudnia 1885. 


L. 6349, (718 1—8) 

C. k. sąd powiatowy w Ślemieniu 
ogłasza, że na rzecz Zakładu kredyt. wło- 
ściańskiego w likwidacyi w dniach 8 marca, 
12 kwietnia i 11 maja 1886 każdym razem 
o godzinie 10 z rana odbędzie się przymu- 
so»a sprzedaż realności pod nk. 144 w Sle- 
mieniu położonej, przedmiotem księgi grun- 


Cena szacunkowa i wywołalna wyno- : towej będącej. 


si 250 zł. 

Zakład 25 zł. w. a. 

Projokół zastawniczego opisania i 0- 
a przejrzeć można w kanceiaryi 
sądu. 

Dla niewiadomych wierzycieli kurato- 
rem ustanowiono tutejszego c. k. notaryu- 
sza Wiktora Krókowskiego. 

Mościska, d. 4 listopada 1885. 


L. 9654. (718_1—8) 

W c. k. sądzie powiatowym w Wiśni- 
czu, odbędzie się dnia 10 marca i 14 kwie- 
tnia 1886, każdym razem o godzinie 10 
rano, egzekucyjna sprzedaż dwóch realno- 
Ści l. wyk. hipot. 482 i 582 w Wiśniezu 
położonych, celem zaspokojenia należącej 
się Mujerowi Nebenzaklowi od Izraela Gän- 
gara sumy 400 zł. z pn. 

Cenę wywołania stanowi kwota 480 i 
250 zł. 

Wadyum 48 i 25 zł. 

Wyciągi hipoteczne, akt oszacowania 
i resztę warunków przejrzeć można w re- 
gistraturze sądowej. 


Wiśnicz, 16 stycznia 1886. 


L. 9334. 

C. k. sąd powiatowy w, Lubaczowie 
podaje do publicznej wiadomości, iż w spra- 
wie i na rzecz Benjamina Gabla młodsze- 
go, przeciw Piotrowi i Maryanuie małz. 


Zatyj pto 267 zł. aw. zpn. celem zaspoko-- 


jenia tej sumy zpn przymusowa sprzedaż 
w drodze publicznej licytacyi realności 


dłużników Piotra i Maryanny Zatyj wła-- 


snej, pod lk 429 Sek. I wyk. hip. l. 1018 
w Lubaczowie położonej, przedsięwziętą zo- 
stanie w dniach 8 marca i 5 kwietnia 1886 
każdym razem o godzinie 10 rano, przy 
których realność ta tylko w cenie szacun= 
kowej lub wyżej tejże sprzedaną zostanie. 

Gdy przy pierwszych dwóch termi- 
nach realność w tej cenie nie zostanie sprze- 


daną, natenczas wyznacza się termin na | 


dzień 5 kwietnia 1886 o godzinie 10 rano, 
do ułożenia lżejszych warunków do którego 
wierzycieli realnych pod rygorem $. 148 
ust. sąd. się wzywa. 

Cenę wywołania stanowi 
wa., wadyum 19 zł. wa. 

Resztę warunków licytacyjnych, akt 
oszacowania i wyciąg tabularny przejrzeć 
można w tusądowej registraturze. 

Lubaczów, dnia 29 grudnia 1685. 


L. 12459, (118 1—3) 

W sprawie egzekucyjnej Kunegundy 
Bełzowskiej, przeciw Rozalii Bieluszce pto 
50 zł. 502 ct. odbędzie się w dniach 5 mar- 
ca, 9 kwietnia i 14 maja 1866 każdym ra- 
zem o godzinie 10 z rana w sądzie tutej: 
szym przymusowa sprzedaż realności pod 
nk. 5l w Dąbrowicy położonej, Rozalii Die- 
laszka własnej 

Cena wywołania wynosi 50 zł. 

Wadyum 5 zł. 

Bliższe warunki do przejrzenia w re- 
gistraturze. ma. 

Kuratorem dla niewiadomych wierzy- 
cieii ustanowiony p. Władysław Trzecieski. 
C. k. sąd powiatewy 

Dąbrowa, 23 grudnia 1885. 


suma 190 zł 


L. 4894. 


C. k. sąd powiatowy w Siemieniu ogła- | musowa realności pod lk. 6 sub rep. w 46 | dopiero 
sza na rzecz Zakładu kredytow. włościań-| w Laskowy położonej, niehipotecznej To- | zastawu na realności tej uzyskali p g Map 
skiego w likwidacyi, że w dniach 8 marca, | masza Puch własnej, protokołem z dnia 23 | ratora w osobie p. Franciszka 


12 kwietnia 1856, każdym razem o godzi- 
nie lOtej z rana odbędzie się przymusowa 
sprzedaż realności pod nk. 39 rep. 114 w 
Lachowieach położonej, przedmiotu księgi 
gruntowej nie stanowiącej. 


(wa 1-2) 


Cenę wywołania stanowi kwota 800 
zł, wadynm wynosi 80 zł. 

Resztę warunków licytacyjnych, tu- 
| dzież protokół zasiawnego opisania tej re- 
alności można przejrzeć w tutejszej regl- 


Ślemień. dnia 15 grudnia 1885. 


t w godzinach urzędowych. 


i 
|L. 5989. (712 1—3) 
| C. k. sąd powiatowy w Sləmieniu 
ogłasza, że na rzecz Zakładu kredyt, wło- 
| ściańskiego w likwidacyi w dniach $ marca, 
12 kwietnia i 11 maja 1836, odbędzie się 
| przymusowa sprzedaż realności pod nk. 21 
| rep. 10 w Powełce położonej, przedmiot 
(księgi gruntowej stanowiącej, 
Cenę wywołania stanowi kwota 850 
| zł, wadyum wyaosi 85 zł. 
| Resztę warunków licytaeyjnych, tu- 
dzież protokół zastawnego opisania tej re- 
| alności można przejrzeć w tutejszej regi- 
kla: w godzinach : rzędowych. 
| 


Ślemień, dnia 22 listopada 1875. 


| L. 12795. (734 1—3) 

W e k. sądzie powiatowym miejsko- 
: delegowanym w Nowym Saczu odbędzie się 
celem zaspokojenia wierzytelności Alekszn- 
' dra Marka w kwocie 100 zł. wa. z procen- 
tem po 6 pre. od dnia 16 września 1677, 
kosztami sporu w kwocie o złr. 72 et i 


kosztami egzekucyjnemi w kwocie łącznej | L. 6477. 


31 złr, 1 ct. po potrąceniu jednak kwoty 


110 złr. już zapłaconej, przymusowa pu-| podaje niniejszem do pow zechnej *, | 
bliczna sdrzedaż ciała hip. w Zawadzio pod | mości, k 


l. wyk. hip. 56 Antoniego Morsħezyka wła- 
snego i ciała hipotecznego w Zawadzie pod 
il. wykazu hipotecznego 103 Macieja i Ma- 
,ryanny Tokarzów własnego razem na kwotę 
] 453 zł. 73 et. oszacowanych w dniach 22 
marca, 27 kwietnia i 7 czerwca 1686, każ- 
dym razem o godzinie 9 rano. na których 
| terminach realności te poniżej ceny szacun- 
| kowej sprzedane nia zostaną, 
Wadyum wynosi kwotę 47 zł. 
Akt oszacowania, wyciąg hipoteczny 
i resztę warunków lieytacyjnych przejrzeć 
można w registraturze. 
| Nowy Sącz, dnia 29 grudnia 1885. 


i L. 13285. (728 1—3) 
i O. k. sąd po»iatowy obwieszcza, że 
w dniach 22 marca, 27 kwietnia i 24 maja 
1886 każdym razem o 1 rano odbędzie się 
przymusowa sprzedaż realności lk. 33 lwh. 
30 w Krygu Szczepana Krupczaka własnej, 
na zaspokojenie sumy 160 zł. zpn. 

Cena wywołania 699 zł 

Wadyum 69 zł 90 ct 

Kuratorem niewiadomych wierzycieli 
adw. dr. Rudommyski w Goriieach. 

Reszta warunków do przzejrenia w 
sądzie, 


C. k. sąd powiatowy 

| Gorlice, dnia 50 grudnia (885, 
UL. waż: l (796 1—3) 
C k. sąd powiatowy w Limanowy po- 
' daje niniejszem do powszechnej wiadomości, 
'że w sprawie egzekucyjnej e. k, uprz. gal. 
Zakładu kredytowego włościańskiego we 
Lwowie przeciw Tomaszowi Puch celem 
| zaspokojenia zalegiych rat i reszty kapitału 
i w kwocie 525 zł. 6 ct wa. z pn. odbędzie 


| kwietnia 1873 zastawniczo opisane, a na 
stępnie ocen onej pod następującemi wa- 
runkami : 


1. Do przedsięwzięcia tej sprzedaży 


wyznacza się 5 termina mianowicie: na 


(715 1—8) ‘się w tym sądzie publiczna sprzedaż przy- | cyjna doręczoną nie została, lub 


f wiag 
ji 
2. Przy pierwszych dwóch tema | pre 
realność ta tylko wyżej, na trzeć wj tu 
terminie także i za a nawet niżej cal] 1 di 
cunkowej najwięcej ofiarującemu 28 a || oy 
zapłatą sprzedaną zostanie. . „algo | pach 
3. Za cenę wywoławczą tej ren ot gie 
ustanawia cenę szacunkową tejże W j Ta 
1100 złr. i Kr 
~ 4. Chęć kupienia mający złoży” ws) 
nien do rąk komisyi lieytacyjnej „jako 
dyum */,, część ceny szacunkowej W gie m. 
głej sumie 110 z!. wa. gotówką, LUB Sap ‘gir 
rami wartościowemi prawnie bezpiecze u 
pupilarne dającemi, według ostatniego ayp L 
jednakże nigdy wyżej ceny nominalnl | "8 
czonemi, : jg | ù 
5. Gdyby nabywca któregoś poj pc 
z powyższych warunków nie dopeła* igj pia 
kim razie na prośbę któregokolwiek s PUJ ti 
rzycieli ubezpieczonych, albo dawnege gë Proy 
ściejela, rozpisaną zostanie na koszi aso pal 
bezpieczeństwo nabywcy ponowna licy a 
tej realności w jednym tylko terminit ga" 
którym realność ta za jakąkolwiek "gaj "le 
kupna sprzedaną zostanie, a dawn) yi 
bywca utraci złożone wadyum i 10 di 
prócz tego za wszelką szkodę całym £ i 
majątkiem odpowiedzialnym. dt "e 
. Resztę warunków licytacyjaych jP t 
gistraturze tutejszej przejrzeć lub odf 
można. .  airo™ 
„. O tem zawiadamia się obydwie pg Io 
wierzycieli na realności tej ukezpieć%0 wg à 
a tych. którymby niniejsza uchwałá Wa Nin; 
cyjna doręczoną nie została, lub Któf z | c 
dopiero po dniu 23 kwietnia 1878 „M x 
zastawu na realności tej uzyskali prze b ym 
ratora w osobie p. Franciszka Grossi 
notaryusza w Limanowy ustanowiony% i 
C. k. sąd powiatowy g Yo 
Limanowa, dnia 11 grudnia 18%% wę 
„AMA BL * " i 
L 9081. (126! * 
C. k. sąd powiatowy obwiesntk kie, 
celem uzyskania sumy 850 złr. zp% „gig lt 
dzie się przymusowa sprzedaż połów, tin 


ności pod l. k. 157 w Gorlicach WE 
Sissli Schinagel własnej, w trzeci Sign 
nach dnia 15 marca, 12 kwietnia i 10 
1886. 
Cena wywołania 850 zł. 
Wadyum 351 zł. gh, 
Reszta warunków, wyciąg ipod ty 
i akt oszacowania do przejrzenia 
sądzie r „Ji 
Kuratorem wierzycieli adw. dF 
myski w Gorlicach. 
C. k. sąd powiatowy 
Gorlice, dnia 16 listopada 1885: 
| 


| 


| v 

(195 Ig | w 

C. k. sąd powiatowy w Lime 4 R 
hi 


że w sprawie egzekucyjne) gW 
nprzyw. galic. Zakładu kredytowego „4 
ściańskiego w likwidacyi we Lwowie LU 
ciw spadkobiercom po Ś. p. Barttomit jy 
Antonim Jędrzejkach celem zapo H 
pretensyi wywalczonej w kwocie M 
55 et. Z pn, odbędzie się w tym (go 
publiczna sprzedaż przymusowa 10% 
pod l. k. 86 subrep. 35 w Laskowy, MA 


żonej, niehipotecznej tych spadkobi 5 3 
własnej protokołem z dnia 23 kwietnia g E % 
zastawniczo opisanej, a ocenionej po | i 
stępującemi warunkami: MIA ti 

1. Do przedsięwzięcia tej spó øf i 
wyznacza się 8 termina mianowicie pi U 
dzień 15 lutego, 8 marca i 12 KA l X 


1886, każdym razem o godzinie 10 
południem w gmachu sądowym. ji 
2. Przy tych terminach realt? j r 
tylko wyżej ceny szacunkowej najwi} 
fiarującemu za gotową zapłatą spo 
zostanie, a na trzecim terminie "a 
ciele oznaczają lżejsze warunki. 
8. Za cenę wywoławczą tej 
ustanawia cenę szacunkową tejże * 
1200 zł. w. a. é 
4. Chęć kupienia mający złoż” g 
nier do rąk kəmisyi licytacyjuei ja” SE 
dyum */,, cześć cony szacunkowej W ub, 
głej sumie 120 zł. w. a. gotówk$: pest 
papierami wartościowemi prawnie 
czeństwo pupilarne dającemi, wedlug wi 
tniego kursu jednakże nigdy wyżel 
nominalnej abliczonemi, «28 
Resztę warunków lieytacyjnych zaj ] 
gistraturze tutejszej przejrzeć lub ) 
je skl 
wie ń } 


ZEE Ps 


+ BĘ 


MOŻNA, 

O tem zawiadamia się obydwi” mya 
wierzycieli na realności tej ubezpiecz ogł 
a tych, którymby niniejsza uchws WO 

Ia 
3 p j 


1 
I 
Y) 
` 
po duiu 23 kwietnia 187 


GrosË 
notaryusza w Limanowy usianowio% 
. C. k. sąd powiatowy 
Limanowa, 11 grudnia 1888. 


eg’ 


| 


a | 


hi 
RIN 
5 | Woj Tządzania wszelkich aktów 
a 
i 


(601 3—3) 


spad- 
po Leib Raab należy przez do- 
lą publiczną licytacyę w 3 termi- 
aà to dnia 8 lutego, 8 marca i 12 
la 1886, każdym razem o godzinie 


| kutą Położona wykazem hip. 1 137 
| tobian alnej Wysoka objęta o ile do 
browoh 4 
dach 
a 
| Wacemu zostanie sprzedana. 
ena wywołania 405 zł. 
adyum 41 zł, 
tegi esztę warunków w tutejszo-sądowej 
straturze przejrzeć można. 
Głogów, 8 grudnia 1885, 


do sata, (687 3—3) 
Mach C. k. sąd powiatowy w Bohorodcza- 
Yin Zawiaądamia, że w sprawie egzeku- 
dyaj Wolfa Karlinera, przeciw Jurkowi 
Pro, ukowi pto 62 zł. 13 ct. z pn., prze- 
tea] adzoną będzie przymusowa sprzedaż 
bja ŚCI w Głębokiem położonej, ciało ta- 


Nap, 9 . stanowiącej dnia 5 lutego, 5 
WA 1 9 kwietnia 1886 w tutejszym są- 


aźdym razem o godzinie 10 rano. 

ena wywołania 35 zł. 

abyum wynosi 3 zł. 50 et. 

i Resztę warunków, wyciąg hipoteczny 

Bistra oszacowanja przejrzeć można w re- 
aturze, 


C. k. sąd powiatowy. 
Bohorodczany, 10 grudnia 1885. 


L. 

1377. (121 3—3) 
dini C. k. sąd powiatowy w Dolinie podaje 
łą Szem do publicznej wiadomości, że 
ły SPokojenie sumy 379 zł. 62 et. w. a. 
hy, ,PTZYmusowa sprzedaż realności nie ta- 
y, ej pod nr. kons. 182 sub. 119 w Tu- 
ln,  8lkiej położonej, dłużnika Wasyla 
wą'Szyn własnej, w tutejszym c. k. sądzie 
hy, dze publicznej licytacyi na rzecz e. k. 
(tiaa Y. galic. Zakładu kredytowego wło- 
hy, kiego w likwidacyi dnia 4 lutego, 4 
Borje ,i l kwietnia 1886, każdym razem o 
tipp lie 9 przed południem z tem przed- 
ię sletą zostanie, że na pierwszych dwóch 
łan; inach realność ta tylko za cenę wywo- 
tma 150 złr. wa. lub wyżej tejże, zaś na 
ti M terminie także i niżej ceny wywo- 

Sprzedaną zostanie. 
tej, adyum wynosi 10 pre. ceny szacun- 


ją | OSZacowania realności przejrzeć mo- 
tutejszej registraturze. 
k. sąd powiatowy 
Dolina, dnia i grudnia 1885 


p. „łOzmaite obwieszczenia. | 


| [787 1—38] 
| boga ©: k. sąd powiatowy w Zmigrodzie 
l N 0 wiadomości, iż równocześnie od- | 
| toj dzielone e. k. notaryuszowi Florya- 
| tip Smińskiemu w Zmigrodzie jako ko- 

owi sądowemu ogółne upoważnienie 
j spadko- 
Yeh, Jurysdykcyi tegoż sadu podlegają- 


Ń „ Resztę warunków, tudzież akt opisa- 


Zmigrod, 30 styeznia 1886. I 
Psy, [208] | 
| "x x k. sąd obwodowy w Tarnopolu 
taudi audlowy zawiędamia, że w rejestr 

| (hę WY dla spółek gespodarczych 1 za- | 
ton Jch wpisanem zostało, iż jeneralne 

l teg zenia „Towsrzystwa zaliczkowego 

l; „Jtowego w Tarnopolu stowarzysze- 

l €jestrowanego z ograniczoną poręką* 
Wig elito na posiedzeniu dnia 7 grudnia 

Ming OZ wiazanie tego stowarzyszenia i 

M Wito trzech likwidatorów w osobach 

A 3ehit Wachsa, Dawida Miesesa i Leona 

lim, la, którzy mają prawo podpisywania 
mo: zastępowania jej przy wszystkich 
Aita gc ch tyczących się zrealizowania 

1 wypłacania długów. 


ów 
Tarnopol, dnia 19 grudnia 1885. 


— 


Wy 


ky „Asz `; 
1383 A 


UW Trybinę aby w przeciągu ro” 
` “tła oświadczenie do spadku Józefa | 
ią j5ZCza zmarłego w Koszycach małych 
NA sierpnia 1482 inaczej przewód 
Wt kal z ustanowionym dla niej kurato- 
zj, "mem Cichym przeprowadzonym 


l Tarnów, dnia 27 grudnia 1885. 
j 8716, m o 


MU Łużny stowarzyszenia 
Bo irgo Z M ograniczch! poręką* któ- 
 lułrski*,Podpisywac będą: dyrektór A. 
Tę wik g (asyer Jan Brach, magazynier 
Owar, iMiArski w sposób, że pod firmą 
ow. % podpisywać będą po dwóch. 
Sącz, 31 grudnia 1885. 
BUDY 


NF Z gi 
4 


e y 
A 


0. [598] 
k. sad obwodowy jako handlowy ' 


vian U k. Sad powiatowy w Głogowie za- | 
saa Dia, iż realność pod l. k. 242 w Wy- j handlowych tudzież tychze zmian 1 wykre- 
gminy ,Ślenie umieszczane bedą 


LO, na niejscu w Głogowie najwięcej | 


merae sere O e R R 
RO OOO O r a 


w Przemyślu podaje do wiadomości, że ob- 
wieszczenis nowo zaprotokołowanych firm 


w roku 1866 jak 
dotychczas w urzędowej „Gazecie Lwow- 
skiej“ w „Przeglądzie sądowym i admini- 
stracyjnym* we Lwowie i we „Wiener Zei- 
tung“, zaś obwieszczenia w sprawie proto- 
kołowania sp” >k zarobkowych i gospodar- 
czzch li w „Gazecie Lwowskiej“, 
Przemyśl, 81 grudnia 1835, 


L. 15653. [538] 

C. k. sąd obwcdowy jako handlowy 
w Przemyślu ogłasza, iż dnia 26 listopada 
1885 w rejestrze handlowym dla To- 
warzystw zarobkowych i gospodarczych 
przy firmie „Towarzystwo zaliczkowe dla 
powiatu Mościskiego* zanotowano, że w 
miejsce ustępującego kontrolora Franciszka 
Witka mianowany został uchwałą rady za 
wiadowczej prowizorycznym  kontrolorem 
Izydor Wasylewicz e. k. adjunkt podatko- 
wy w Mościskach. 

Przemyśl, 2 grudnia 1885. 


L. 18457. [650 1—3] 

Stanisławowski e. k. sąd obwodowy 
uwiadamia niewiadomego z miejsca pobytu 
Jakóba Rittera, że w celu doręczenia mu 
tusądowej uchwały do l. 4119/885 i dal- 
szych uchwał zapaść mających w sprawie 
egzekucyjnej Mojżesza Poppera przeciw Ja- 
kóbowi Wachtel o 500 złr. z pn., kurato- 
rem dla niego ad hoc adwokat krajowy 
Zachariasiewicz z substytncyą adw. dra 
Wurzla ustanowiony został, i wzywa go by 
ustanowionemu kuratorowi stosownej in- 
strukcyi udzielił lub innego zastępcę sądo- 
wi przedstawił. 

Stanisławów, 7 stycznia 1886. 


L. 12397. (730 1—3) 

C. k. sąd krajowy jako handlowy w 
Krakowie uwiadamia niewiadomego z miej- 
sca pobytu Berischa Strizowera, że dnia 6 
maja 1885 wniósł przeciw niemu H. Eiben- 
schütz pozew o zapłacenie 515 złr. w. a. 
i że takowy ustanowionemu dlań kurato- 
rowi adw. drwi Wilhelmowi Dadlezowi w 
Krakowie doręczony został. 

Wzywa się przeto Berischa Striżowera 
aby albo innego pełnomocnika sądowi przed- 
stawił lub ustanowionemu już kuratorowi 
środków do obrony swych praw dostarczył, 
gdyż inaczej sam sobie złe skutki przypi- 
sać będzie musiał. 

Kraków, dnia 9 maja 1885. 


BL 447. (765 1—3) 
Bom f. f. Landes- al3 Handelsgeridhte 
4u Semberg wird der Znhaber des angeblidj 
in Berluft geratenen, von Kart Kollin in Prag 
als Musfteller und Giromt gezeichneten, auf 
Ignaz Raps, Uhrmader in Lemberg trajftrten 
und von Diejem afzeptirten MBechjefć, lautend 
auf 142 fl. 40 tr., fülig am 20 Müry 1886 
und zahlbar beim Ufzeptanten in Qemberg — 
biemit aufgeforderi, befagten SBechjel Sinner 
45 Zagen, bom obiger BerfaNzeit an gerechnet, 
biefem t. I. Qanbes- al8 ŚQandelggeridte f9 
gewig vorzulegen, als jonjtens derjelbe für 
amortifirt ertfirt werden wird. 
Lemberg, am 9. Jänner 1886. 


Upadłości. 

L. 12627. „ [768] 

C. k. sąd obwodowy w Kołomyi ogła- 

sza, iż otworzony uchwałą z 5  czerweR 

1882 l. 5968 do majątku Strula Schrelera 

konkurs po myśli $, 66 i 154 ust. konk. 
zniesionym zostaje. 

Kołomyja, 24 grudnia 1885. 


L. 30 (783) 1—3 
Celem powzięcia uchwały przez 080 
wierzyciel masy upadłej Józefa Graua 


z Mielca co do sposobu sprzedaży real- 
ności pod l. 418/80 w Mielcu krydataryusza 
Józefa Graua własnej wyznaczam w Slad 
$. 148. Ordyn. konk: termin na dzień 22 
lutego 1886 o godz. 9 rano w moim biórze 
i na takowe wszystkich wierzycieli konkur- 
sowych zapraszam. | 
Mielec, 28 grudnia 1885. 
©. k. sędzia powiatowy 
komisarz konkursu 


(809 1—3) 
Die Glaub: r der Goneurómafja des 
T Kellner wrden verftändigt, da der 


Mafjavermwalter den Sehlupoertheitungðentw | 
beś realifirten Goncuróbermógenó eingebrachi 


BAL. 66. 


hat, welden fie beim Goncursfontmijjdr oder | g 


beim Młafjaverwalter cinjehen fónnen, Dab fie 
gegn denjelben igre allfälligen Erinnerungen 
miindlich oder fdriftlih beim Concurscommifjür 
big zum 7. Februar 1886 einbringen fönnen. 
Bur Verhandlung über bie aUfälligen 
Erinnerungen und Feftftelung der Berthetlurtg 
wird bie Zagfabrt auf den 10. Februar 1886 
9 Uhr B. W. bor dem Concurafommiffär be- 
ftimmt. - 
Bei diefer Tagfabrt fónnen die Glüu- 


9 


higer die bom Maffaverwalter qelegte Regnung 
einfehen unb e3 wird der Bejchlug der Blaue 
bigrrjchaft über bie Anfprüde des Mafjaver- 
walierg auf Entlofming una Grfag feiner Nus- 
fagen gefakt werben. 

Bur obigen Tagfahrt werden hicmit alle 
Gläubiger vorgeladen 

Qrmberq, dem 14. Jänner 1886. 

Der Gonfursfommifjdr. 


Konkursa. 


(697 3—3) 
Concurs 


für eine Wirtfhaftselevenftele bei dem P. t 
Gtaatżgeftiite in Radang, 


BL. 159. 


Bei der Direftion de3 t. E Staategeftite 
tes in Radang wird ein Wirtjcafigeleve mit 
dem Abjutum jóbelicjer vierhundert Gulden 
(400 fl), ein Natura Bobnztmmer und dem 
Bezuge von 1023 m. harten Brennkolzeg auf- 
genommen. 

Bewerber haben nebft der Nachweifung 
über ihr Alter, über der Befig der öfterreidhi- 
fdhen Staatabitrgerfchaft und der tórperlicjen 
Gignung, fih über die genoffene Berbifoung und 
insbejonder8 paritber auśzuweijen, dbaj fie ihre 
Tachftudien minbeften8 an einer (andwirtchafte 
Khen Mitteljchule mit gutem Crfolge abfolvirt 
haben. rE 
i Der Nadweis einer landwirtfegoftfichen 
Prarig, bie Ubjolvirung der Hochjchufe für 
Śobencultne mit gutem Erfolge, fo wie Die 
Menntnig der Zandeśjprahen oder wenigfteng 
einer flarifhen ©pradje ift erwiiniht Die 
Gejudje find binnen pier Wochen bom Tage 
ber erften Berdffentlihung biejer Concurgang- 
jchreibung in ber Wiener-Beitung an bie Die 
reftion bes f. i. Staattgeftiites in Radang zu 
idhten. 
AE R. l Staat$geftiite3< Direction, 
Radaug, am 28. Jänner 1886, 


L. 380 , ; [673 3—3] 

Przy sądzie powiatowym w Czarnym 
Dunajcu jest do obsadzenia posada funk- 
cyonaryu8za Prokuratoryi Państwa z roczną 
remuneracją 200 zł, 'Ubiegający się o tę 
posadę, winni wnieść swoje podania w cjągu 
czterech tygodni, od trzeciego ogłoszenia 
tego konkursu, do Prokuratoryi Państwa w 
Nowym Sączu. 

Nowy Sącz, 27 stycznia 1886, 


L. 1116. (672 3—3) 


Przy sądzie powiatowym w Oświęci- ; 


mie opróżnioną została posada kancelisty 
w XI randze z systemizowaną płacą i do- 
datkiem aktywalnym. 
„Podania o tę lub inną przy sądach 
powiatowych opróżnić się mającą posadę 
kancelisty w myśl rozporządzenia Minister- | 
stwa obrony krajowej z 12 lipea 1872 1. 98 
d. p. p. ułożone wnosić należy w czterech | 
tygodniach od 1 lutego 1886 do Prezydyum ! 
sądu obwodowego w Wadowicach. I 
Sąd wyższy | 

Kraków, 20 stycznia 1886. 


L. 948. (0851 2—3) 

Celem obsadzenia posady €. k. nota 
ryusza w Sianiawie, przez przeniesienie p. 
Franciszka Wolskiego do Brzeżan opróżnio- 
nej, a w razie przeniesienia którego Z pp. 
notaryuszów naszego okręgu i celem obsa- | 
dzenia tej posady opróżnić się mającej roz- | 
Pisujemy niniejszem konkurs. Ubisgejący | 
się o tę posadę mają w przeciągu czterech 
tygodni podania swoje w których udowo- 


dnić mają iż posiadają wszelkie wymogi 


ustawą z dnia 25 grudnia 1876 nr. 3 d7. 
u. p. z roku 1877 przepisane wnieść jeże- | 
li należą do grona notaryuszów lub adwo- | 
katów przez swoje przełożone Izby pp. u-: 


rzędnicy zaś przez swoje przełożone 
władze. 
C. k. Izba notaryalna Samborsko- 
Przemyske. | 


Przemyśl, dnia 19 grudnia 1885. 


RES 


R 
z 


skie 


jon sz 
vżykow 
słynne % swej dobroci, które 4 i ga ! 
i, ktore sprzeda ana dawniej 

gz tac A. Klimowieza, a nasięp- 
nie do naboi Wgo Noleckiego, jest obec- 
i | PO po zniżonej cenijo I zł. 40 et. ZR 
» tylko w moim hardiu. j 
1 


A Z poważaniem 3 
E an Varny 


ulica Czarnieckiego l. 2. 


(382 6-6) 


= ae a 


E iz = € m za i= € 
zaszezytnie znanego 


Olejku do usz 


wynalazku e. k. sekundaryusza Dra Schifek, który 
wyleeza każdy rodzaj głuchoty nie z urodzenia 
pochodzącej i bezzwłocznie usuwa szum w uszach 
kłucie w uszach, cieczenie z nsz it. p., 
nabyć można w prawdziwym gatunku z opisem uzy- 
wania po cenie L zir. 5% et.,w aptece Piotra 
Mikolascha we Lwowie. 12933 188378 12—12 


Z - ~ 
Sklad fortepianów 
SZKOŁA MUZYCZNA 
L. WM A&A E WK AK. 


w Rynku I. 9, I. piętro. 


Nauka gry na fortepianie w 3 oddziałach i 8 klasach 
Nauka spiewu solowego. Fortepiany pod 10 - lernią 
gwarancyą z najlepszych fabryk, które się sprzedaje 
za gotówkę i wypożycza, jako też poleca takowe na 
raty miesięczne od I5 złr. — Sławne or- 
gany amerykańskie, (4968 100 —) E 


Szematyzm 


Królestwa Galicyi i Lodomeryi 
z Wielkiem Ks. Krakowskiem 
na rok 


BAS. 1SSG TEZĄ 
nabyć można po cenie 2 zł. 60 et. 
w ekspedycji 
„GAZETY LWOWSKIEJ: 


Zamiejscowi zechcą przysłać 2 zł. 
70 cnt., z których przypada 10ct. 
na opakowanie i list frachtowy. 

Ni Szematyzm przesyłamy tylko 
za uiszczeniem należytości z góry. Za 
pobraniem należytości nie przysełźtmy 
Szematyzmu, 


(750 1—3) 


Ca 


iraku 
ILryni 
Atelier fotograficzne 
z pokoikiem mieszkalnym naprzeciw 
gmachu łazienek mineralnych na 3 


letnie sezony kapielowe 1886, 1887 i 
1888, corocznie od 15 maja do osta- 


tniego września trwające, przez pi- 
semne oferty do wydzierżawienia. 
Czynsz na sezon wynosi .. 130 złr. 
Wadyum zarazem kaueya . . 65 złr. 
Oferty w dowody uprawnienia i 
uzdolnienia tudzieź w wadyum zao- 
patrzone, przyjmuje do 22 lutego 
1886 10 godzina przed południen. 


C. k. Zarząd Zakladu zdrojowoga 
w Ex 


cynicy, 
(Poczta w miejscu.) 


dw i 
Konkurs. 


Niniejszem rozpisuje się konkurs na 
posadę sekretarza przy urzędzie gminnym 


,w Kolbuszowie, do której przywiązana jest 


roczną płaca w kwocie 350 zł. w. 
prawem posunięcia się w takowej 


a. Z 
wyżej, 


jeśli nzdolnienie, tudzież gorliwe wypełnia- 


nie obowiązków powierzonych zwrócą uwa- 
ge tutejszej Zwierzchności gminnej na siebie. 
Chcący się o takową ubiegać, zechcą 
wnieść podania do podpisanej Zwierzchności 
gminnej w terminie do końca lutego 1886, 
i takowe zaopatrzyć w dokumenta odbytych 
studyów, odpowiedniej do powyszego zajęcia 
praktyki, nie mniej szczegółowe curieulum 
vitae. 
Zwierzchność gminna miasta. 
Kolbuszowa, dnia 31 stycznia 1886 
Burmistrz : Józef Winiarski, 


Bank G 


Kraków, dnia 1 lutego 


(290) 


alicyjski dla Handlu i Przemysłu w Krakowie 
Z dniem 31go stycznia 1886 r. było w obiegu: 
Asygnacyj kasowych naszego Banku a. w. złr. 147.000. 


1686. 


Dyrskcya. 


GLOWNY SEKE 


parealany, szkła i 


KAZIMIERZ 


10 


R 


IDWArÓW MIęsZANYGH 


wa Lwowie, ul. Vrybunalska 1l. 6. 


Zaloeżomy 
z. DE” W chorobach sekretnych obojga 
ptei, również w niedokrewności, bladaczce w patolo- 
gleznym nadmiarze lub braku regularności w ogóle 
w słabościach płciowy h u pań i panien udziela za- 
ręczając absolutną tajemnicę skutecznej rady i pew- 
nej pomocy lekarskiej, od kilkunastu lat ordynujący 

Speeyalista w chorobach tajemnych 


i płciowych 
przy ulicy Haliekiej ]. 12 pierwsze piętro we Liwo- 
wie, przyjmuje tylko od 1 do 2 w południe a od */e6 
0 ta wieczorem. Na listowne zgłoszenia pod adre- 
sem W. Gierlach Halick> 12“ odpowiada odwrotną 
posztą i wysyła lekarstwa. 663 2—? 


Ekspedytorka 


pocztowa poszukuje posady od R marca r. b. 
gdzieby mogła odbyć praktykę telegraliczną  Zgło- 
szenia: Ekspedytorkaw Zału zu. (810) 


p 3 „A © 
Skarb Pelkiñski 
księcia Jerzego Czartoryskiego, poszukuje zdolnego 
ekonoma. Pierwszeństwo otrzyma, który oprócz 
chlubnych świadectw z przebytej praktyki wykaże się 
świadectwami z ukońszonej szxoły roluiczej. 7 gło: 
szenia się przyjmuje p. Franciszek Kinia w CZER- 

CACH, p SIENIAWA. [793 1==3] 


HANDEL 
Karola Bałłabana 


we Lwowie {381 3-12] 
ulica Halicka I. 296, pod „Złotym 
kogutem“ — poleca 


Ram z Jamaiki bardzo stary !/; flasz. zł. 2.— 


» a Jl „150 
n n N3 Fon n120, 
Rum Demarara JA s o IPR 


HERBATE 


zupełnie świeży transport 


1a klo. Congo cesarskiej złr. 2.— 
ta m Familijnej . . . . . „ 8— 
Ha m Melango de Moskau . „p 4.— 
Ją „ FEmperial . . . woz 
Ya » oryg. opak. Souchong . „ 4.— 
Ws „ Wysiewek własn. wyśmien. „ 1.70 


Dnia 3z0 iutiego 1836 opasci prasę 
„Krótki opis geograficzny austryacko - węgier- | 
skiej mon rchii z szczególnem uwzględnieniem ` 


Królestwa Galicyi i Wielkiego Księstwa Krakow- | 


| Większe są również na składzie, czarkii tace cgobno 


skiego, do użytku szkół średnich. 
Napisał dr. Izydor Szaraniewicz. 
Wydanie trzecie. 


We Lwowie. Nakładem autora, Z drukarni lustytutu | 
Siauropigiańs«iego 1886. Skład w księgarni Instę- 
tutu Stauropigiańskiego we Lwowie. Oktaw. XII. 
196 str. Cena 1 złr. w. a. 
(749 3—3) 


Nakładem księgarni, składn | 
wypożyczalni nut Bkarola Rasch- 


w 


W 


| wienia 
ii 


| 
| 
chińsiko - rossyjską | 
| 


ki w Tarnowie wyszło 


Ogniem i Mieczem 


Mazury, na fortepian przez Piotra | 
Filusińskiego. Cena 80 ct. Do nabycia | 
we wszystkich księgarniach. (611 2 -3) | 


BEE” lh OWY cony -a 
Księgarnia Polska 


we Lwowie (14) plac Halicki 
wysprzedzje resztę swoich zapasów : 
Książek do nabożeństwa i treści religijnej, 
Książek dla młodzierzy, dla dz eci 1 dla ludu, 
Powieści, romansów, podróży, poezyi, dramatów, 
Dzieła historyczne, literackie, ekonomiczne, 
ziełą przyrodnicze, filozoficzne i t. d. 
zkoły i nuty na fortepian i do spiewu, 
lobusy, mapy, atlasy, 
Obrazy fotografie, drzeworyty, litografie. 
za połowę ceny katalcgowej 
ŚMIE" Wyprzedaż potrwa jeszcze tylko przez 
miesiąc luty, (630 2-4) 


„Lslągannia Polska” we Lwowie, 
Muzy Rz i © > 


złoty i brązowy 

do lakierowania baiowych t 
wiezków oraz i innych io- 
tów ze GROMI) przedmio- 
polecają 


(60 9—9) 


Hübner i Hanke 


we Lwowie. 


Z drukarni Wł. Łozińskiego ul. Czarne 


roku ISAR 


miejscu kąpielowym Wysowa, jest z wolnej 
ręki do sprzedania piękny drewniany, dobrze 
zbudowany, prawie mowy dom o 5 poko- 
jach, kuchni i 2-h wygoduyeh pod domem 
wielkich piwnicach, z osownym budynkiem e- 
konomicznym i ogrodem (1 morg), za cenę bardzo 
przystępuą, mniej więcej okołe 2000 złr. — Kupno 
dogodne dla pensyonistów, kupców, restauratorów lub 
też i do wynajęcia dla gośe' kapielowych. Intereso- 
wani zechcą zgłosić się do ks. Th. Qbnszkie- 
wicza, prohoszcza w Hańczowy, ostat poezta 
Uście ruskie. 1—%4 


Dawidów 
wieś półtora mili od Lwowa oddalona, 662 morgów 
obejmująca a mianowicie: 599 morgów ornego, 46 


| morgów łąk, 13 morgów pastwisk i 4 morgi ogrodów, 


jest od 24 marea 1886 z wolnej ręki do wydzierza- 


Bliższa wiadomość w kancearyi kon- 


| wentu 0. ©. Dominikanów we Lwowie. 


RU 100 


AL. SOLECKI 


przedtem 


Karol Klimowicz 
we LWOWIE ul. Wałowa 1. 11, 
poleca masło deserowe codziennie spro- 
wadzane od wzorowyeh gospodyń naszych 
1 kilo po 1 złr. 20 et. 
masło kuchenne Świeższe ! kl. po 1 złr. 
masło starsze 1 kl. po 80 et. 
Wszelkie towary kolonialne po cenach 
umiarkowanych. W składzie wyrobów mły- 
narskich i piekarskich urządzonym 20 paż- 
dziernika 1885 w sąsiednim lokalu frontowym 
towary tanie w najlepszych gatunkach. 
(806 1—3) 


Halski 


żelazny 


Lżwów, 
plac poleca 
Halicki praw- 
wad: dziwe 


RMossyjskie samowary 


į fason równy na litrów di'a 2 2k 3 4 
po zir. 8.50 9.50 11 ij T4 
fasonu wazowy na litów 2 2h 8ta 4 5Ya 
po złr. 103 FCL 13 14 16 


oraz skład 


| Wybornej Herbaty Chińskiej po złr. 2, 3, 4 


6899 i 5 za "ję klg. 


| Aptek: rza Kazimierza Jonasza 


„Eureka 


środek na usunięcie nagniotków, bro- 


dawek i innych narośli skórnych. 


Środek ten rozpowszechnił się tak szybko i 
znalazł tak liexne uznanie, że wobec p niżej umie- 
szezonych świadectw wszelkie zachwalanie staje się 
zbytecznem. _ 

swiadectwa. 
Wielmożny Panie! 

Z przyjemnością oświadczyć mogę, iż pański 
środek ua nagniotki „Eureka“ leczy radykalnie na- 
gniotki, czego nie tylko ja ale i moi znajomi do- 
šwiadezyli. Z szacunkiewn 

Frańeiszek Burzyński m, p 
c. k. notarjusz w Bursztynie 
Wielmożny Penie! 

Proszę o natychmiastowe nadesłanie sześciu 
flaszeczek „Kiureki*. Środek ten znakomicie skutkuje 
przeciw nagniotkom. 

Aleksy br. Mustatza 
w Sadogórze, Bukowina 
Wielmożny Panie! 

Z przyjemnością i prawdziwą wdzięcznością 
zawiadamiam Pana, że środek przeciw nagniotkom 
pańskiego wynalazku „Kureką* zwany, jest arcydo- 
skonałem; uwolmłem się bowiem od tej plagi w 
rzeciągu pięciu dni, emarując płynem tym nagnio- 
tki eztery razy na dobę. Z poważaniem 

Ezechiel Berzeviezy, 
w Bołszoweach. 
Wielmożny Panie | 

Cierpiałem przez długie lata na' bardzo dor 
tkliwe i bolesne uagniotki i nie mogłem się ich w 
Żaden sposób pozbyć, chociaż używałem wszelkich 
możliwych ı nawet wychwalanych środków, Po rozma- 
itych próbach dowiedziałem się przypadkiem o Pań- 
skiem niestety zomało jeszeze znanem „Bureka“ i 
po ośmiudniowem używaniu zostałem radykalnie wy- 
leczony. KIA 

Czuję się tedy obowiązanym złożyć Panu naj- 
szczersze podziękowanie, 

Z poważaniem 
Henryk Ostrow Derdacki, 
e. k, adyunkt sądowy i właśc. dóbr ziem. 
w Bursztynie, 

SG Główny skład „Kureki* w aptece pod 
„złotym słoniem: Menryka Blumenfelda we 
Lwowie, skąd wszelkie zamówienia odwrotną pocztą 
załatwia się. 

144 Cena flaszeczki 60 et. 


ckiego 1. 13 dom Wernera. 


| 
| 
| 


| 


(Zarząjca Władysław J. Weber) 


Słomianki 
l sztuka po 25 ct, 35 ct, 50 * 
Rogóżki kokosowe 


LJ 
do wycierania 
nóg 
LĄLI [i a s 
Rogóżki z morskiej trawy 
1 sztuka po 1 złr. 20 et. — 1 złr. 60 et. l sztuka po 60 ct., 80 ct., 1 złr., 1 złr. 20 atu 
2 złr. 1 złr. 50 et. do 4 złr. 


Rogóżki z gutaperchy po 3, 4, 5 złr, i wyżej. i 
p 


Galicyjski Bank Kredytowy. 


Wykaz z dniem 3I stycznia 1886. 
Asygnaty kasowe i wkładki na książeczki zł. 
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Reichsapfel“ 
A a. > dawniej uniwersalnemi pigułkami zwane, zasługujń De 
` 7E 2 U | 
Pigułki Czys/czące krew tę ostatnią uazwę najsłuszniej, gdyż rzeczywiście ie 
istnicje żadna chorob», w którejby pigułki te nie przekonały w bardzo wielu wypadkach o B*- 
endownej działalności. W najuporczywszych wypadkach, kiedy wiele innych lekarstw napróżno I 
Żyto, nastąpiło po tych pigułkach niezliczone razy i po krótkim czasie zuoełne wyleczeni 
1 pudełko z 15 pigułkumi 21 C.. ZWój z 6 pndełkami zł. 1-5, pocz” 
nieopł. za zaliczuą zł. 1-10 Mniej niż I zwój nie posyła się). Mnóstwo JU 
listów nadeszło, w których kupujący te pigułki dziękują za odzyskane zdrowie po przeby 
ciężkich chorobach. Kto raz użył ten środek; poleca go dalej. 
Z wielu podziękowań podajemy tutaj kilka: d 
Lecngang, 15 maja 1883 r. docianą rzezkością może sprawować swe e 
Szanowny Panie | ;Pańskie pigułki działają wiązki, Z mojego podziękowania proszę pa 
prawdziwie cudownie, nie są tak jak inne z% dobra wszystkich cierpiących zrobić odpov 
chwalane środki, lecz pomagają rzeczywiście dni użytek a zarazem zechce mi Pan przys: 
ua wszystko, znówidwa zwoje pigułek i dwa mydła chiński« 
Z zamówionych na Wielkanoc pigułek roz- Z szczególnym szacunkiem 
dałem prawie wszystkie przyjaciołom i zna- oz owak Poszodhik 
jomym, a wszys kim one pemo_ły, nawet 030- (ży owak, ogrodni 
by w starszym wieku i z rozmaitemi cierpie- Wielmożny Panie! Przypuszczając ż 
niami i chorobami doznały przez nie jeżeli nie stkie Pańskie lekarstwa są tak dobre ja 
całkowite zdrowie. to znaczną ulgę, i chcą ski słynny balsam na odmroże” Ę 
ich dalej |zażywać. Upraszam zatem o pono- który w mojej rodzinie kilku zastarzałym odma" 
wne przysłanie pięciu zwoi. Odemnie i wszy- żeniem szybko pomógł, zdecydowałem Bię na 
stkich, którzy za pomocą Pańskich pigułek mo mojej nieufności do takich środków U" 
wyzdrowieli, najserdeczniejsze podziękowanie. wersalnych, chwycić się Pańskich pigułek si 
szczących krew, aby za ich pomocą UBU 


Marcm Deutinger. 
Bega, St. Gyorgy, 16 lutego 1882 r. długoletnie cierpienie hemoroidalne. wes 
Szanowny Panie! Niemam słów na wypo więc Panu że choroba xoja po 4 tygodm zę 
użycia leku zupełnie ustała i że pigułki PO 


wiedzenie najserdeczniejszego podzięk wania a 7 i $ 5 . 

za Pańskie pigułki. gdyż po Bogu wyzdro- cam najgoręcej w kółku moich znajosy ge 

wiała moja żona, która przez parę lat ciężko Nie mam nie przeciw temu, jeżeli Paca 20 

chorowała, przez Pańskie pigułki czyszczące ogłosić publicznie moje pismo — Wiede 
lutego 1881 r. 


krew, a jakkolwiek jeszcze je zażywać musi 
to zdrowie jej tak się polepszyło, iż zmło- Z szacunkiem C v. T. + 
pieuiom. 1 zł. 2) et. d 


Balsam 72 0dmrożenie J. P'ser- 
Pomada Tannochinowa J. P80% 


; —_iofera, uznany od wielu lat 
Jako najpewniejszy środek przeciw wszel- hetera, oddanien dawna prze” 
lekarzy i osoby prywatne uznano jako Łow" 


kim odmrożeniom tudzież zastarzałym ranom 
Słoik 40 et. lepszy środek do porostu włosów. Gus 
przeciw wolom skuteczny ny wielki słoik 2 zł. 
Balsam środek przeciw wzdęciom szyi Plaster uniwersalny prof. Stendlh 
1 flakon 40 wielokrotnie uznany przy 


ent. 
Esenc a życia ;Krople prazkie) od pchuiecia i cięcia, trudnych do A 


przeciw zepsatemu żołydkowi złe- OAM e 


947.705.19 


aiz 


e wszj” 


k Pal 


A sda. se rych peryodycznie odnawiająepch się, 
ki all wyloty rodek daana Paida | Gm ma nogach: bolgeye | rszęgloyj 
i p «, wyborny omowy. Flakon piersiach i podobnych cierpieniach 54% 
0 cnt, 5u ent, 
u babki zaostrzonej, ogólnie . ja- 
; gól zyszczA) 
Sok znany doskonały środek domowy na Uniwersalna ca Ew aus 


nieżyt, chrypkę, kaszel kurczowy itp Fla- 
szeczka 50 ct. 

r maść goścowa, naj» 

Amerykańska lepszy Środek przeciw 


wszystkim goścowym i reumatycznym cier- 


o EZ j 
Wyborny środek domowy przeciw wszelkim 
następstwom utrudnionego trawieniż, Jk» 

bolom głowy, zawrotowi, kurczom ZO% 7 

paleniu żołądka cierpieniom bemoroidalBF" 

zatwardzeniu itd. Paczka 1 zł. 


aF Rszeikie homeopatyczne iekarst** an zawsze w zapasie. Jar 
Oprócz wyżej wymienionych wyrobów są jeszcze na składzie wszelkie w austtyac. gazetach 08 
szane krajowe i zagraniczne aptekarskie szczególności : 


Łikier z ziół alpejskich W. O. Bern- Maryacelskie krople flaszka R c E 
Sehanmana sól żołądkówa P!“ 


hard, flaszka 2 zł. 60 ct, '/a flaszki 1zł. 40ct. 


sencya ma oczy dr. Romershausen, ko 75 čut. 
flaszka 2 zł. FO ct. *ẹ flaszki 1 zł. 50 et. Neuroxylin E-rbabnego, flaszka po a 


il zł. 20 et, <a 
e D EO NOWYM T SP 5 
Wapiennz-żelazny Syrop ror haboe 
ro 1 zł. 25 et, i aoi 
Seri rapir WOZY Tr 
Ce RE" RET" EU Z PA | 
Pignłki dia psów pudełko 30 ut. 
SED c Z 
| Pinster dla turystów zwój 60 CS 
Wódka francusku flaszka 60 ct, Proszek przeciw poceniu si 
Suk Z ziół siyryjskich flaszka 88 ct 50 et. , 
i t.d. i t. t. Wszelkie artykuły nie będące na składzie sprowadza na zadanie punktualmi® 
i najtaniej m 
Rozsyłka pocztą niżej 5 złr. tylko za poprzedniem otrzy mani ý 
kwoty przekazem pocztowym, większe kwoty także za zaliczEĄą: Ę 
25 daw powyższych specyalności nabyć moźna także we Lwowie u Zygmunt% 5 
ekera apt.; w Brodach u M. Redera apt. 
(608 2—12 


mow O W 

Dr. Hufeland tabaka na oczy 60 ct. 

Pryn goścrowy Kkwizdy flasza | zł. 

rz TZ O m 

Fluid restytucyjmy dla koni flaszka | 
złr. 40 ent. 

Morneuburski proszek dla bydła 
pakiet 42 et. 
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Ces. król. uprzyw. 


alic. akcyjny Bank hipoteczny 


wydaje we Lwowie i przez Filie 
w Krakowie, Czernioweach i Tarnopol” 
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proccentowe płatne w 30 dni po wypowiedze! 
Na 


iwów, 7 stycznia 1984. 
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Papier ze. k. uprzyw. fabryki r 


